
Dzisiaj 14 stron Wydanie wieczorne Cena 20 groszy

\ "wychodzi dwa razy dziennie
w Wydaniu porannem i wydaniu wieczornem, — w niedziele I Święta tylko wydanie poranne, — natom last w dni poświąteczne tylko wydanie wieczorne

Odpowiedzialni kierownicy działów: kultury i sztuki Witold Noskowski, gospodarczego i giełdowego dr. Marjan Chełmikowski, wiadomości 
potocznych Wiktor Ujma, za inne działy, odpowiada Antoni Konieczny, za ogłoszenia i reklamy Antoni Leśniewicz, wszyscy w Poznaniu 

Dyrektor wydawnictwa: Roman Leitgeber ^w'poznaniu^św IMarrin170 PolS^a Redaktor naczelny: Dr. Marjan Seyda

Nr. 306 Poznań, środa dnia 8 lipca 1931 Rok XXVI

Jak Wielkopolska 
pozbyła się Żydów
W ostatnim „Kurjerze Literacko-Nau- 

kowym“, dodatku krakowskiego „Ilustr. 
t Kur jera Coda.“, p. Stanisław Czernik 
dowodzi, że w Poznańskiem rozwiąza­
nie kwestji żydowskiej „przyszło samo­
rzutnie“, że Żydzi „bez żadnego naporu 
ze strony ludności polskiej opuszczają 
Wielkopolską., kierując się na lepsze te­
reny działalności“, czyli do Berlina, Lon­
dynu lub Nowego Jorku, gdzie można 
się było pławić w różnorodności intere­
sów i szybko zrobić majątek.“

Jest to wyjaśnienie zgoła jednostron­
ne, a wskutek tego błędne. Jeżeli Żydzi 
„bez żadnego naporu ze strony ludności 
polskiej“ opuścili Wielkopolskę, powo­
dując się jedynie „pędem do wielkich 
miast“, to dlaczego nie uczynili tego np. 
Żydzi małopolscy? Czyż twierdzenie 
Czernika, że „ludność żydowską cechuje 
pęd do wielkich miast, ośrodków prze­
mysłowych, do wielkich interesów“ od­
nosi się tylko do Żydtów wielkopolskich 
z pominięciem Żydów w innych dzielni­
cach polskich?

Okazuje się, że zagadnienie to nie jest 
tak elementarnie proste, jak się to wy- 
daje p. Czernikowi.

Możność emigrowania Żydów z rol­
niczego wschodu do uprzemysłowionych 
i handlowych prowimcyj zachodnich, by­
ła we wszystkich prowincjach wschod­
nich monarchji pruskiej jednakowa. A 
jednak z Prus Wschodnich, gdzie w r. 
1871 mieszkało 7,9 pro milie wszystkich 
Żydów, jakich posiadała monarchja pru­
ska, w ciągu 35 lat następnych, czyli do 
r. 1905, wyemigrowało ich tak mało, że 
spadli tylko do 6,7 pro ,milie. W tym 
samym czasie na Śląsku zeszli Żydzi z 
13 na 9,5 pro milie; natomiast w Po­
znańskiem z 39 na 15,3 pro milie, a w 
Prusach Zachodnich z 20 na 9,8 pro 
milie.

A zatem w okresie od r. 1871 do 1905 
■największy ubytek Żydów zaznaczył się 
w tych prowincjach pruskich, w któ­
rych szalała najzacieklajsza walka na­
rodowościowa polsko - niemiecka. Na­
tomiast w tych .prowincjach, w których 
jak w Prusach Wschodnich, walki tej 
dwustronnej prawie wcale nie było, lub, 
iak na Śląsku, dzięki Korfantemu i ru­
chowi, narodowemu na przełomie wie­
ku XIX i XX walka ta zaledwie się po­
czynała, ubytek Żydów był minimalny. 
Na Śląsku liczba Żydów z 46.629 głów 
w r. 1871 wzrosła do r. 1905 o 216 głów 
do cyfry 46.845; w Prusach Wschod­
nich w tym samym okresie zmniejszy­
ła się tylko o 872 głowy (14.425 w r. 1871, 
13553 w r. 1905). W Poznańskiem na­
tomiast ubyło Żydów 31549 (61.982 w 
T- 4871, 30.433 w r. 1905), a na Pomorzu 

:'w Prusach Zachodnich) ubyło ich 
10.493 (26.632 w r. 1871,16.139 w r. 1905).

Jaki związek ma walka narodowo­
ściowa polsko - niemiecka z odpływem 
Żydów? otóż do r. 1833 byli w Poznań- 
skiem i na Pomorzu upośledzani nietyl-

Polacy, ale i Żydzi. Przez nadanie 
ydom pewnych ulg, właśnie w r. 1833, 

lądowi pruskiemu udało się zwrócić

Odpowiedź Wioch na encyklikę Ojca św.
Glosy prasy faszystowskiej w obronie praw państwa do wy­
chowania młodzieży — Wzrastające zaognienie konfliktu — 

Możliwość zerwania konkordatu
Rzym, 8. 7. (PAT). Zgodnie z za­

powiedzią, cała wieczorna prasa rzym­
ska wystąpiła z artykułami, omawia­
jącemu ostatnią encyklikę Ojca św., 
traktując ją jako odwołanie się papie­
ża do cudzoziemców w sprawie, doty­
czącej wyłącznie zagadnień, obchodzą­
cych jedynie królestwo włoskie i pań­
stwo watykańskie.

Naczelny redaktor „Giomale dTta- 
lia“ wysuwa następujące zarzuty for­
malne: Watykan przesłał za pośrednic­
twem specjalnych kurjerów tekst en­
cykliki do Paryża i Londynu, publiku­
jąc ją wcześniej zagranicą, niż- we Wło­
szech, pomimo, że encyklika przezna­
czona była przedewszystkiem dla Wło­
chów, gdyż omawiała zagadnienia, 
Włochów jedynie interesujące. Dzien­
nik „Osservatore Romano“ usiłował 
wprowadzić w błąd kompetentne wła­
dze przez rozkolportowanie numeru 
(zawierającego encyklikę) nie o nor­
malnej porze. Wbrew przyjętym zwy­
czajom dyplomatycznym, stosowanym 
dotychczas również przez Watykan, zo­
stała rzucona na forum światowe en­
cyklika, stanowiąca dokument pole­
miczny, w momencie trwających po­
między Włochami a Watykanem per­
traktacyj dyplomatycznych. Encyklika 
jest aktem nawskroś politycznym, nie 
omawia bowiem żadnego dogmatu ko­
ścielnego, lecz sprawy, stanowiące 
przedmiot rozważań obu państw zain­
teresowanych.

Przechodząc do meritum sprawy, 
Gayda polemizuje z wywodami Ojca 
Świętego, podkreślając z naciskiem, że 
„akcji katolickiej“ nie można utożsa­
miać z kościołem. Gayda zwraca uwa­
gę na podwójną miarę w ocenie wy­
padków we Włoszech i Hiszpanji. Wa­
tykan, protestujący przeciwko zarzą­
dzeniom rządu włoskiego, ukrócające­
go polityczną działalność akcji katolic­
kiej, ani słowem nie napiętnował pu­
blicznie palenia kościołów i aktów 
gwałtu w stosunku do kapłanów i za­
konników Hiszpanji, aktów, do których 
rząd włoski nie dopuścił u siebie.

Omawiając sprawę wychowania
Wrażenie ostatniej encykliki papieskiej zagranicą

Paryż, 8,7. (KAP). Cała prasa 
zagraniczna poświęca wiele uwagi o-
statniej encyklice papieskiej ó „Akcji 
Katolickiej“.

Naczelny publicysta „Journal des 
Débats“ p. Pierre Bernus pisze: „To 
co nadaje encyklice niezwykłe znacze­
nie i stanowi o jej szczególnej warto­
ści to stwierdzenie niemożliwości po­
godzenia zasad chrześcijańskich z sy­
stemem faszystowskim. Pius XI już 
nieraz w tym duchu wypowiadał się, 
ale nigdy tego nie uczynił w sposób 
tak otwarty i silny, jak obecnie. Zacho­
wuje On swoje poprzednie stanowisko, 
lecz ze względu na warunki, które 
zdają się czynić niemożliwym na przy­
szłość kontakt z Mussolinim i jego rzą­
dem, ostro zaznacza to stanowisko. 
Zdaje się, że Najwyższy Pasterz uznał, 
iż nadszedł moment zerwania mostów, 
nie wała się więc z orzeczeniem, że for­
muła przysięgi faszystowskiej nie jest 
dozwoloną“.

Cittadel Vaticano, 8. 7. (KAP) 
Ostatnia encyklika przygotowana była

sympatje żydowskie powoli ku Berlino­
wi.

Mimo to, jak wykazałem w książce 
p. t „Edward Raczyński i jego dzieło“ 
(Poznań 1929, strona 375—376), Polacy 
jeszcze w r. 1847 w czasie obrad połą­
czonych w Berlinie sejmów prowincjo­

młodzieży, Gayda stwierdza, że kościół 
zajmuje się zagadnieniami ogólnemi, 
zaś państwo wychowuje naród. Pań­
stwo włoskie wychowuje nowe poko­
lenie Włochów na dobrych oby wate1 i 
i w wychowaniu tern podkreśla z na­
ciskiem konieczność przejęcia się zasa­
dami katolicyzmu, co zresztą nie może 
stanowić wyłącznych zasad, wpaja­
nych młodemu pokoleniu. Prócz kato­
licyzmu wpajana jest w młodzież kul­
tura, miłość ojczyzny, poczucie godno­
ści narodowej, zrozumienie dyscypli­
ny, gotowość do ofiar, zmysł rzeczywi­
stości, siła fizyczna, rozwijana łącznie 
z siłą moralną. Oto są elementy wycho­
wania. Państwo nie wyrzeknie się swej 
misji w tej dziedzinie.

Podobny artykuł zamieszcza „Tri- 
buna“, podkreślając, że nikt nie pra­
gnie powrotu do ery ustawicznych kon­
fliktów między państwem a kościołem, 
ale nikt nie chce niweczyć jedności 
duchowej Włochów.

„Lavore Fascista“ przytacza listę 
kilkudziesięciu członków akcji katolic­
kiej, którzy zajmowali wybitne stano­
wiska w dawnej partji popolare, w 
przeciwstawieniu do słów encykliki, 
mówiących jędynie o 4-ch członkach 
tej partji w łonie akcji katolickiej. Pi­
smo drukuje pozatem wielki polemicz­
ny artykuł p. t. „Wilk i jagnię“.

Z prowincji sygnalizują również 
szereg artykułów, występujących w o- 
obronie praw państwa do wychowania 
młodzieży i zwalczających tezę ency­
kliki, przyznającą prawo do wychowa­
nia tylko rodzinie i kościołowi.

Naogół panuje przekonanie, że spór 
włosko-watykański wszedł w fazę o- 
strego zaognienia. Nie wyklucza się po­
tępienia przez kościół doktryny wycho­
wania faszystowskiego, z drugiej zaś 
strony mówi się o możliwości zerwania 
konkordatu, aczkolwiek prasa włoska, 
komentując głosy prasy zagranicznej 
o encyklice,, z naciskiem podkreśla 
respektowanie układów laterańskich 
przez Wiochy, które i dziś skłonne są 
d>o prowadzenia pertraktacyj.

w największej tajemnicy, ¡mimo, że 
Ojciec Święty pracował nad nią od 
dłuższego, już czasu. Dowodem tego 
jest również i ta okoliczność, że została 
ogłoszona jednocześnie w kilku języ­
kach. Zwraca powszechną uwagę fakt, 
że encyklika ostatnia została ogłoszona 
w „Osservatore Romano“ nie w języku 
łacińskim jak to zazwyczaj ma miej­
sce, a we włoskim, który jako język 
żywy ułatwia przedstawienie zagad­
nień aktualnych.

Po wydaniu encykliki w kołach fa­
szystowskich zapanowała konsterna­
cja. Zaraz w niedzielę w pałacu Chigi 
odbyło się posiedzenie pod przewodnic­
twem Mussoliniego, na którem radzo­
no nad wytworzoną sytuacją. Postano­
wiono narazie nie odpowiadać Papie­
żowi.

Szereg dzienników faszystowskich 
pomija milczeniem encyklikę. Wrogo 
usposobiony do Watykanu „Lavoro 
Fascista“ rzuca pogróżki pod adresem 
Ojca świętego.

(Ciąg dalszy na stronie 3-ciej.)

nalnych domagali się zupełnego równo­
uprawnienia politycznego i społecznego 
Żydów.

Za tę obronę swoich interesów od­
wdzięczyli się Żydzi Polakom w ten spo­
sób, że w czasie powstania r. 1848 prze­
szli zupełnie na stronę Prusaków i, jak

pisze generał Henryk von Brandt w trze­
cim tomie swoich wspomnień, pastwili 
się nad powstańcami o wiele zaciekłej, 
niż żołdactwo pruskie. „Niemasz dla ta­
kich win usprawiedliwienia“, pisała 
wówczas „Gazeta Polska“, organ Hipo­
lita Cegielskiego.

Od tego to czasu Polacy zwalczali 
Żydów tak samo nieubłaganie, jak 
Niemców, a niekiedy nawet silniej, gdyż 
niechęć do nich miała podłoże nietylko 
rasowe, narodowościowe i wyznaniowe, 
ale i ekonomiczne (lichwa żydowska).

Bojkot Żydów proklamowała już w 
r. 1848 „Liga Polska“, bez skutku jed­
nakże. gdyż zależność gospodarcza Po­
znańskiego i Pomorza od Żydów była 
wówczas jeszcze zbyt silna. Dopiero 
stworzenie własnego, polskiego kredytu, 
przeciwko lichwie żydowskiej, i wzmoc­
nienie szeregów mieszczaństwa polskie­
go przeciwko handlowi żydowskiemu 
w drugiej połowie wieku XIX, pozwo­
liło ludności polskiej na stosowanie 
owego ,naporu", o którego istnieniu p. 
Czernik nic nie chce wiedzieć, a który 
w połączeniu z żydowskim „pędem do 
wielkich miast“ doprowadził do zupeł­
nego prawie oczyszczenia z Żydów Po­
znańskiego i Pomorza.

Niemało też do takiego wyniku, t. zn. 
do zniweczenia podstaw bytu material­
nego Żydów w obu dzielnicach polskich, 
czyli handlu i lichwy żydowskiej, przy­
czyniła się koncentracja gospodarcza 
ludności niemieckiej, wyrażająca się w 
zakładaniu kas pożyczkowych, spółek 
gospodarczych itd., które do minimum 
ograniczyły pośrednictwo żydowskie.

Akcja ta była oczywiście wymierzo­
na przeciw Polakom, w rzeczywistości 
jednak odbiła się ona fatalnie na skórze 
sprzymierzeńców rządu pruskiego. 

( Wzięci we dwa ognie, polski i niemiec­
ki. Żydzi musieli emigrować.

Dr. A. Wojtkowski

Paderewski
w odpowiedzi Poznaniowi

Na depeszę hołdowniczą, wysłaną 
przez prezydenta Ratajskiego oraz 
przewodniczącego rady miejskiej p. 
Hedingera do p. Ignacego Paderew­
skiego, otrzymało miasto następującą 
odpowiedź telegraficzną:

Prezydent Ratajski 
Prezes Hedinger

Magistrat st. m. Poznania 
Poznań

Jeżeli przebieg uroczystości wypadł 
tak wspaniale, Wasza to jest, Dostojni 
Panowie, wielka zasługa. Wam się na­
leży z mej strony wdzięczność głęboka, 
więc o przyjęcie serdecznych jej wyma­
zów najuprzejmiej proszę. Pomogła 
Wam skutecznie dojrzałość i godność 
społeczeństwa, któremu pragnąłbym 
wypowiedzieć miłość moją wierną i 
najgorętsze uznanie.

Paderewski

Emigracja w maju r. b.
Warszawa, 7. 7. (Tel. wł.) W 

ciągu miesiąca maja emigrowało z 
Polski ogółem 11623 osoby (w kwiet­
niu rb. 23 094), z czego do krajów eu­
ropejskich udało się 10 224 (w kwiet­
niu 22 368) a do krajów zamorskich 
1399 (w kwietniu 726).

W ciągu maja rb. powróciło z ob­
czyzny do Polski ogółem 3 655 wy­
chodźców, z czego z krajów europej­
skich 2 951, a z krajów zamorskich 
£34 osoby.
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Na polskiej lewicy
Warszawa, 6 liipca.

Współdziałanie grup lewicowych w 
danej chwili staje się coraz słabsze. Idea 
centrolewu, której najsilniejszym wyra­
zicielem był dawny marszałek Sejmu,, 
p. Ignacy Daszyński, nie wytrzymała 
próby życiowej i w nowym Sejmie, po 
doznanej porażce, węzły dawniejsze roz­
luźniają się ciągle, jakkolwiek pomię­
dzy P. P. S. i ludowcami panują stosun­
ki poprawne, jeśli nie przyjacielskie.

Porażka wyborcza przyczyniła się do 
zjednoczenia dawniejszych stronnictw 
chłopskich w jedno Stronnictwo Ludo­
we, które w chwili obecnej kończy już 
fazę wewnętrznego przeorganizowania 
się i zaczyna akcję propagandową. Z 
głosów jego prasy i pierwszego wielkie­
go zjazdu w Tarnowie można wycią­
gnąć pewne wnioski o zarysowującej 
się linji ludowcowej polityki.

Dominującą jej cechą jest — radyka­
lizm w metodach. Stronnictwo Ludowe 
nie pragnie zejść z drogi legalności, u- 
waża jednak za niezbędne zaostrzyć me­
tody działania. Stąd też widać w jego 
wystąpieniach silniejsze tony. Wobec 
przesilenia gospodarczego i konieczno­
ści oszczędności — przy współczesnej 
nędzy wsi — rzuca hasło: wstrzymania 
się od palenia i od alkoholu. Hasło to 
znajduje posłuch w masach. Zdarza się 
jednak, że zwłaszcza na wschodzie oka­
zuje się ono Zbędne, gdyż zamiast mo- 
nopolówki chłopi pędzą tam gremial­
nie ... samogonkę.

Na zjeździe tarnowskim w rezolu­
cjach, z, których sporo uległo konfiska­
cie, znalazł się także apel do p. Prezy­
denta o rozwiązanie obecnego Sejmu, 
gdyby zaś to nie nastąpiło, to posłowie 
chłopscy powinni się zastanowić nad 
celowością brania dalszego udziału w 
pracach tego parlamentu i nad ewen- 
tuałnem ¡złożeniem mandatów.

Nie po raz pierwszy rozbrzmiewa ten 
głos wśród Stronnictwa Ludowego. Juiż 
podczas ostaniej krótkotrwałej sesji par­
lamentarnej, kiedy rozpatrywano tylko 
sprawę pożyczki zapałczanej, w łonie 
klubu parlamentarnego słychać było 
rozważania nad dalszą współpracą w 
parlamencie. Skończyło się wówczas na 
niczem, nastąpiło bowiem bardzo ry­
chło zamknięcie sesji.

Inaczej sprawę tę oceniają socjaliści. 
Wyszedł niedawno „Kwartalnik Socja­

Propaganda afiszowa
za rewizją traktatów

(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego“)
Paryż, w lipcu.

W obecnej chwili polityka europejska 
przeżywa niezawodnie jedną z najkry- 
tyczniejszych chwil, od czasów wojny. 
Niesłychany przytem nacisk jest ze­
wsząd wywierany na Francję, by raz 
jeszcze uczyniła poświęcenia na rzecz 
Niemiec. Równocześnie pod wpływem 
inicjatywy amerykańskiej wzmaga się 
w sposób nieprzewidziany kampanja, 
która, podminowując nienaruszalność 
traktatów finansowych, czyli planu 
Younga, podminowuje tem samem za­
sadniczą podwalinę pokoju, t. j. trak­
tat wersalski. Kampanja ta przybiera 
tem większe znaczenie, że nietylko 
Wielka Brytanja, ale i Włochy, Ja- 
ponja, Czechosłowacja, a nawet Pol­
ska przyjęły przychylnie propozycję 
prezydenta Hoovera. Doszły pozatem 
też do Paryża wieści, wywołujące nie­
małe zdziwienie, że podobno w pew­
nych „pułkownikowskich“ sferach 
warszawskich nosi się z zamiarem 
podjęcia jakichś rozmów polsko-nie­
mieckich.

O polityce polskiej coraz mniej we 
Francji się piszo, bo coraz trudniej ją 
opinji francuskiej wyjaśnić. Niemniej 
jednak każde jej nowe posunięcie jest 
żywo komentowane. Tak się właśnie 
rzecz przedstawia z owym projektem 
pertraktacyj. Jeżeli bowiem są one 
zamierzone, to rząd polski nie mógł o- 
brać momentu bardziej nieodpowied­
niego, Nie trzeba bowiem się łudzić: 
Berlin po rewindykacjach finanso­
wych, wystąpi napewno niebawem z 
rewindykacjami politycznemi, pewny 
poparcia różnych państw.

Znalazł on zresztą już od dawna 
posłuch w tutejszych środowiskach 
lewicowych co do kwestji „korytarza“ 
polskiego. Sprawa ta ponownie jest 
tutaj „opracowywana“ przez różne 
czynniki. I oto w chwili, kiedy z po­
wodu propozycji prezydenta Hooyera 
większość narodowa Francji występu­
je w obronie nienaruszalności trakta­
tów; kiedy w odpowiedzi rządu fran­
cuskiego do Waszyngtonu nastaje się

listyczny“, wydawany przez t. zw. po­
pularnie lewicę P. P. S. Pracują w nim 
działacze partyjni o silniejszym, rady­
kalniejszym temperamencie, jak Za­
remba, Ciołkosz i in. „Kwartalnik“ ma 
być swobodną wymianą myśli, nieskrę­
powaną żadnemi formalnościami par­
tyjnymi, jakkolwiek wszyscy należą i 
podporząkowują się partji.

Otóż w tym „Kwartalniku“ znajduje­
my „Uwagi o taktyce“, podpisane przez 
„ac", pod któremi to znakami należało­
by rozumieć po,s. Adama Ciołkosza:

„Doświadczenie włoskie uczy, jak cięż­
kim błędem była secesja awentyńska. Do­
browolne usunięcie się opozycji z Sejmu w 
obecnej chwili byłoby powitane z zadowo­
leniem jedynie przez stronnictwo rządo­
we; po rozpoznaniu błędu powrót do par­
lamentu byłby atoli już niemożliwy".

Jakżeż realniej myśli „radykalna” 
P. P. S. od Stronnictwa Ludowego!

Znajdujemy w tym artykule i inne 
znamienne wynurzenia:

„Wbrew poglądom komunistów — czy­
tamy — setki tysięcy bezrobotnych zdolne 
są tylko do odruchów rozpaczy; wydoby­
cie z nich zorganizowanego wysiłku jest 
niepodobieństwem ... Pole pracy jest w 
Polsce istnem cmentarzyskiem... Jedyne 
hasło, jakie obecnie może być wydane or­
ganizacjom, to hasło trwania i przetrwa­
nia. Wysiłek nad umocnieniem i rozsze­
rzeniem istniejących organizacyj przy u- 
partem do ostatnich granic możliwości 
przestrzeganiu legalności ruchów dla unie­
możliwienia zalegalizowania organizacji; 
usilna praca uświadamiająca, wychowaw­
cza ..."

Partja tedy musi stać na gruncie le­
galności. P. Ciołkosz proponuje tylko 
nadanie władzom centralnym najdal­
szych prerogatyw dla większego wysił­
ku oraz wzmożenie ruchu wewnętrzne­
go, „żeby przetrwać“.

Cytowane wynurzenia socjalistyczne 
mogą wiele oświetlić w działalności 
obecnej partji, zwłaszcza w dobie obec­
nej fermentów i prądów strajkowych.

Okazuje się tedy, że o ile P. P S. 
przybiera tendencje legalistyczne, u- 
mia-rkowane, o tyle Stronnictwo Ludo­
we ujawnia tendencje bardziej radykal­
ne.' t^dprawda.— od haseł do ich urze­
czywistnienia — droga bardzo daleka.

na fakt, że propozycja ta może naru­
szyć zaufanie do znaczenia podpisów 
i kontraktów ; kiedy zarówno w Izbie, 
jak i w Senacie czy to posłowie Ma­
rin i Franklin Bouillon, czy to sena­
torowie Lémery i Henry de Jouvenel 
występują kategorycznie za koniecz­
nością utrzymania traktatów, .— zja­
wia się na murach Paryża bijący w 
oczy, a bardzo perfidnie zredagowany 
plakat p. n. „France — Allemagne“, 
Wzywa on jawnie do rewizji wersal­
skich układów.

Powiedzmy odrazu, że plakat nosi 
podpis dziennika „Victoire“. Redakto­
rem jego jest p. Gustawe Hervé, który 
od szeregu miesięcy prowadzi kam- 
panję na rzecz Niemiec. Dotąd jed­
nak ograniczała się ona do samego 
pisma, mało czytanego; dzisiaj za po­
mocą plakatu zwraca się on do szer­
szej publiczności paryskiej, która 
czyta go z zaciekawieniem.

Jaka jest jego zasadnicza treść? — 
Niemcy nie przyjmują traktatu wer­
salskiego. Natomiast nawet ich „ży­
wioły nacjonalistyczne“ zgadzają się 
na pokój, oparty na rewizji pewnych 
klauzul, które uważają za nie do 
przyjęcia, za upokarzające, czy też 
niesłuszne. Zmiany, jakich domagają 
się Niemcy, dotyczą prawa zbrojenia 
się na wzór wszystkich wolnych na­
rodów, zniesienia „haraczu“ odszko­
dowań, oddania Kamerunu i Togo o- 
raz terytorjum Sarry, przyłączenia 
Austrji z jej 7 miljonami Niemców, i 
to na podstawie naturalnego prawa 
uzupełnienia swej jedności narodo­
wej, a wreszcie zmiańy granicy 
wschodniej.

Ale teraz posłuchajmy dalszego 
ciągu. Redaktorzy plakatu filonle- 
mieckiego, oświadczają, iż Francja 
powinna zgodzić się na wszystkie po­
wyższe żądania, za wyjątkiem zmia­
ny granicy od strony Polski. Ale tu­
taj właśnie występuje z całą siłą per- 
fidja niebiesko-białej proklamacji. U- 
trzymuje ona, iż jeśli chodzi o grani­
ce, to decyzja należy jedynie do Pol­

ski, której... „należy energicznie dora­
dzić, iż jeżeli nie chce być ponownie 
rozczłonkowaną, to powinna oddać 
„niemieckie miasto Gdańsk“ oraz kœ 
rytarz „przezwany“ polskim. „Jeżeli 
zaś Niemcy przyjmą uroczyście po­
kój, oparty na tych podstawach, t. j. 
dobrowolnie uznany a nie podyktowa­
ny z nożem na gardle, to możemy 
'wierzyć, iż pragną go one rzeczywi­
ście“ — oświadcza p. Hervé. —- Jak 
widzimy, posiada p. Hervé zdaje się 
tyle złudzeń, co i p. Briand. Wysuwa 
on bowiem swoją „propozycję poko­
ju“, kiedy Niemcy przy pomocy Ame­
ryki, starają się zadać ostateczny cios 
planowi Younga, „jak najdobrowol- 
niej“ podpisanemu! Powiedzmy o- 
twarcie; wystąpienie naczelnego re­
daktora „Victoire“ możnaby potrakto-

K om pro miłują się dalej
Prasa „sanacyjna“, która przed u- 

roczystościami poznańskiemi wmawia­
ła w swych czytelników, że obóz na­
rodowy przygotowuje rewolucję, teraz 
nie wie, jak z kłamstw tych wybrnąć, 
więc pomstuje przynajmniej na rzeko­
me manifestacje narodowców przeciw­
ko Prezydentowi Rzeczypospolitej.

W rzeczywistości usłyszano na Ka- 
ponierze głosy nieprzyjazne jakiejś 
grupy bezrobotnych. Incydent ten zo­
stał szybko zlikwidowany. Obóz naro­
dowy włącznie Młodych O. W. P. z in­
cydentem tym nie miał żadnego 
związku i utrzymał przez dni świą­
teczne w mieście naszem nastrój entu­
zjastyczny o znamionach czysto pozy­
tywnych i jak najpoważniejszym cha­
rakterze. To wiadome jest każdemu 
obywatelowi miasta naszego. Prasa 
„sanacyjna“ uczyniłaby lepiej, gdyby 
się już dalej nie kompromitowała.

Konsolidacja związków
kombatanckich

W niedzielę ubiegłą obradował w 
Katowicach walny zjazd delegatów 
Związku Obrońców Śląska w obecno­
ści około 150 delegatów. Powzięto re­
zolucję, wzywającą radę naczelną i 
zarząd Związku do podjęcia natych­
miastowych pertraktacyj z władzami 
Narodowego Związku Powstańców i b. 
Żołnierzy, celem połączenia ohu orga­
nizacyj w jedną całość.

Jest to dalszy krok na drodze do 
konsolidacji narodowych związków 
kombatanckich na ziemiach zachod­
nich.

Zjazd powziął również rezolucję, 
protestującą przeciw zakusom nie­
mieckim na nasze granice — a także 
potępił urządzanie kosztownych galó­
wek w dobie obecnej nędzy i bezrobo­
cia.

Odbieranie broni
Prasa „sanacyjna“ donosi, że , w 

związku z nastrojami strajkowemi, ja­
kie panują w kołach niższych funkcjo­
nariuszy kolejowych i pocztowych, ode­
brano organizacjom P. W. kolejarzy i 
pocztowców broń. Podobne zarządzenia 
zostaną wydane i na prowincję.“

W Jugosławji o Gdyni
Zegrzebski dziennik „Novosti“ o- 

głosił w nrze 145 feljeton Vladimira 
Turkala, uczestnika niedawnej wy­
cieczki dziennikarzy jugosłowiańskiej 
po Polsce p .t.: „Od Adrjatyku do Bał­
tyku. Port Gdynia“.

Turkal opisuje wrażenie sympa­
tyczne, jakie na Jugosłowianach wy­
warła Szwaj carja kaszubska. O lud­
ności zaś piśze:

i
— A Kaszubi? To jest stare plemię sło­

wiańskie z Pomorza, ostatnie ogniwo sło­
wiańskie, które Niemcy „ogniem i mie­
czem“ a w imię rzekomej kultury tępili, 
niszczyli, poniewierali i niemczyji. Pod 

’ względem narodowym Kaszubi cżują się 
Polakami. Zatrzymali niektóre cechy swo­
iste. Tak n. p. nazywają oni piwo „psiwo“. 
Szczególnie upodobali sobie słowo ,3“.\ 1

Gdynia zaś wywarła na Turkala 
ogromne wrażenie. Opisuje ją z szcze- 
rym, naturalnym, niewymuszonym za­
chwytem jako wylot na Bałtyk, trak­
towany przezeń jako morze słowiań­
skie północne. Ciągle ma przed oczy­
ma, wspominając o Gdyni, swój Ja- 
dran-Adryjaiyk i marzy o wzajemnej 
współpracy/ Opisuje szczegółowo sto­
sunek Gdyni i Gdańska, charakteryzu­
je położenie polityczne Gdańska, cy­
frowo wykazuje rozwój Gdyni, porów­
nywa stan Gdyni i Gdańska i ilustruje 
swe wywody cyframi, które przecie są 
bardzo wymowne, a tak świetnie prze­
mawiają na naszą korzyść,

wać jako jego nowy wybryk. J.akaś 
ręka wypisała zresztą na jedny m z 
tych afiszów „zapłacony przez Nt em- 
ców“. Występ ten zasługuje jedmak 
na uwagę z tego względu, że opi nj.ę 
jego co do oddania Rzeszy Porno rza 
zostały tu przeszczepione przez kai.nn- 
panję i emisariuszy niemieckich tak 
zręcznie, iż szerzą się coraz bardiuej 
w społeczeństwie francuskiem. 3 est 
to oczywiście po części wina nied-osć 
ruchliwej propagandy polskiej w I a- 
ryżu, a po części Polski, której błędna 
polityka zagraniczna daje się cowaz 
bardziej odczuwać, zwłaszcza w chtvi- 
li, kiedy formalna koalicja światowa 
jest wymierzona przeciwko Francji, 
stojącej na straży pokojowych traktav 
tów. I. B nar es.

—■■ mim. iM
A kończy z widoczną dumą:

— Gdynia to nie puste słowo.
Gdynia to dowód zdolności konstruktyw-:

nych i organizacyjnych ducha słowiań­
skiego.

Gdynia to wielkie słowiańskie zwycięż 
stwo na północy. ("d

Przyszłość polityczna 
Węgier

Ostatniemi czasy byliśmy w Europie 
już kilkakrotnie świadkami tego, że wy­
bory parlamentarne w tym, czy owym 
kraju wcale nie były odbiciem nastro­
jów politycznych ludności, lecz tylko 
częściowo odzwierciedlały prawdziwe 
oblicze społeczeństwa. Nigdzie jednak 
nie przejawiło się to w tak ostrej tote­
mie, jak właśnie na Węgrzech, gdzi.0, 
rząd Bethlena uzyskał naturalnie ol­
brzymią przewagę liczebną nad opozy­
cją. Stosunek głosów rządowych do 
opozycyjnych, będący tak, jak 5 do 1, 
przez nikogo nie jest uważany za szcze­
ry wyraz ugrupowania partyjnego w 
kraju. Pozycja większości rządowej po­
gorszyła się wprawdzie tylko o 3 proc., 
pod względem jednak psychologicznym ; 
przyznają same organy oficjalne, iż sto­
sunek wyborców do kandydatów rządo­
wych zmienił się stanowczo na gorsze. 
Dowodem tej zmiany jest m. in. fakt, 
że ludność wielkich miast, lepiej od pro­
wincji poinformowana o faktycznych 
warunkach społeczno - politycznych, za­
demonstrowała swoją rezygnację słab­
szym udziałem w wyborach. Jedynie 
socjalni demokraci, znani z surowej 
karności partyjnej, stawili się. do urn 
wyborczych prawie w komplecie, to też 
ilość głosów, oddanych na ich kandyda­
tów, powiększyła się w porównaniu z© 
starem posiadaniem z ostatnich wybo­
rów w grudniu 1926 r.

Zadziwiająco duży jest obecnie w 
parlamencie budapeszteńskim procent 
posłów pozapartyjnych. Tłomaczy się to 
po części popularnością miejscowych 
działaczy społecznych, którzy nie mogli 
zdecydować się do otwartego wypowie­
dzenia się za rządem, ale przeciw rzą­
dowi energicznie wystąpić też nie chcie- 
li. To miało miejsce zwłaszcza w pro­
wincjonalnych miastach na pół przemy­
słowych. Inna część kandydatów posel­
skich wołała znów pozostać politycznie 
bezbarwną i zatrzymać ze względów 
taktycznych wolną rękę na przyszłość. 
W spisie nowych postów uderza rów­
nież znaczny wzrost żywiołu magnac­
kiego i szlacheckiego. Bethlen pragnie 
przeprowadzić nową reformę agrarną i 
zasadniczo złagodzić dotychczasową u- 
stawę o latyfundjach.

Pomimo to, część ziemian węgier­
skich odnosi się do rządu z nieufnością 
i obrała posłami kandydatów z opozy­
cyjnym programem legitymistycznym. 
Odtąd, figurować będzie w sejmie wę­
gierskim osobny klub legitymdstów, do 
których należą między innemi książę 
Paweł Eszterhazy, hrabia Moryc Eszter- 
hazy, hrabia Fr. Hunyady, Baronowa 
Orosdyowa itp. W kolach dobrze po­
informowanych przypuszczają, że utwo­
rzenie i utrzymanie tego samodzielnego 
zrzeszenia poselskiego albo doprowadzi 
do dalszych secesyj w łonie koalicji rzą­
dowej, albo też zasili do pewnego stop­
nia 'dotychczasowy blok partyj opozy­
cyjnych.

V. D r e s 1 e r.

Sprawa „Anschlussu“ 
przed trybunałem haskim

Haga, 7. 7. (Teł. wł.) Przewodni­
czący Międzynarodowego Trybunału 
Sprawiedliwości wyznaczy! ostatecz­
nie poniedziałek dnia 20 bm. o godz. 
10,30 rano jako termin otwarcia roz­
prawy ustnej w sprawie unji celnej 
austrjacko-niemieckiej.
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Odpowiedź Włoch na encyklikę Ojca św.
Nieprawdopodobne wiadomości „Laeoro Fascista** o rzeko­
mych planach obalenia rządów 91 ussolinieg o prxex „Akcie 

'Katolicką**
(Ciąg dalszy ze strony 1-szej.)

R z y m, 8. 7. (PAT.) „Lavoro Fa­
scista“ ujawnia sensacyjny plan oba­
lenia rządu faszystowskiego przez kie­
rowników Akcji Katolickiej.

Głównym inspiratorem projektowa­
nego zamachu miał być zdaniem pi­
sma Don Sturzo, który za zgodą wa­
tykańskiego podsekretarza stanu Mg. 
pizzardo przeprowadzić miał szereg 
rozmów z politycznymi emigrantami 
włoskimi w Paryżu i pozyskał jakoby 
socjalistów dla idei utworzenia na 
miejsce rządu faszystowskiego rządu 
koalicji socjalistyczno - ludowo - kato­
lickiej. Socjaliści włoscy mieli obie-

Po porozumieniu franc.-amerykaóskiem 
w sprawie planu Hoovera

Niemcy przeciw zrzeczeniu się środków rewizji traktatu 
wersalskiego

Paryż, 8. 7. (PAT). Dalszy rozwój 
wypadków, wywołanych przez wpro­
wadzenie w życie planu Hoovera, po­
suwa się w szybkiem tempie. Na pro­
pozycję rządu angielskiego zbierze się 
w dniu 13 b. m. w Londynie konferen­
cja ekspertów, która omówi różne kwe- 
stje techniczne, związane z planem 
amerykańskim.

Berlin, 8. 7. (PAT). Frakcja nie­
miecko - narodowa zgłosiła w sejmie 
pruskim wniosek, zwracający się do 
rządu Rzeszy z ostrzeżeniem, aby w ro­
kowaniach z mocarstwami nie przyj­
mował żadnych zobowiązań natury po-

Konferencja w sprawie świadczeń w naturze odbędzie się 
w Londynie?

Londyn, 8. 7. (PAT). W związku 
z -wczorajszean oświadczeniem Mac Do­
nalda w parlamencie co do ponowienia 
przez Wielką Brytanję zaproszenia 
głównych sygnatarjuszy planu Younga 
do Londynu celem _ omówienia konse­
kwencji propozycji Hoovera, krążą 
wiadomości, że rząd brytyjski dał do 
zrozumienia w Paryżu, iż konferencja 
w sprawie świadczeń w naturze i fun-

Krwawe zaburzenia na Korei
Policja strzela do tubylców — Zabici i ranni

Tokio, 8. 7. (Tel. wł.) Sytuacja 
na Korei jest w dalszym ciągu naprę­
żona. Z całej prowincji nadchodzą 
dalsze wiadomości o napadach tubyl­
ców na Chińczyków.

W mieście Hajo zaatakowało wczo­
raj 100 tubylców tamtejszy posterunek

„Strzelcy“ przeciw policji i wojsku
Niebywale zajścia w Lubiczu

„Słowo Pomorskie“ donosi o nie­
bywałych zajściach, jakie miały miej­
sce w Lubiczu (pow, toruński),

W zupełnym spokoju i harmonji 
odbywała się w niedzielę 28. ub. m. w 
lasku p. dr. Wrembla zabawa „Soko­
ła“. Obecnego na zabawie plutonowe­
go 4 p. lotn. Tomaszewskiego zaczepił 
komendant „Strzelca“ Jan Smy- 
kowski, znany w Lubiczu awanturnik. 
Chcąc uniknąć awantury z „komen­
dantem“, który znajdował się w oto­
czeniu swych podkomendnych, lotnik 
opuścił miejsce zabawy. Zgraja 
„strzelców“ wraz ze Smykowskim po­
dążyła jednak za nim i komendant 
Strzelca uderzył plutonowego w 
twarz. Tomaszewski był bezbronny, 
więc wobec przewagi „strzelców 
schronił się do najbliższego domo­
stwa gospodarza Pasińskiego. „Strzel­
cy1' z komendantem na czele, demo­
lując płoty, ogród i podwórze, wszczę­
ły formalne oblężenie, żądając „wyda- 
nła" lotnika. Tomaszewskiemu udar 
ło się jednak zbiec i schronić w domu 
P. Przybyszewskiego. I tu powtórzy­
ły się te same awantury, jak również 
i Przed domem Schielkego, gdzie ostar 
tecznie znalazł schronienie napasto­
wany podoficer, a wraz z nim szereg 
innych osób cywilnych, gości p. Przy­
byszewskiego, również napastowa­
nych przez rozwydrzoną bandę. Wi- 
az9-c bezskuteczność swych „żądań“ 
«strzelcy“ wrócili na zabawę „Soko- 
rt > gdzie zachowywali się w sposób 
‘besłychanie prowokacyjny.

W międzyczasie zdołano zaalarmo­
wać policję z Torunia, żandarmerję

cać poszanowanie wszystkich paktów 
zawartych przez rząd faszystowski z 
Watykanem. Do przeprowadzenia te­
go planu we Włoszech miała być uży­
ta Akcja Katolicka. Plan nie doszedł 
do skutku wskutek kategorycznego 
sprzeciwu kard. Pacelli, który dwu­
krotnie składał Ojcu św. prośbę o dy­
misję z urzędu watykańskiego podse­
kretarza stanu, nie mogąc się pogodzić 
z polityką prowadzoną obecnie nieza­
leżnie od niego.

Na wczorajsze ataki prasy włoskiej 
„Osservatore Romano“ odpowiada 
krótkim komentarzem, uzasadniają­
cym wydanie ostatniej encykliki.

litycznej. Frakcja domaga się odrzu­
cenia wszelkich koncepcyj, zmierzają­
cych do zrzeczenia się niemieckich 
środków rewizji traktatu wersalskie­
go. Państwo pruskie, oświadcza rezolu­
cja, domaga się, aby w polityce Rzeszy 
zgóry wyeleminowano wszelką dysku­
sję na temat t. zw. Locarna wschodnie­
go, wzgl., jakiejś formuły traktatowej, 
mogącej być uważaną za dobrowolne 
uznanie przez Niemcy niemożliwych 
do zniesienia granic na wschodzie. To 
samo dotyczyć ma również dyskusji w 
sprawie ewent. ograniczenia pogotowia 
zbrojnego Niemiec.

duszu gwarancyjnego nie może się od­
być w Paryżu, bowiem stan zdrowia 
Snowdena wyklucza możliwość jego 
przyjazdu. Rząd francuski wyrazić 
miał gotowość wysłania delegatów do 
Londynu w końcu b. tygodnia.

Jak przypuszczają, z Paryża przy­
będą Flandin i Poncet, zaś z Berlina 
Trendelenburg i Richter.

policyjny, do którego schroniła się 
bezbronna grupa około 200 Chińczy­
ków. Policja była zmuszona użyć bro­
ni palnej, przyczem kilku napastni­
ków zostało zabitych a kilkunastu 
rannych.

wojskową i lotników. Dopiero połą­
czonym siłom wojskowym (z majo­
rem na czele!) i policyjnym udało się 
poskromić bandę „strzelecką“. Lecz 
nie bez trudności: „strzelcy“, wyjąć 
„pierwszą brygadę“ stawili czynny o- 
pór i nie chcieli dopuścić do areszto­
wania komendanta. Musiano nawet 
użyć broni palnej, a gdy wreszcie sku­
tego w kajdanki komendanta Strzel­
ca umieszczono na samochodzie, to­
warzysze obrzucili samochód wojsko­
wy kamieniami a zbrodniarza żegna­
li pieśnią „Pierwszej Brygady“.

Dodać należy, że niedawno założo­
ny w Lubiczu „Strzelec“, składający 
się wyłącznie z mętów, cieszył się spe- 
cjalnemi względami. I tak np. pod­
czas pochodu na 3 maja jedynie 
„Strzelec“ paradował się z karabina­
mi. Innym organizacjom wydania 
karabinów odmówiono, co wywołało 
zrozumiale oburzenie.

Fakty powyższe omówimy szerzej 
jutro.

Stimson przybył do Europy
Neapol, 7. 7. (PAT). Przybył tu 

Stimson.
Rzym, 8. 7. (Tel. wł.). Czynione 

są tu wielkie przygotowania do przy­
jęcia min. Stimsona, który w środę 
wieczór przybędzie samochodem z 
Neapolu do Rzymu i nazajutrz będzie 
przyjęty przez min. Grandiego i Mus- 
solirdego.

W rozmowach prowadzonych w 
Neapolu Stimson był niezwykle po- t

wściągliwy. Podkreślał on turystycz­
ny cel swej podróży, którą niewątpli­
wie wykorzysta, aby zetknąć się z 
kierownikami politycznymi głównych 
państw europejskich dla omówienia 
interesujących świat zagadnień.

Zaburzenia bezrobotnych w Gdyni
Gdynia, 8. 7. (Tel. wł.) Dzisiaj 

przed południem bezrobotni w liczbie 
zgórą 300 osób, podburzeni przez agi­
tatorów, usiłowali wtargnąć do budyn­
ku komisarjatu rządu przy ul. Staro­
wiejskiej. Policja, która zawczasu ob­
stawiła komisarjat rządu, zdołała ode­
przeć i rozproszyć demonstrantów przy 
użyciu białej broni. S. B.

Autobus wpadł do rzeki
Warszawa, 8. 7. (Tel. wł.). Na 

szosie koło gminy Łosie, w pow. gor­
lickim, autobus spadł z nasypu do 
rzeki Ropa. 5 pasażerów, szofer i je­
go pomocnik odnieśli ciężkie obraże­
nia. (w)
Śmiertelna katastrofa motocyklowa 

w stolicy
Warszawa, 8. 7. Wczoraj wie­

czorem w Alejach Ujazdowskich na­
stąpiło zderzenie się' taksówki z mo­
tocyklem, jadącym naprzeciw, któ­
rym jechali dr. Adam Komorek i p. 
Tadeusz Grabowski. Motocykl wy­
wrócił się, przyczem dr. Komorek u- 
legł pęknięciu czaszki oraz połamaniu 
obu nóg, zaś p. Grabowski poniósł 
śmierć na miejscu. Dr. Komorek prze­
wieziony do szpitala św. Rocha zmarł 
około godz. 12 w nocy.

Zakupy kupców litewskich w Łodzi
Warszawa, 8. 7. (PAT). Wczo­

raj przybyła do Łodzi delegacja kup­
ców litewskich, złożona z 5 osób i za­
kupiła szereg towarów bawełnianych. 
W rozmowach fabrykanci oświadczy­
li, iż ludność przyzwyczajona z cza­
sów przedwojennych do wyrobów 
łódzkich, zmusza kupców do importo­
wania towarów z Łodzi wbrew ten­
dencji rządu, który popiera handel z 
Niemcami.

Tragiczna kąpiel
Toruń, 8. 7. (Tel. wł.) Wczoraj u- 

tonęły w Wiśle pod Toruniem 3 osoby 
w następujących warunkach: Dwie 
kobiety kąpiące się w pobliżu mostu 
kolejowego zaczęły tonąć. Pośpieszył 
im na ratunek kap. 65 p. p. Pianow- 
ski, który jednakże porwany prądeip 
wody, utonął. Również utonęła jedna 
z kąpiących się kobiet Antonina Stan- 
kiewiczówna, uczennica seminarjum 
nauczycielskiego. Drugą uratował p. 
Otwinowski.

Jak stwierdzają naoczni świadko­
wie tragicznego wypadku, w chwili 
gdy kobiety tonęły, wołając rozpaczli­
wie o pomoc, przepływał obok nich na 
motorówce Niemiec Juljusz Brook, 
który jednak nie usiłował ratować to­
nące, lecz oddalił się, co wywołało o~ 
gólne oburzenie zebranej licznie na 
plaży publiczności. Również w dniu 
wczorajszym utonął w czasie kąpieli 
w Wiśle 20-letni Stanisław Kucharski.

Kurs złotego. Dziś rano notowano kurs 
dolara w obrotach nieoficjalnych w War­
szawie 9.01 zł.; w Gdańsku na Warszawę 
8.92 zł.

Kurs marki niem. i guld, gd. Bank Pol­
ski, oddział w Poznaniu, płacił dziś za 100 
mk. n. w dewizach 211.47 do 211.77 zł.; go­
tówką 211.07 zł., za 100 guld. gd. w dewizach 
173.31 do 173.57 zł., gotówką 172.97 zł.

POZNAŃSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA
P o z n a ń, 8. 7. 1931 r

Dzisiejsze zebranie giełdowe miało ten­
dencję utrzymaną, z małym odcieniem 
mocniejszem.

Z pap. procent. wzgl. lokacyjnych na­
bywano po nieco wyższym kursie 5 proc, 
poż. konwers. czyli po 45 proc, i za 8 proc, 
obligacje m. Poznania z roku 1926 wzgl. 
1929 płacono 92 proc. zł. w zlocie. Poza- 
temd poszukiwano 8 proc, listy dolarowe 
(stare) po 91 proc., listy doi. amortyzacyj­
ne po 84 proc, (przy dew. 8 90) oraz 4 proc, 
listy zast. konwert. ziemskie po 33% proc. 
Jedynie w zaofiarowaniu były 6 proc, li­
sty żytnie po 15.— (za 1 ctr. mtr.).

Akcje bankowe Fez notowania. Dopy­
tywano się o Bank Polski po 114.— bez 
oddawców.

Z akcyj przemysłowych dalszy popyt 
na Cegielskiego po 28.—

Ceduła Urzędowa Giełdy Poznańskie!. 
Papiery procentowe:

(Kurs w procentach nominału): 
P°życzka konwersyjna 45% P.

8y» obligacje m. Poznania z 1926 r. 92% P. 
8% obligacje m. Poznania z 1929 r. 92% P 
8 % dolarowe listy Pozn. Ziemstwa Kred.

91% P,

8% listy dolarowe w zlocie amortyzacyjne
84% P

4% listy zast. konw Pozn Ziem Kredyt.
33 %% P.

(Kurs w złotych):
6% listy żytnie Pozn. Ziem. Kred. 15.— O. 

Akcje przemysłowe:
(Kurs w złotych za 1 akcje).

Cegielski H. I em. zl. 28.— P.
Tendencja utrzymana.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowej 

w Poznaniu
Poznań, 8. 7. 1931 r.

Warunki: Handel hurtowy, parytet Po­
znań, ładunki wagonowo, dostawa bieżąca 

za 100 kg.:
Standardy: a) żyta 692,5 gr. (117,9 

f. w h.), b) pszenicy 735,5 gr (124,8 f. w h.), 
c1 jęczmienia przemiałowego 667.0 gr (113,1 
f w h.), d) owsa 464,5 gr (77,5 Ł w. h.).

„Ceny orjentacyme' 
parytet Poznań

Żyto..................................
Usposobienie spokojne.

Pszenica ..............................
Usposobienie słabsze.

Owies pastewny ....
Usposobienie spokojne.

Mąka żytnia 65% wŁ work.
Usposobienie spokojne. 

Mąka pszenna 65% wl work 
Usposobienie spokojne.

Otręby żytnie.........................
Otręby pszenne.....................
Otręby pszenne (grube) . . 
Słoma prasowana . . » , 
Siano stare ....<» 
Siano luźne nowe . . » »

24.50— 25.00

26.50— 27.00

28.00— 29.00

41.00-■ 42.00

42.00- 46.00

15.00-- 16.00
13.50-- 14.50
15.00-- 16.00
3.60-■ 4.00

10.00-- 11.00
7.75-- 8.50

Ogólne usposobienie spokojne. 
Tranzakcje na odmiennych warunkach:

żyta 30 tonn, pszenicy 98 tonn, jęczmienia 
browarowego 15 tonn.

GIEŁDA WARSZAWSKA
z dnia 8. 7. 1931 r.
Waluty Gotówka

Dolary St. Zjedn. tr.: 8.99, sp.: 9.01, kup.:

kup

8,97.
Dewizy:

trans. sprzed
Belgja 124.65 124.96 124.34
Budapeszt 155.70 156.10 155.30
Londyn 43.421/2 43.53 43.32
Nowy Jork

czeki 8.92 8.94 8.90
Nowy Jork

kabel 8.925 8.945 8.905
Paryż 34.98 35.07 34.89
Praga 26.441/2 26.51 26.38
Szwa icarja 173.24 173.67 172.87
Wedeń 125.45 125.76 125.14
Wiochy 46.74 46.86 46.62
Berlin 211.85

Tendencja przeważnie słaba.
Papiery wartościowe i obligacje:

4% poż inwest. . » » 
5% ucż konw. . » , 

10% poż. kol ...»

» *
» R
» B

85.25
46.00

104.00
Akcje w złotych:

Bank Handlowy . » 0.00— i 8.00
Bank Polski ...» 119.50—122.00
Sole Potasowe . . . » 0.00— 90.00
Chodorów ....»» 0.00—110.00
W. T. F. Cukru . . , » • 0.00— 24.50
W. T Węgla . » » Ü • 0.00— 22.50
Modrzejów.................... 0.00— 5.75
Starachowice .... 0.00— 9.00

Tendencja niejednolita.
Komentarz.

Dla papierów państwowych tendencja 
utrzymana, dla listów zastawnych niejed­
nolita. Z bankowych słabszy Bank Han­
dlowy, mocniejszy Bank Polski. Sole Po­
tasowe utrzymane. Z cukrowych Chodo- 
rów utrzymany, Cukier słabszy. Węgiel 
mocniejszy, Z metalurgicznych Modrze- 
jów i Starachowice utrzymane.

PŁODY ROLNICZE
Zboża i nasiona oleiste za 1 000 kg. 

reszta za 100 kg.
Berlin, 8. 7. 1931 r. 

Pszenica march. od st. załad.
75—76 kg.................................. 251.00—252.00
Tendencja mocna.

Żyto march. od st. załadow.
70—71 kg.................................. 187.00—192.00
Tendencja mocna.
Tendencja na żyto przy natychmiasto- 

wem załadowaniu słabsza, pozatem mocna. 
Nowy jęczmień zimowy . . 154.00—162.00

Tendencja stała.
Owies march............................... 153.00—159.00

Tendencja bardzo mocna.
Mąka pszenna.......................... 31.00—3625

Tendencja spokojna.
Mąka żytnia ......................... 27.00 -29.75

Tendencja utrzymana.
Ospa pszenna .... 12.50—12.75

Tendencja spokojna.
Ospa żytnia . . . . » ■ 11.25—11.50

Tendencja spokojna.
Groch Victoria ...»-. 26.00—31.00
Groch pastewny . » » . , 19.00—21.00

Łubin niebieski , . » » » 16.00—17.50
Łubin żółty.................... ..... . 22.00—27.00
Makuchy rzepakowe » » . 9.30— 9.80
Makuchy lniane.................... 13.60—13.80
Wytłoki suche paryt. Berlin 7.50— 7.70 
Śrót Scya................................... IW—13.40

Ogólna tendencja mocna.
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Strajk obejmuje całą Hiszpanję
Ostre pogotowie wojskowe w Ifarcelonie

Madryt, 8. 7. (Tel. wł.) Na sku­
tek zaostrzenia się sytuacji strajkowej 
oraz przyłączenia się do strajku w 
dniu dzisiejszym wszystkich pracow­
ników zakładów wodociągowych, elek­
trowni i gazowni gubernator Barcelo­
ny zarządził ostre pogotowie wojsko­
we, Istniej© obawa, że strajk rozszerzy 
się na dalsze gałęzie przemysłu w ca­
łym kraju.

W Saragosie przyszło ponownie do 
ostrych starć między bezrobotnymi a 
policją. ,Do jednego z miejscowych 
hoteli wtargnęła dziś liczna grupa 
zgłodniałych bezrobotnych, którzy jed­
nak opuścili gmach hotelowy bez wy­
rządzenia szkody, po otrzymaniu od 
zarządu większej ilości żywności.

Papież Pius XI o faszyzmie
Citta del Vaticano, 6. 7. (Tel. 

wł. KAP.) „Osservatore Romano“ z dn. 
4 lipca br. ogłosił tekst encykliki Piusa 
XI-go w sprawie konfliktu między fa­
szyzmem i Akcją, Katolicką. Na wstępie 
powołuje się Ojciec św. na ostatnie wy­
darzenia we Włoszech i mówi: „Wyda­
rzenia te dadzą się streścić w kilku sło­
wach: spróbowano ugodzić śmiertelnie 
to, co Naszemu sercu Ojca i Pasterza 
dusz było i zawsze będzie nujdiroższem 
i dodać możemy, a nawet 'musimy: i 
sposób także Nas ugodził.“ Encyklikę 
swą uzasadnia Ojciec św. nakazem bra­
terskiej wdzięczności i obowiązkiem 
obrony prawdy i sprawiedliwości. Na­
stępnie przedstawia skutki i myśli, jakie 
te wydarzenia zdają się wywoływać, a 
dalej o swoich troskach i nadziejach na 
przyszłość.

W ustępie „Obowiązek braterskiej 
wdzięczności dal współczujących“ mó­
wi Papież, że szczególnie pocieszającem 
i -wzniosłem było dla Niego widzieć Ak­
cję Katolicką wszystkich krajów zgru­
powaną prz ywspólnym ich Ojcu, zjedi- 
noczoną w wyrazie bolesnego zdziwie­
nia, że „Akcja Katolicka“, która we 
Włoszech, jak i w innych krajach świa­
ta, nie chce i nie może być niczem in- 
nem jak udziałem i współpracą świata

ły jakoby lokalne władze kościelne, któ­
re uważały się za uprawnione nie zwra­
cać uwagi na zakaz jjapieski. „Nie zna­
my ani jednej lokalnej władzy kościel­
nej, któraby zasłużyła sobie na taką 
zniewagę i obrazę, jak zawarte w podob- 
nem oskarżeniu. Wiemy natomiast, i 
silnie nad tem ubolewamy, o nacisku, 
jaki, często przy groźbach i gwałtach, 
stosowano lub stosować kazano wzglę­
dem lokalnych władz kościelnych. Po­
informowani jesteśmy o bezbożnych pa- 
rodjach śpiewów religijnych i religij­
nych procesjach, tolerowanych, ku 
wielkiemu bólowi wszystkich wiernych 
i prawdziwemu poruszeniu wszystkich 
miłujących pokój i ład obywateli.“

,,Ż bólem nie do wyrażenia widzimy, 
że rozpętało się prawdziwe i rzeczywi­
ste prześladowanie w tych Naszych 
Włoszech i w tym -nawet Naszym Rzy­
mie tego, co dla Kościoła i jego Głowy 
jest najszacowniejsze i najdroższe, prze­
śladowanie wolności i prawa, które do­
tyczą przecież dusz, a zwłaszcza dusz 
młodzieży szczególnie Kościołowi po­
wierzonych przez Boskiego Stwórcę i 
Zbawiciela “ Powołuje się dalej Ojciec 
św. na swoje ponawiane oświadczenie, 
że Akcja Katolicka stoi poza i ponad 
wszelką polityką partyjną i że Jego

sprzeczności z przyrodzonemi prawami 
rodziny i -nadprzyrodzonemi prawami 
Kościoła.

Ojciec św. nazywa nieusprawiedli- 
wionem i niegodnem imienia i wyzna­
nia katolika wymaganie, by wierny 
chciał pouczać Kościół i jego Głowę o 
tem, co powinno wystarczać do chrze­
ścijańskiego wychowania i kształcenia 
dusz. Pojęcie państwa, które rości sobie 
pretensje do całej bez wyjątku młodej 
generacji od pierwszych łat dzieciństwa 
aż do wieku pełnej dojrzałości, dla ka­
tolika nie jest do pogodzenia ani z nau­
ką katolicką, ani z naturalnem prawem 
rodziny. Ze chrztu i imienia tylko jest 
się katolikiem, jeśli przyjmuje się i roz­
wija program, jeśli przyswaja się sobie 
naukę i zasady tak sprzeczne z prawami 
Kościoła i duszy, jeśli zwalcza się i prze­
śladuje Akcję Katolicką.

W ostatnim ustępie „Troski i nadzie­
je na przyszłość“ mówi Papież, iż nie 
ma zamiaru osądzania rządów jako ta­
kich, lecz jedynie tego, co w programie 
i działalności partji uznać musi za 
sprzeczne z nauką i tradycją Kościoła. 
Przekonany jest, że jednocześnie wy­
świadcza partji przysługę, gdyż jakąż 
korzyść w tak katolickim kraju jak Wło­
chy może mieć partja, opierająca się o 
idee, zasady i praktykę, niedającą się 
pogodzić z sumieniem katolickiem? Jest 
faktem wiadomym, że antykłerykalizm 
we Włoszech może mieć tylko takie zna­
czenie i siłę, jakie mu masonerja i li­
beralizm kół rządzących udzielą.

Na zakończenie swojej encykliki wy­
raża Papież niedzieję, że Bóg oświeci 
ducha dla prawdy, a wolę skieruje ku 
dobremu, by zaprzestano odmawiania 
Kościołowi Bożemu tego, co do niego 
należy, a mianowicie: chrześcijańskiego 
wychowywania i kształcenia młodzieży, 
prawa, które mu przysługuje nie na mo­
cy ludzkiego upodobania, lecz z nakazu 
Bożego, którego przeto domagać się mu­
si, ze stanowczością, od której odstąpić 
niepodobna. Żądanie to nie pochodzi z 
ludzkiego upodobania, albo z ludzkiej 
ideologji, lecz z Bożego nienaruszalnego 
zarządzenia.

aurfwer
krzefii Ludzi

Marmelady, konfi­
tury, dżemy, soki, 
kompoty — to pod­
stawa oszczędności 
gospodarstwa 
domowego.

SEZON W PEŁNIi
T a n i * książki
z prztpitamt 
w każdej księgarni.

kon&eruruj&
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Tysiące kobiet pragnie uchronić się
od wszelkich szpecących dolegliwości ce­
ry, jak piegi, wągry, liszaje, wyrzuty, żół­
te plamy itp. Temu życzeniu tak łatwo 
wszakże zadość uczynić można, przez re­
gularne używanie mydła i kremu Herba. 
Te preparaty bowiem, jako niezrównane 
środki lecznicze, posiadają zarazem wszel­
kie walory najdoskonalszych środków ko­
smetycznych. Krem i mydło Herba nie­
zwykle wytwornie i dyskretnie perfumo­
wane, nietylko zatem zwalczają te niedo­
magania skóry, lecz przez codzienne uży­
cie wygładzają popękania cery i czynią ją 
miękką i elastyczną — nadają cerze prze­

zroczysto - różowy, młodzieńczy wygląd. 
Krem i mydło Herba chronią ponadto ce­
rę przed wszelkiemi szkodliwemi wpły­
wami atmosferycznemi i słońca. Te je- 
dyrie w swoim rodzaju preparaty leczniczo- 
kosmetyczne łączą sobą przyjemne z po- 
żyieeznem,. wyświadczając każdej kobie-

‘ cie nieocenione usługi w konserwacji czy­
stej, zdrowej i pięknej cery. Spróbujcie 
i przekonajcie się sami dziś jeszcze, lecz 
żądajcie tylko mydła i kremu Herba, 
Obermeyera — niema doprawdy nic lep­
szego! nw 4336

Znowu bezrobotni w Łodzi
Warszawa, 8. 7. (Tel. wł.). W 

fabryce „Pihala“ w Łodzi wymówiono 
pracę 200 robotnikom, a w fabryce 
„Trykot“ wymówiono pracę 100 robot­
nikom. (w)

r
Dlacze
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świeckiego w apostolacie hierarchji, 
jest prześladowaną i pognębioną. Dzię­
kuje Ojciec św. biskupom włoskim za 
jednomyślne i wielkie wrażenie robiące 
świadectwo złożone w sprawie Akcji 
Katolickiej, a przedewszystkiem w spra­
wie związków młodzieży we Włoszech, 
oraz, że sumiennie posłuszni pozostali 
dyrektywom, wykluczającym wszelką 
działalność polityczną.

W ustępie „Obowiązek obrony praw­
dy i sprawiedliwości“ przypomina Oj­
ciec św. swoje wielokrotne protesty 
przeciw kampanji fałszywych i niespra­
wiedliwych oskarżeń, poprzedzających 
rozwiązanie związków młodzieży i stu­
dentów, należących do Akcji Katolic­
kiej. „Ileż surowości i gwałtów aż do 
bicia i aż do krwi, ileż ztoezczeszczania 
przez prasę, przez żywe słowo i czyn rze­
czy i osób, nie pomijając Naszej, poprze­
dzało wykonanie tych nigdy przedtem 
nie widzianych zarządzeń policyjnych,, 
towarzyszyło im i za nimi nastąpiło!“ 
Niesłychane pomysły, kłamstwa i po- 
twarze prasy partyjnej zebrano w nie­
oficjalnym wprawdzie wydawnictwie. 
Historja tego dokumentu, który wydany 
został dla zaprzeczenia prawdzie i spra­
wiedliwości tworzy długi i smutny roz­
dział. „Mimo wielu lat Naszego życia 
i mimo Naszej działalności w bibliote­
karstwie rzadko spotykaliśmy dokument 
tak tendencyjny i tak sprzeczny z praw­
dą i sprawiedliwością wydany przeciw 
Stolicy Apostolskiej przeciw Akcji Ka­
tolickiej Włoch, a zwłaszcza przeciw 
ciężko dotkniętym związkom“. Papież 
nazywa to wydawnictwo „lekkomyśl- 
nem, aby nie powiedzieć bezwstydnem.“

Przypomina dalej Papież ó tem, jak 
koniecznem stało się zawieszenie uro­
czystości w Padwie i procesji w Rzymie 
i Włoszech/ oraz wspomina twierdzenie 
wspomnianego już wydawnictwa, iż by-

r „TŁEM" czyści zęby, 
dezynfekuje 
i wybiela.
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wskazówki i zarządzenia w całych Wło­
szech były obserwowane i wykonywane.

Stwierdza, że wypadki, w których 
dawni kierownicy partji ludowej (,.po- 
polari*') stali się późniejszymi kierowni­
kami miejscowej Akcj Katolickiej, ogra­
niczają się do czterech w 250 komite­
tach diecezjalnych, 4000 grup męskich i 
ponad 5 tysiącach kółek katolickiej mło­
dzieży Włoch.

„Natomiast My, Kościół, religja i wie­
rzący katolicy nie mamy podstaw do 
wdzięczności dla tego, co najpierw usu­
nął socjalizm i masonerję, Naszych (i 
nie tylko Naszych) zdecydowanych wro­
gów, a potem im wrota znów jak najsze­
rzej otworzył“. Następnie zajmuje się 
Papież twierdzeniami wspomnianego 
już wydawnictwa, że katolickie kółka 
młodzieży przedstawiają niebezpieczeń­
stwo dla państwa, obala je i zauważa: 
„Trzeba więc krajowi i światu powie­
dzieć, jakie sg. dowody polityki upra­
wianej i zamierzanej przez Akcję Kato­
licką ku niebezpieczeństwu państwa“. 
A dalej: „Akcja Katolicka w żadnem z 
państw świata -nie była nigdy uważaną 
za niebezpieczeństwo dla państwa. W 
żadnem z państw świata Akcja Katolic­
ka nie została potraktowaną tak wrogo 
i tak wyraźnie prześladowaną, jak w 
Naszych Włoszech i nawet w Naszej 
rzymskiej siedzibie biskupiej.“

W ustępie „Konkluzje“ mówi Pa­
pież: „To, czego chciano — to wyrwać 
Kościołowi całą młodzież. Zamiarem 
jest, wbrew najświętszym i niewzruszo­
nym p rawo-m duszy"! Kościoła, zagar­
nąć młodzież od dziecięctwa' poczyna­
jąc aż do wieku dojrzałego całkowicie 
na rzecz jednej partji, jednego rządu, 
wychowując ją na podstawie ideologji, 
która zdecydowanie redukuje się do 
prawdziwego ubóstwienia państwa w 
sensie pogańskim, co stoi w całkowitej

Jeśli do smarowania podwozia za­
notowano centralny system sma­
rowania, należy stosować: lałem 
— przewidzianą przez Tabelę 
Poleca/ącą dla silnika markę 
Garfgbyle Mobiloil, zimą — 
Gargoyle M o biloil\ Airc tic.

I ' I

Dlaczego sworznie zacierają się? 
Dlaczego podwozie zgrzyta? Dlaczego 
te n'emiłe hałasy — pierwsze objawy 
poważnych uszkodzeń? Dlaczego?

Bo zastosowano niewłaściwy smar, który 
wyparty został przez działanie wysokich 
ciśnień i spłukany przez wodę. Taki smar 
już w krótkim przeciągu czasu traci swoje 
właściwoś i, chroniące podwozie przed 
zużyciem. Tylko właściwy smar może utrzy­
mać pojazd w doskonałym s;anie i to bez 
względu na wpływy, jakim jest on poddany. 
Dlatego też stosujcie do smarowa­
nia podwozi Waszych pojazdów 
Gargoyle Mobilgrease, smar 
o wielkiej wydajności i spe­
cjalnej odporności na wysokie ciśnie­
nia i zmywające działanie wody.

Każdy nasz odsprzedawca przyj­
muje z- i f-o litrowe blaszanki z na­
pisem: .Zwracamy zł. 1.6} wzgl. 
zł. 2.40 za nieuszkodzoną bla­

szani^“ i wypłaca tę sumę.
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DZIAŁ GOSPODARCZY
z chwili

0 unifikację prawną
Otrzymujemy od czasu do czasu 

głosy czytelników, ujawniające bolącz­
ki życia codziennego. Na rosnące nie­
zadowolenie, na upowszechniające się 
poczucie coraz nieznośniejszego cięża­
ru, na wytworzenie się dusznej atmo­
sfery życia współczesnego składają się 
drobne często fakty, które gromadząc 
się doprowadzają do nieobliczalnych 
następstw, do podkopywania zaufania 
w podwaliny naszego bytu państwowe­
go. I dlatego właśnie domagają się 
one bacznej uwagi i nie można ich 
lekceważyć.

Jeden z naszych czytelników z kół 
kupieckich przesyła nam swoje spo­
strzeżenia na temat dziwnych zjawisk 
w międzydzielnicowym usftoju nasze­
go sądownictwa. Chodzi o tak zwane 
klauzule wykonawcze z tytułu prote­
stowanych weksli, uzyskiwanych w b. 
zaborze rosyjskim. Przytacza on na­
stępujące fakty:

Jeden z dłużników naszego infor­
matora, zamieszkający w Częstocho­
wie posiada jednocześnie interes w 
Poznaniu, którym kieruje syn właści­
ciela. Od nowego roku firma ta zaczę­
ła protestować weksle własne i nie- 
wykupywać przez nią żyrowane. Wo­
bec tego, że właściciel według miejsca 
swojego zamieszkania podlega sądom 
b. zaboru rosyjskiego, uzyskaliśmy — 
pisze nasz informator — klauzule, któ­
re oddaliśmy tutejszemu komorniko­
wi celem ściągnięcia naszej pretensji 
z jego składu. Komornik weksle z 
klauzulami w liczbie 9 sztuk przyjął 
do wykonania i nałożył areszt na ar­
tykuły w składzie a na 15 czerwca wy­
znaczył licytację. Uchwałą jednak 
Sądu Grodzkiego z dnia 12 czerwca 
egzekucja uznana za niedopuszczalną 
i uchyloną, a wierzyciel, t. j. nasza fir­
ma, skazana na zapłacenie kosztów. 
Komornik na mocy tej uchwały weks­
le nam zwrócił, a za „niewykonanie 
wyroków“ ściągnął z nas zł 85.65 kosz­
tów.

Tym sposobem nie tylko nie uzy­
skaliśmy naszej należności, lecz po­
nieśliśmy znaczne straty w postaci 
kosztów komornika, kosztów za uzy­
skane klauzule, kosztów uchwały są­
dowej o wstrzymanie egzekucji i na­
reszcie przyszłych kosztów sądowych, 
gdyż zmuszeni jesteśmy na nowo roz­
począć proces. Strata nasza sięga po­
nad 200 złotych. Dłużnik nasz iro­
nicznie proponuje ugodę na 50 proc.

Drugi „kwiatęk“. Mamy sto­
sunki handlowe z kupcami z b. zaboru 
austrjackiego, przyczem zawarto li­
niowy, że wszelkie spory wynikłe z 
tranzakcyj handlowych mogą być roz­
poznawane w sądzie poznańskim. 
Lecz okazało się, że wyroki (nakazy 
zapłaty) tutejszego Sądu Grodzkiego 
nie są uznane przez władze sądowe 
Mołopolski. Jesteśmy bez wyjścia, 
gdyż na miejscu skarżyć według umo­
wy nie możemy, a wyroku tutejszego 
sądu nie uznają sądy w Małopolsce.

Za 13 lat istnienia odrodzonej Pol­
ski sądownictwo nie tylko nie zorgani­
zowało się, lecz wyraźnie się cofnęło. 
W tym czasie kiedy wyroki sądów ob­
cych państw mogą być wykonane w 
Polsce, wyroki wydane w imieniu 
Rzeczypospolitej Polskiej, przez sę­
dziego polskiego, poszczególne sądy 
jnnyCh b. zaborów nie uznają i odma­
wiają ich wykonania!

My, kupcy, wołamy o ratunek! 
Nas niszczą i rabują niesumienni od­
biorcy, a władze sądowe wobec róż­
nych przepisów proceduralnych nie 
mogą temu zapobiec. Państwo odma­
wia nam pomocy sądowej, lecz samo 
energicznie ściąga podatki. Skąd ma­
my brać środki na podatki, kiedy nas 
systematycznie niszczą, kryzys ekono­
miczny i niesumienni odbiorcy?

Tyle nasz informator, który porusza 
istotnie sprawę ważną i domagającą 
S1? rychłej reformy. I myśmy od siebie 
w sprawie tej głos zabierali, niestety 
stwierdzić musimy, iż w tej dziedzinie 
unifikacja postępuje najwolniej, jak­
kolwiek jest najpotrzebniejsza.
Krótkie informacje gospodarcze

W fabryce amoniaku w Knurowie, 
"“ieżącej do „Skarbofermu“, wypowie- 

z 1 września pracę wszystkim
pędnikom, a 15 sierpnia robotnikom. 
d General Motors Corporation aprze- 
i^,w maju rb. 153.730 wozów, wobec

-40 wozów w kwietniu rb.
Światowa produkcja ołowiu surowe- 
maju rb. wynosiła 123.000 t., wobec 

ju w kwietniu rb„ a 155.200 Ł w ma-

Uchwały kupiectwa polskiego
W ostatnich dniach czerwca odbył się, jak już donosiliśmy, zjazd 

delegatów Rady Naczelnej Zrzeszeń Kupiectwa Polskiego, który powziął 
szereg rezolucyj, określających stanowisko zorganizowanego kupiectwa 
polskiego w sprawach o doniosłem znaczeniu zarówno ogólno - państwo- 
wem jak i wewnętrzne - organizacyjnem. Ważniejsze z tych uchwał po- dajemy poniżej.

Kupiectwo polskie a handel 
zagraniczny

Zjazd delegatów Naczelnej Rady 
Zrzeszeń Kupiectwa Polskiego, obra­
dujący w Gdyni, deklaruje w imieniu 
całego zorganizowanego kupiectwa 
polskiego zdecydowaną gotowość i 
niezłomną wolę najbardziej intensyw­
nego współdziałania w wypełnianiu 
wielkiego programu polskiej ekspan­
sji morskiej* w decydującem oparciu 
o chlubę Odrodzonej Rzeczypospolitej
— Polską Gdynię.

Równocześnie, doceniając rolę
Gdańska, jako portu Rzeczypospolitej, 
Zjazd uchwala przedstawić czynni­
kom miarodajnym konieczność fak­
tycznego zapewnienia gospodarstwu 
polskiemu możliwości wykorzystania 
w pełni jego praw w stosunku do 
Gdańska — praw, które w żadnym ra­
zie nie mogą być zagrożone podsyca- 
nemi zzewnątrz wybuchami namięt­
ności politycznych.

Spełnianie przez kupiectwo polskie 
jego doniosłych zadań w dziedzinie 
handlu zagranicznego uzależnione jest 
przedewszystkiem od powstania ta­
kich warunków egzystencji dla han­
dlu w Polsce, któreby zapewniały mu 
zagrożoną dziś u podstaw rentowność 
pracy, możność kapitalizacji i stwo­
rzenia tą drogą zniszczonych kapita­
łów obrotowych, niehamowany przez 
państwową politykę gospodarczą po­
stęp form organizacyjnych, wreszcie 
pełne równouprawnienie czynnika ku­
pieckiego w korzystaniu z pomocy 
kredytowej Państwa.

Postępujące dziś w coraz szybszem 
tempie pauperyzacja i rozdrobnienie 
handlu polskiego stanowią szczegól­
nie rażącą dysproporcję z tem, czego 
wymaga od kupiectwa sprawna orga­
nizacja handlu zagranicznego, który 
może być prowadzony jedynie przez 
zasobne i na wysokim, •technicznym 
poziomie stojące placówki kupieckie.

Polityka, sprzyjająca powstawaniu 
tego rodzaju placówek, opierać się 
musi w pełni na tezie uznanej przez 
najbardziej w tym względzie kompe­
tentny Państwowy Instytut Ekspor­
towy: inicjatywy i przedsiębiorczości 
kupca nie mogą zastąpić żadne inne, 
zastępcze formy handlu.
Uchwały szczegółowe w sprawie han­

dlu zagranicznego
A. W stosunku do zrzeszeń

kupieckich
1) Zjazd postanawia utworzyć przy 

Naczelnej Radzie — Radę Zrzeszeń 
Polskich Przedstawicieli Handlowych, 
jako centralę organizacyjną zrzeszeń 
agentów handlowych, należących do 
poszczególnych organizacyj, które 
wchodzą w skład Naczelnej Rady.

2) Zjazd zaleca organizacjom, 
wchodzącym w skład Naczelnej Jłady: 
a) prowadzenie wśród swych człon­
ków ścisłej ewidencji eksporterów i 
importerów, b) czuwanie nad tem, by 
związki eksportowe o celach specjal­
nych (syndykaty eksportowe różnego 
rodzaju) pozostawały w możliwie jak 
najściślejszej łączności ze zrzeszenia­
mi terytorjałnemi, stanowiącemi pod­
stawę organizacyjną kupiectwa pol­
skiego), c) dalsze zwiększenie kontak­
tu oraz współdziałania z Państwo­
wym Instytutem Eksportowym.
B. W stosunku do państwo­
wej polityki gospodarczej

1) Dla wyrównania warunków kon­
kurencyjnych z Gdańskiem, który 
zwłaszcza pod względem kredytowym 
znajduje się w szczególnie korzyst- 
nem położeniu — staje się konieczno­
ścią nietylko dalsze rozszerzenie ulg 
podatkowych w Gdyni oraz uproszcze­
nie procedury uzyskiwania tych ulg
— ale również zastosowanie w naszem 
ustawodawstwie podatkowem zasady, 
że obrót towarami importowanemi i 
odsprzedawanemi hurtowo w niezmie­
nionej postaci — wolny jest od podat­
ku obrotowego.

2) W interesie dalszego rozwoju 
Gdyni i Gdańska a w szczególności 
dla wzmocnienia w tych portach obro­
tu wysokowartościową drobnicą — le­
ży, by podyktowane interesami por­
tów niemieckich posunięcia taryfowe

j niemieckich kolei znalazły w silniej­

szym stopniu właściwy odpowiednik 
w posunięciach taryfowych Polskich 
Kolei Państwowych.

3) Ze wszechmiar pożądane znor­
malizowanie i uporządkowanie sto­
sunków handlowych polsko-gdań- 
skich wymaga całkowitego zniesienia 
specjalnych kontyngentów przywozo­
wych gdańskich — z uwagi na to, że 
Gdańsk, należąc do obszaru celnego 
Rzeczypospolitej Polskiej, ma pełnię 
możliwości korzystania z kontyngen­
tów ogólnopolskich.

Dokładny program gospodarczy 
Polski Zachodniej

Zjazd Delegatów Naczelnej Rady — 
żywo śledząc akcję kupiectwa Polski 
Zachodniej, ujętą w specjalnym pro­
gramie doraźnym — uznaje w całej 
pełni jej słuszność i celowość.

Równocześnie Zjazd podkreśla wo­
bec czynników rządowych konieczność 
szybkiego zrealizowania doraźnego 
programu gospodarczego Polski Za­
chodniej, jako jednego z zasadniczych 
warunków umocnienia w zachodnich 
okręgach Państwa polskiego elementu 
kupieckiego.

Regulowanie godzin handlu
Naczelna Rada Zrzeszeń Kupiectwa 

Polskiego, będąca najwyższą i jedyną 
w Państwie reprezentacją całego pol­
skiego handlu zrzeszonego w wolnych 
organizacjach zawodowych — w mo­
mencie uchwalania na Zjeździe Dele­
gatów doniosłych rezolucyj, które do­
tyczyć mają obecnej sytuacji gospo­
darczej, środków zaradczych oraz or­

KRONIKA GOSPODARCZA
STAN ZBÓŻ NIE ULEGŁ 

W CZERWCU.
ZMIANOM

Pierwsza połowa czerwca miała tempe­
raturę nieco niższą od średniej wielolet­
niej, jednakże prawie wszyscy korespon­
denci stwierdzali, że ilość ciepła i słońca 
jest zupełnie dostateczna dla wegetacji 
roślinnej. Najchłodn.ej było w wojewódz­
twach północno - wscho Inich. Częste opa­
dy poprawiły sta nwilgoci w roli, tak. że 
zaledwie 23 proc, korespondentów uskar­
żało się na brak wilgoci, większość zaś 
oceniała stan jako dostateczny. Pomimo 
sprzyjających warunków atmosferycznych, 
stan zasiewów w ciągu ostatnich dwóch 
tygodni nie uległ znaczniejszym zmianom, 
i w stopniach kwalifikacyjnych (5-ozna- 
cza stan wyborowy, 4-dobry, 3-średni, 
przeciętny, 2-mierny, 1-zly) przedstawiał 
się na 15 czerwca następująco:

1931 1930
5. 5. 5. 6 15. 5. 15.6

pszenica ozima 3,4 3,4 3,2 3,9
żyto ozime 3,0 2.9 2,8 3,8
jęczmień ozimy 3.2 3.0 3,4
pszenica jara 3,2 3.3 3,2 3.3
żyto jare 2,9 2,8 3,1
jęczmień jary 32 3,3 3,2 3,1
owies 32 3,3 3.3 2,9

Z KRAJU
(k) Waloryzacj a niemieckich polis na

życie. Z min. skarbu komunikują, że wnio­
ski o wcześniejszą wypłatę należności wa­
loryzacyjnych z umów ubezpieczeń na ży- 
ciej zawartych z niemieckiemi zakładami 
ubezpieczeń i opiewających na marki nie­
mieckie, zgłaszane stosownie do komuni­
katu min. skarbu, ogłoszonego w Monito­
rze Polskim nr. 118 z dnia 23 maja br., w 
wielu wypadkach nie są wypełniane zgod­
nie ze wskazówkami i szematem, podane- 
mi we wspomnianym komunikacie, i czę­
sto osoby zainteresowane nie załączają do 
nich należytego poświadczenia urzędowe­
go, stwierdzającego obywatelstwo polskie 
uprawnionej osoby. Zwraca się uwagę, że 
wnioski osób, do których nie będzie dołą­
czone należyte poświadczenie obywatel­
stwa polskiego, lub wnioski, sporządzone 
wadliwie względnie nie podpisane, nie bę­
dą przekazywane przez rząd polski nie­
mieckim zakładom ubezpieczeń i zostaną 
zwrócone zainteresowanym, którzy wsku­
tek tego stracą prawo do żądania wcze­
śniejszej wypłaty. Wobec licznego zgłasza­
nia. się posiadaczy polis życiowych nie­
mieckich zakładów ubezpieczeń, opiewają­
cych na korony austrjackie, ruble rosyj­
skie i marki polskie, lub zawartych na ob­
szarze b. monarchji austro - węgierskiej, 
komunikuje się, że roszczenia te będą u- 
regulowane w trybie przewidzianym w 
rozporządzeniu Prezydenta Rzeczypospoli­
tej z 15 kwietnia 1931 r., ogłoszonem w nr 
33 Dziennika Ustaw R. P. poz. 235. Zgłasza­
nie roszczeń s tytułu tych ostatnich polis

ganizacji handlu zagranicznego — a- 
peluje jaknajusilniej do Pana Ministra 
Przemysłu i Handlu, by zechciał spo­
wodować przy zamierzonej nowelizacji 
ustawy o godzinach handlu przyjęcie 
zasady kategorycznego zwalczania 
handlu maskowanego oraz pełnego u- 
trzymania zakazu handlu w dni świą­
teczne. W naszych stosunkach pomi­
nięcie powyższych postulatów w regu­
lowaniu godzin sprzedaży przyczyni 
się do dalszego rozproszkowywanla i 
dezorganizowania handlu kosztem 
większych i solidnych placówek ku­
pieckich.

Naczelna Rada stwierdza, iż re­
spektowanie spoczynku świątecznego 
jest kardynalnym postulatem całego 
chrześcijańskiego kupiectwa.

Polityka koncesyjna
Zjazd Delegatów Naczelnej Rady 

wyraża stanowczą opinję, że polityka 
koncesyjna powinna być prowadzona 
nie jednostronnie z pomijaniem han­
dlu prywatnego, lecz przy współdzia­
łaniu kupiectwa — przez wysłuchanie 
jego opinji oraz zabezpieczenia jego 
słusznych interesów.

Syndykat hurtowni
kolonjalno - spożywczych w Gdyni
Zjazd Delegatów Naczelnej Rady 

Zrzeszeń Kupiectwa Pilskiego wita, z 
zadowoleniem inicjatywę powołania 
do życia Syndykatu Hurtowni Kolo- 
njalno-Spożywczych z siedzibą w Gdy­
ni (Spółdzielnia z ogr. odp.) oraz — 
podkreślając doniosłość tego poczyna­
nia — wzywa kupiectwo polskie całej 
Rzeczypospolitej do wzięcia aktywne­
go udziału w ostatecznem uruchomie­
niu Syndykatu. Wykonanie powyższe­
go wezwania poleca Naczelna Rada 
wszystkim organizacjom, w jej skład 
wchodzącym, z tem, by wynik akcji 
umożliwił zwołanie już na jesieni wal­
nego zebrania udziałowców Syndy­
katu.

jest przedwczesne i stanie się aktualnem 
dopiero z początkiem przyszłego roku, o 
czem zainteresowani zostaną powiado­
mieni komunikatami w prasie.

(k) Jeszcze w sprawie zakazu sprzeda­
ży namiastków piwa. Podawaliśmy już w 
dziale gospodarczym doniesienia o zarzą­
dzeniu władz skarbowych, zabraniających 
sprzedaży środków, służących do wytwa­
rzania piwa sposobem domowym. Chodzi 
tu o preparaty rozpowszechnione w han­
dlach kolonialnych, aptekach i drogerjach, 
jak np. „Jagolin“, które służą do wyrobu 
sjoosobem domowym napojów orzeźwiają­
cych, pozbawionych alkoholu. Przeciw te­
mu zarządzeniu wystąpili na drogę sądową 
właściciele kilku zakładów przemysłowych, 
trudniących się wyrobem namiastków pi­
wa w województwie poznańskiem. Sprze­
ciw uzasadniają oni tem, że ustawa zabra­
nia wytwarzania piw bez odpowiedniej 
koncesji tylko wtedy, gdyby ono było prze- 
znezone na dalszy zbyt Tymczasem z o- 
wych namiastków piwa jak „Jagolin“ wy­
twarza się napój orzeźwiający wyłącznie 
do domowego użytku. Urzędnicy akcyzowi 
zakazujący sprzedaży owych ekstraktów, 
nie podają niestety bliżej podstaw praw­
nych, któremi się kierują. Należy się spo­
dziewać, że wobec zamieszania, jakie obec­
nie panuje w handlu namiastkami piwa, 
władze skarbowe udzielą szybkiego wyja­
śnienia.

Jelita
Poznań, 7. 7. 1931 r.

Tendencja przy flakach wieprzowych 
utrzymana. Rynek wewnętrzny nasycony 
w zupełności przez ubój krajowy; zagra­
nicą lekka zwyżka cen. Odnośnie do fla­
ków wołowych panuje w kraju zupełny za­
stój. Zagranicą zaś daje się zauważyć ,ek- 
ilaki wieprzowe kielbaśnice

1 pęczek 34—36 m'm — 3,— żł
1 pęczek 32—34 mto —- 3,50 zł
1 pęczek 30—32 mim — 4,50 zł 

flaki baranie
flaki baranie średnie 15 no. — 1,75 zł 
flaki baranie szerokie 12 m. — 2,— zł

kątnice
wołowe za sztukę — 1,— zł 
baranie za sztukę — 0,25 zł

flaki wiankowe
krajowe wiankowe 18—20 m. — 2,— zł 
krajowe wiankowe w kawałkach 

32 m. — 2,50 rf
wiankowe amerykańskie „La pla-

30 mm. — 2,80 zita“
wiankowe duńskie oryginalne 32 

—35 m. — 3,_
wiankowe szerokie 25 m. — 3,—
wiankowe amerykańskie Gubro“ 

eksportowe 32—35 m. — 3,25 z}
flaki środkowe śred. 8—10 m. — 5'— zł 
flaki środkowe szar, 8—10 m, — 5,53 zl
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WIADOMOŚCI POTOCZNE
Echa wielkich dni

Sprawność komitetu obchodowego — „ttiecme HaUeromkie“ 
dla p. Wilson — Uporządkowanie parku Wilsona

Uroczystości wilsonowskie wypadły 
w Poznaniu imponująco. Wszystko od­
było się składnie według zgóry ułożo­
nego planu. Komitet uroczystościowy 
z przewodniczącym p. Aleksandrem Ra­
tajczakiem wywiązał się znakomicie ze 
swego zadania i należy mu się z tego 
powodu całkowite uznanie.

Również i obywatelstwo naszego 
miasta doceniło należycie ważność 
chwili, to też na wszystkich ulicach fur­
kotało istne morze chorągwi o barwach 
narodowych polskich i amerykańskich, 
a poszczególne uroczystości zwłaszcza 
wspaniały zlot Sokolstwa, były obesła­
ne bardzo licznie. Wogóle można po­
wiedzieć, że cały Poznań w ciągu tych 
dwóch dni, tj. 4 i 5 bm. przybrał uroczy­
sty charakter, a wszędzie panował oży­
wiony ruch.

Należy jeszcze wspomnieć o uroczy­
stości, zorganizowanej przez Koło Pań 
przy Związku Hallerczyków, chorągwi 
poznańskiej. Pragnąc należycie uczcić 
p. Wilson, ofiarowano jej „Miecze Hal- 
ierowskie“. Aktu przypięcia tego wy­
sokiego odznaczenia dokonał osobiście 
gen. Haller, który wygłosił w języku an­
gielskim odpowiednie przemówienie.

Pożary na prowincji
Kot, — podpalaczem — Zbrodnicza chęć zysku — Tragiczne 

skutki burzy
Wielki pożar szalał w Zacharzynie 

(pow-. ©hodzieski). Pastwą płomieni pa­
dła stodoła i szopa rolnika p. Henryka 
Wendlanda wartości 6 tys. zł. Ogień 
przerzucił się następnie na zabudowa­
nia p. Bernarda Koppa, u którego po­
chłonął stodołę i chlew oraz narzędzia 
rolnicze. Powstały straty na 10 tys. zł.

W Jeziorach Małych (pow. strzeliń- 
ski) u rolnika p. Stanisława Grzelaka 
spaliła się stodoła, chlew i narzędzia 
rolnicze. Straty wynoszą 16 tys. zł. W 
dochodzeniach stwierdzono, że sprawcą 
pożaru był kot, którego sierść zapaliła 
się od pieca. Oszalałe z bólu stworzenie 
pobiegło na strych chlewu krytego sło­
mą, wzniecając pożar.

W pow. mogileńskim, w Kołodzieje- 
wie, powstał ogień u rolnika p. Karola 
Arendta, niszcząc stodołę z narzędziami 
rolniczemi, wartości 28 tys. zł.

W Padniewie u osadnika Jakóba 
Vohra spaliła się stodoła, dwie szopy

KALENDARZYK
Środa, 8 lipca 1931.

Słońce: wschód 3,39 — zachód 20,15 — 
długość dnia 16 godzin 36 min.

Księżyc: wschód 23,22 — zachód 12,54 — 
po ostatniej kwadrze.

Stan pogody według spostrzeżeń Stacji 
Meteorologicznej przy Uniw. Pozn.: 
środa, godzina 7 rano. Temperatura 
powietrza umiarkow. plus 17 st. C., 
deszcz, wiatr południowo-zachodni, 
ciśnienie atmosferyczne niskie 743 
mm. — W ubiegłej dobie temperatura 
najwyższa plus 31 st. Cels.. najniższa 
plus 16 st. Cels., ilość opadów 19 mm.

Przepowiednia pogody na czwartek: po­
goda zmienna, chwilami deszcze, na- 
ogół stosunkowo chłodno.

Stan wody w Warcie według notowań 
Inspekcji Dróg Wodnych w Poznaniu 
plus 0,27.

Kai. rzk.: Elżbieta Kr. — Jutro Zenon M. 
Kai. slow.: Chwalimir — jutro Strachot

i Cyryl.

Nocna służba aptek
śródmieście: Apteka pod Eskulapem, pl. 

Wolności 13. — Apteka Sapieżyńska, 
plac Sapieżyński 1. — Apteka pod 
Złotym Lwem, Stary Rynek 75 — 
Apteka Chwal iszewska, Chwalisze- 
wo 76.

Jeżyce: Apteka Mickiewicza, ulica Mic­
kiewicza 22. — Apteka „Pod Opatrz­
nością Boską“, ul. Dąbrowskiego 76.

Łazarz: Apteka przy Parku Wilsona, ul. 
Marsz. Focha 47.

Wilda: Apteka „Fortuna", Górna Wil­
da 96.,— Apteka przy Bramie Wilde- 
ckiej, uL Górna Wilda 3.

W Innych dzielnicach pełnią nocną służbę 
apteki tamtejsze.

Muzeum Wielkopolskie, Aleje Marcinkow­
skiego 9, otwarte codziennie z wyjąt­
kiem poniedziałków od godz. 10—-16; 
W soboty, niedziel© 1 lwięta od godz. 
10—14. ; '

W serdecznych słowach odpowiedziała 
p. Wilsonowa.

Najgorzej wyszedł na tych uroczy­
stościach nasz przemiły park Wilsona, 
który z powodu nadprogramowych tłu­
mów, jakie musial pomieścić z okazji 
aktu odsłonięcia pomnika, a zwłaszcza 
później, podczas zabawy ludowej — u- 
cierpiał bardzo wiele. Również dają 
mu się poważnie we znaki przedstawie­
nia operowe, które na szczęście już się 
kończą, bowiem od 15 bm. artyści roz­
poczynają wakacje.

Dyrekcja ogrodów miejskich przy­
stąpi niebawem do uporządkowania par- 
ku. Przedewszystkiem przekopie się te 
trawniki, które były stratowane i obsieje 
się je ponownie trawą. Poza tern wszyst­
ko będzie naprawione, co ewentualnie 
w czasie uroczystoci uległo zniszczeniu.

Piękny plac sportowy dla dzieci do 
lat 14 otrzyma ponadto jeszcze nowe 
przybory do zabaw i gier. Aby dzieciom, 
chętnie korzystającym z licznych huśta­
wek oraz innych przyjemności, nie prze­
szkadzała starsza młodzież, zaangażuje 
się specjalną higjenistkę oraz stróża. 
Dzieci będą się mogły zatem bawić spo­
kojnie i bez obawy, (z)

oraz wszystkie maszyny rolnicze. Straty 
wynoszą 12 tys. zł.

W dochodzeniach w sprawie pożaru 
u Wojciecha Hartfiela w Ostrowitem w 
pow. mogileńskim ustalono, że zabudo­
wania podpalili z chęci zysku pogorze­
lec i 24-letni Herbert Schulz. Obaj przy­
znali się do winy. Odstawiono ich do 
więzienia sądowego w Trzemesznie.

Podczas burzy zapaliła się obora rol­
nika p. Stanisława Powolnego w Skary- 
dzewie (pow. ostrzeszowski). Spłonął 
dach oraz część martwego inwentarza. 
Ponadto piorun zabił krowę i dwie świ­
nie. Straty ocenia się na dwa tys. zł.

W Kuózynie (pow. gostyński) piorun 
zapalił dom mieszkalny p. Jana Andrzej­
czaka, niszcząc go doszczętnie wraz z 
urządzeniem. Straty wynoszą 4 tys. zł.

W Potarzycy (pow. gostyński) od u- 
derzenia gromu spalił się dach chlewu

I u p. Jana Parzysza. (k)

W salach działu graficznego otwar­
ta „Wystawa sztychów, mebli i por­
celany angielskiej 18-go wieku“.

Dział Przedhistoryczny przy ul. Seweryna 
Mielżyńskiego 26-27 otwarty w tych 
samych godzinach co Muzeum Wlkp.

Dział Przyrodniczy w Ogrodzie Zoologicz­
nym otwarty w tych samych godzi­
nach co Muzeum Wlkp.

Wstęp do Muzeum kosztuje w dni 
powszednie 50 gr od osoby, w nie­
dziele i święta wstęp jest bezpłatny.

OSOBISTE
— ’ Promocja doktorska. Dnia 30 

czerwca odbyła się promocja p. Marji Da­
szyńskiej ze Strzelna na doktora wszech 
nauk lekarskich.

— * Promocja doktorska. W© wtorek, 
dnia 30 czerwca odbyła się w auli U. P. 
o godzinie 17 uroczysta promocja p. Jana 
Ochockiego, syna rektora szkoły I. im. Wł. 
Jagiełły, na doktora wszech nauk lekar­
skich.

— • Nowozamlanowany prezes sądu 
apelacyjnego Stefan Bełżyński objął z 
dniem dzisiejszym urzędowanie, (z)
ŻYCIE SOKOLE

— * Sokolice Wilda. Zebranie plenarne 
odbędzie się o godz. 20 wieczorem w lokalu 
p. Zawadkowej, Górna Wilda 75 dziś w 
środę,

— * Tow. Gimn. Sokół Winlary. Wy­
cieczka familijna do Puszczykowa odbę­
dzie się 12 bm. Zbiórka przy głównym 
dworcu o godz. 7,30.

ZEBRANIA, ZJAZDY
— * Baczność Elekiromonterzyl Nad­

zwyczajne zebranie Sekcji Elektromonte­
rów przy Zjednoczeniu Pracowników Rze­
mieślniczych odbędzie się 11 lipca bm. o 
godzinie 19 w lokalu zebrań Kasyna Rze­
mieślniczego ul. Fr. Ratajczaka 21.

KOMUNIKATY RÓŻNE
— • Z Wielkopolskiego Związku Myśli­

wych. Dorocznym zwyczajem odbyło się 
w dniach 25 i 26 czerwca br. premjowe 
konkursowe strzelanie myśliwskie Zw

na strzelnicy Bractwa Kurkowego w Sze­
lągu. Zarząd ustanowił strzelanie w dwóch 
klasach według szans zawodników.

Do uświetnienia konkursu przy­
czynili się pięknemi premjami ofiarodaw­
cy, którym na tem miejscu Związek skła­
da serdeczne podziękowanie — a miano­
wicie: Zygmunt hr. Kurnatowski, Towa­
rzystwo Łowieckie, Wielkopolska Izba Rol­
nicza, Związek Zawodowych Leśników 
R. P., Resursa Poznańska, Dr. H. Cetkow- 
scy, Olgierd książę Czartoryski, Kazimierz 
Chmielewski, Tadeusz Jaruszewski, War­
szawska Spółka Myśliwska, Winiecki, Po­
cisk, Frankowski, Ciążyński i Szulc.

— ® Zabawa ochronki Bożego Ciała. W 
tych dniach urządził komitet ochronki 
przy parafji Bożego Ciała wielką zabawę 
dla dzieci. Po południu wyruszył prze­
miły pochód malusińskich do ogrodu 
Columbia, przy Drodze Dębińskiej. Rozpo­
częły się rozmaite gry i zabawy, którym 
małe towarzystwo oddało się z wielkiein 
przejęciem. Czysty dochód przeznaczono 
na zapłacenie długu ochronki, (k)

KRONIKA MIEJSCOWA
— * Z targu. Dnia 7 b. m. na placu 

Sapieżyńskim płacono za nabiał: 1 kg. 
masła wiejskiego 3,40—3,80 zl; masła mle­
czarskiego 4,40—4.80 z4; twarogu 0,80—1.20 
zl; mendel jaj 1,50—1,60 zl; litr śmietany
1.60— 2,00 zl; litr mleka pełnego 28—30 gr; 
za mięso: 1 kg słoniny świeżej 1,60 do 
1,80 zl; słoniny wędzonej 2,30—2,40 zł; 
wieprzowiny 1,80—2,00 zl; wołowiny 1,60 
do 2,80 zł; cielęciny 1,20—2,80 zl; sko- 
powiny 2,00—2.60 zl; koziny 1,40—1,60 zl; 
smalcu 2,00—2 60 zl; za drób- 1 para 
kurcząt 2,50—4,00 złotych; kura 3,50 
do 6,00 zl; perlica 3,00—4,00 zl; kaczka 3,00 
do 5,00 zl; gęś 8,00—11,00 zl; para gołębi
1.60— 1,90 złotych; królik 3—4 złotych; 
za ryby: 1 kilogram karpia 4,00—5,00 zl; 
lina 2,40—3,20 zl; okonia 2,00—240 zl; ka­
rasia 2,30—3 zł; białych ryb 0,80—1,60 zł; 
1 kg. węgorza 3,20—4.00 zl; 1 kg. sandacza
4.60— 5,00 zl; 1 kg leszcza 3,00 zl; 1 kg. su­
ma 4.00 zl; 1 kg. szczupaka 3,40—3,60 zl; 
Za ryby śnięte płacono 60—80 gr mniej. 
Płacono za jarzyny: 1 kg ziemniaków 
6—8 groszy; 1 kilogram młodych ziem­
niaków 15—20 groszy; buraków 60—80 
groszy; cebuli 0,70 — 1,00 zł; szpinaku 
40 groszy; 1 kilogram jarmużu 40—50 
groszy; 1 kilogram bobu 1,20 złotych; pę­
czek rzodkiewek 10—15 gr- główka zielo­
nej sałaty 5—10 gr; rabarbaru 20—30 gr; 
1 kg. młodej fasoli 50—70 groszy; główka 
włoskiej kapusty 30 — 40 gr; wiązka mło­
dej kalarepy 20—30 groszy; jeden ogórek 
5—40 groszy; 1 kg. szparagów 0,80—1,40 
zł; 1 kalafjor 0,30—1,20 zl; wiązka młodej 
marchewki 10—15 gr; 1 kg agrestu 0,80 
do 1,10 zl; czereśni 1,00—1,60 zl; truska­
wek 0,50—1,40 zł; pomidorów 2,00—2,40 zl; 
groszku w strączkach 70 gr; 1 kg. kur­
ków 1,20 zl; 1 litr poziomek 0,60—0,70 zl; 
czarnych jagód 40—50 gr; 1 kilogr. malin 
1,20—1,30 zł; 1 kg. porzeczek 0,60—0,70 zl; 
mendel raków 0,60—2,25 zł. — Ruch oży­
wiony. Ceny bez znaczniejszych zmian.

(hu)
KRONIKA WYPADKÓW

— * Po wódce traci się smak. Zatruciu 
lyzolem uległa wczoraj niejaka Marja R. 
mieszkająca przy Drodze Urbanowskiej. 
Przywołano pogot. ratunkowe, które do­
konało przepłukania zatrutego żołądka 
Jak się okazało, 45 letnia pani Marja R. 
nie zamierzała bynajmniej się otruć i za­
żyła lyzolu będąc przekonaną, że to wódka; 
hołdowała bowiem nałogowi pijackiemu i 
miała już nieco w czubie. Może powyższy 
wypadek wyleczy ją z nałogu, (k)

— • Echa utonięcia śp. Osińskiego. Mi­
mo poszukiwań zwłok śp. Lubomira Osiń­
skiego, który utonął w Warcie niewyło- 
wiono ich jeszcze. Nieszczęśliwy młodzie­
niec poszedł na dno nie podczas kąpieli, 
jak początkowo donosiliśmy, lecz podczas 
przejażdżki łodzią na Warcie. Z nie- 
stwierdzonej narazie przyczyny łódź wy­
wróciła się i śp. Osiński wpadl, natrafiw­
szy akurat na głębię. Tragicznie zmarły 
liczył lat 20 i mieszkał u swej matki p. 
Elżbiety Osińskiej przy ul. Łąkowej 7 a.

— * W Bydgoszczy zmarł niespodzie­
wanie przy pracy brukarz Walenty Kosi- 
cki. Jak stwierdził lekarz zgon nastąpił 
wskutek udaru serca, (k)

— * Zatruła się weronalem. W Bydgo­
szczy usiłowiła popełnić samobójstwo 
tancerka kabaretowa Kira Rubanienko, 
trując się weronalem. Desperatkę prze­
wieziono do szpitala, (k) ;

— * Podczas wyścigów motocyklowych
na stadjonie miejskim w Bydgoszczy 
przewrócił się motocykl. Kierowca p. Pa­
weł Stańczyk z Bydgoszczy odniósł ciężki 
wstrząs wewnętrzny, (k) )

KRONIKA POLICYJNA
— • Echa morderstwa w Gorzyninie.

W.sprawie morderstwa dokonanego na 
osobie Władysława Sikorskiego władze 
prowadzą jeszcze śledztwo. Jako silnie po­
dejrzanego /ujęto 21-letniego Władysławą 
Windysa. /Znaleziono u niego przedmioty 
do golenia, które były własnością zamor­
dowanego Sikorskiego. Windysa odsta­
wiono do więzienia sądowego w Bydgo­
szczy (k)

— * Zuchwały napad bandycki. Nie­
zwykle zuchwałego napadu rabunkowego 
dokonano w nocy na wtorek w Bierzowie 
w powiecie ostrzeszowskim u rolnika p. 
Jana Hoffmana. Podczas snu domowni-

W chorobach krwi, skórnych I nerwo­
wych osiągamy przy stosowaniu natural­
nej wody gorzkiej „Franciszka-Józefa“ re­
gularne funkcjonowanie narządów tra­
wiennych. Żądać w apt. i dróg, nw 4 334

ków czterech bandytów wtargnęło do mie- 
szkania, wyrywając drzwi z zawiasów. Na­
pastnicy steroryzowali rodzinę Hoffma- 
nów i zrabowali 218 zl gotówki, trzy ubra­
nia, parę szorów, chleb, masło i słoninę. 
Splondrowawszy mieszkanie rabusie zbie­
gli. Jednego z bandytów rozpoznano, (k)

— * Kradzieże i włamania. Ze składu 
kapeluszy (Dąbrowskiego 4) p. Tadeuszo­
wi Kapczyńskiemu skradziono srebrną 
papierośnicę ze złotą kopertą warto­
ści 600 zł. — Na ślad systematycznych 
kradzieży wpa.dl w ostatnim czasie wła­
ściciel składu przyrządów ortopedycznych 
p. Piotr Niedziela, Al. Marcinkowskiego 24 
Przez dłuższy czas w składzie ginęły mu 
narzędzia ortopedyczne, skóry, płótna i 
inne przedmioty wartości 2 tys. zl. — P. 
Zenonowi Butkiewiczowi (Słowackiego 
10) porwano lornetkę (nr. 25256) wartości 
300 zł. — W pociągu z Warszawy do Po­
znania okradziono p. Krystynę Iżycką z 
Poznania (Wyspiańskiego 36), zabierając 
podczas gdy udała się do umywalni war­
tościowy pierścionek z brylantem. Na 
dworcu osobowym w Poznaniu ofiarą zło­
dziei kieszonkowych padła p. Maciejew­
ska (Górna Wilda 69), której z torebki 
damskiej zabrano portfelik, zawierający 
kilka brylantów. — Z mieszkania p. Ma­
rji Kwiatkowskiej (ul. Gen. Prądzyńskie- 
go 5) skradziono 6 sztuk materjału na u- 
branie wartości 250 zł. Poszkodowany jest 
p. Bronisław Rzeszkowski z miasta Łodzi. 
— Przy ul Wybickiego 3 niewyśledzeni 
złoczyńcy włamali się do mieszkania p. 
Sarnowej i porwali aparat fotograficzny 
wartości 300 zł. — Z mieszkania przy uL 
Małeckiego 24, p. Sylwestrowi Mocnemu 
skradziono 2 ubrania wartości 350 zl. — 
Podczas transportu na dworzec p. Bohda­
nowi Piotrowiczowi (Spokojna 3) zrabo­
wano kosz z bielizną wartości 300 zł. — 
z mieszkania p. Heleny Zandeckiej (uL 
Dąbrówki 1/2) skradziono gramofon war­
tości 300 zł. — Przy Dąbrowskiego 83/85 
niewyśledzeni dotychczas złoczyńcy wła­
mali się do warsztatu mechanicznego p. 
Czesława Czechowskiego i jsorwali m. i. 
2 aparaty do szlifowania cylindrów war­
tości przeszło 1000 zł. (z)

— * Napad na probostwo w Poznaniu.
Korzystając z burzy przeciągającej nad 
Poznaniem, napadli wczoraj o godzinie 10 
wieczorem bandyci na probostwo św. 
Trójcy na Dębcu. Pod groźbą wymierzo­
nego rewolweru domagali się od gospo­
dyni, żeby ich prowadziła do proboszcza. 
Dzielna gospodyni, która była sama w 
domu, gdyż ks. prób. dr. Paulus powróci! 
w chwilę później z zebrania w mieście, 
miała tyle przytomności umysłu, że spo­
strzegłszy odwróconą od siebie uwagę, 
wymknęła się na górne piętro i zaczęła 
strzelać z okna. Na odgłos strzałów 
zbiegli się parafjanie z bronią w ręku i 
odpędzili napastników. Herszt bandytów 
został rozpoznany, gdyż w ub. niedzielę 
otrzymał obiad na probostwie. Dębiec, 
jak inne przedmieścia Poznania, cierpi pod 
plagą ciągłych rabunków i kradzieży po 
domach, polach i ogrodach. Ponieważ 
zwykle środki bezpieczeństwa w dzisiej; 
szych czasach często zawodzą, utworzyli 
mieszkańcy Dębca samopomoc dla wza­
jemnej obrony życia i mienia.

— * Kradzież lodzi motorowej Z przy­
stani Wojskowego Klubu Wioślarskiego 
na Warcie skradziono łódź motorową 
wartości 2 tysiące zl. własność p. Tadeu­
sza Palacza, mieszkającego przy ul. Kra­
szewskiego. (z)

— * Zaginięcie 17-letniego. Z mieszka­
nia rodziców przy Wielkich Garbarach 10 
oddali! się w dniu 29 czerwca 17-letni Wal­
demar Krzyżagórski. Wobec tego, że nie 
wrócił, rodzice wszczęli poszukiwania za­
ginionego przy pomocy policji, (z)

— * W Inowrocławiu napadnięto na p,
Ignacego Maćkowiaka z Tuczna, zabiera­
jąc mu zegarek i 12 zl gotówki. W docho­
dzeniach wykryto, że sprawcą napadu 
jest Stanisław Szyfer z Inowrocławia, 
który przyznał się do winy, (k)

Z WIELKOPOLSKI
— * Raszków. (Poświęcenie sztandaru 

Bractwa Kurokwego). W ub. tygodniu od­
była się uroczystość poświęcenia sztan­
daru Bractwa Kurkowego, która miała 
piękny przebieg. Uroczystość połączono « 
proklamacją króla kurkowego na rok 
1931/32. Zarząd Bractwa Kurkowego, na 
czele którego stoi ruchliwy prezes p. Sa- 
piński, zdobył się na ufundowanie wspa­
niałego sztandaru, co wskazuje na korzy­
stny rozwój tejże organizacji.

Rano o godzinie 10 odbyła się uroczy­
sta msza św. w kościele parafjalnym, któ­
rą celebrował ks. prób. Winniecki w asy­
ście ks. prób. Mierzejewskiego z Strzebo- 
wa i ks. prób. Ludwika z Pogrzybowa. Po­
święcenia sztandaru dokonał ks, prób. 
Winniecki. Na uroczystość przybył rów­
nież prezez Zjednoczenia Kurkowych 
Bractw Strzeleckich R. P. p. Aleksander 
Ratajczak z Poznania. Poza tem wzięty 
udział okoliczne Bractwa Kurkowe z bi­
strowa, Odolanowa, Krotoszyna, Jarocina,
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j Rawicza. Po mszy św. odbyła się wspa­
niała defilada na rynku z współudziałem 
wszystkich miejscowych organizacyj spo­
łecznych. Następnie odbyła się akademja, 
podczas której składano życzenia i wbija­
no gwoździe. Na cześć Najjaśniejszej Rze­
czypospolitej, Jej'Prezydenta p. Mościckie­
go wniósł toast Prezes Zjednoczenia p. A. 
Ratajczak, na cześć Zjednoczenia Prezes 
miejscowy p. Sapiński. Po akademji od­
był się wspólny obiad, podczas którego 
wygłoszono szereg toastów. Po południu 
odbyła się w Parku Miejskim zabawa po­
łączona z proklamacją nowego króla kur­
kowego m. Raszkowa p. Drygasa, zasłużo­
nego członka Bractwa, który godność tę 
zdobył już po raz drugi, (z)

— * Leszno. (Kradzież). W ochronce przy 
pi. Metziga skradziono w nocy 4 ręczniki, 
mandolinę i mydło.

— (Popis muzyczny), uczniów i uczen­
nic kursów fortepianowych p. S. Perzyń- 
skiej był dla nauczycielki sukcesem nie­
lada. Wskazał bowiem na ogromne po­
stępy, które uczciwie w przeciągu roku 
zrobili.

— (Rewja). Mela Grabowska zjechała 
ze swą rewją „Dobry Wieczór“ na jeden 
występ do Leszna. Rewja na ogół się po­
dobała. Publiczności było stosunkowo 
mało.

— (Egzamin). W Państw. Szkole Bu­
downictwa w Lesznie złożyli egzamin: 
Cichoszewski Czesław, Dziarski Zbigniew, 
Gierczak Józef, George Zenon, Grzymi- 
sławski Ludwik, Jeżyk Leon, Kaczmarek 
Edward, Kontek Józef, Księżek Augustyn, 
Kurp Franciszek, Kuśnierkiewicz Stefan, 
Ławniczak Teodor, Marciniak Józef. Mar­
cinkowski Władysław, Mintus Włady­
sław, Ochota Jan, Pawiński Marceli Sta- 
chowski Bronisław, Skoczek Zdzisław, 
śledź Franciszek, Stemal Kazimierz, Strzy­
kała Aleksy, Tatara Gwidon, Urbański 
Edward, (s)

— * Kępno. (Osobiste). Ksiądz profesor 
Robert Josiński w Katowicach, rodak z 
Bralina (pow. kępiński), kawaler orderu 
papieskiego „Pro Ecclesia et Pontyfice“, 
mianowany został radcą duchownym.

— (Z Sejmiku Powiatowego). Na ostat­
nio odbytem posiedzeniu Sejmiku Powia­
towego, przyjęto na wstępie — po dość 
ożywionej dyskusji, sprawozdanie z wy­
konania budżetu za rok 1930/31, który 
zamknięty został nadwyżką gotówkową w 
kwocie 30.594 zł. Następnie przyjął Sej­
mik sprawozdanie z działalności Komu­
nalnej Kasy Oszczędności za rok 1930 i za­
twierdził bilans oraz rachunek zysków i 
strat. Zysk kasy wynosił 55,729 zł. Po 
uchwaleniu zmian w budżecie na rok 
1931/32, wyrażających się w obniżeniu 
budżetu po stronie wydatków i dochodów, 
głównie w pozycjach na utrzymanie dróg 
państwowych o 205,462 zł, postanowił Sej­
mik pobierać na rok 1932 dodatki do po­
datku przemysłowego i do opłat od paten­

Odezwa do rzemiosła
Od Zw. Tow. Przemysł, i Rzemieśl­

niczych otrzymujemy następującą, ode­
zwę z prośbą o zamieszczenie:

Bracia Rzemieślnicy!
, Dzięki Opatrzności Bożej, oraz dzię­

ki wysiłkom całego narodu, odzyska­
liśmy przed trzynastu laty gorąco 
upragnioną i oczekiwaną wolność. 
Trzynaście lat żyjemy i pracujemy w 
wolnej już i niepodległej Ojczyźnie.

Wielkie były nasze nadzieje w 
chwili walk o niepodległość, gdyż 
wszyscy wierzyliśmy, że w wolnej Oj­
czyźnie cały naród wspólnemi siłami 
będzie dążył do silnego ugruntowania 
Podstaw gospodarczych i politycznych 
naszej Ojczyzny.

Niestety, ludzie są tylko ludźmi!
Każda warstwa społeczeństwa roz 

Poczęła walkę o jak najdalej idącą opie­
kę i pomoc państwa dla siebie, nie ba­
cząc często na interes całego państwa, 
czy innej grupy społecznej. W tej wal­
ce rzemiosło i drobny przemysł zacho­
wało się biernie i wskutek tego powstał 
cały szereg ustaw dla nas — bez nas. 
Zamiast się rozwijać, poczęło rzcmio- 
s)°. a z niem całe mieszczaństwo’chylić 
się coraz więcej ku upadkowi. Wszel­
kie nawoływania ludzi uświadomio­
nych pozostawały bez echa, a rzemio-sło 
nie zrozumiało, że musi zwarcie stanąć 
no walki o swój byt, że winno się sku­
pić w jednym szeregu, w jednej silnej 
organizacji.

Przeżywany kryzys gospodarczy u- 
ocrzył niezmiernie boleśnie szczególnie 
w osłabione już rzemiosło i drobny 
Przemysł. Obecne nasze ustawodaw­
stwo nie odpowiada dzisiejszym wa-

Okom życiowym i musi wskutek tego 
O‘ec gruntownej rewizji i zmianie. Przy 
£acJ ostatniej muszą się znaleźć 
£. ?ec*stawiciele zorganizowanego rze- 
,’nsła. Nie woino nam powtórzyć błę- 

w z Pierwszych lat naszej niepodle- 
s °sci! Nie mogą powstawać ustawy dla 
dał ^ez nas! Ażeby nasz głos posia- 

wpływ, jest koniecznem, by
1 kierownicy posiadali poparcie

«4 Pamiętne dni 4-tego i 5-tego lipca 1931 rokn w Poznania

1 fldstoBiwe pomni Prezydenta Wilsona i zlot Sokołów
na które to uroczystości zwrócone były oczy całego świata, 
opisze i zobrazuje najświeższy numer (41) „Jlustracji Polskiej“.

2 To samo wydanie zawierać będzie również z okazji roz­
poczynającego się sezonu morskiego ciekawy 
materjał, opisujący polskie morze i wybrzeże pomorskie.

3 Wreszcie w tymże numerze rozpocznie się druk nowej 
powieści, pióra utalentowanego autora, doskonałego 
znawcy dalekiego Wschodu, Jerzego Bandrowskiego, 
p. t. „Jadę nad Ukajali zakładać nowe miasto“. 
Niezmiernie interesująca treść, opisująca przygody 
i przeżycia emigranta polskiego, zaciekawi niechybnie 
wszystkich do samego końca.

Oto 3 punkty, które powinny zachęcić każdego do natychmiastowego zaabonowania 
^Ilustracji Polskiej“ na poczcie lub w agenturach naszych. — Pojedynczy 

egzemplarz kosztuje tylko 45 groszy i jest wszędzie do nabycia.

tów na wyrób i sprzedaż trunków w tej 
samej wysokości, co w roku bieżącym W 
dalszym ciągu porządku obrad uchwalił 
Sejmik nowy statut szpitala powiatowego 
i dokonał wyboru rozjemców i ich za­
stępców na 26 obwodów rozjemczych. Do 
Rady Komunalnej Kasy Oszczędności wy­
brano w miejsce p Rochowiaka, p. Jana 
Banasiaka z Mechnic. (ck)

Z POMORZA
— ’ Tczew. (Śmiertelny wypadek). W

poniedziałek przed południem wydarzył 
się w pobliżu Prątnicy tragiczny wypadek. 
Robotnik kolejowy Bronisław Brzoska z 
Tczewa zatrudniony by przy wymierzaniu 
mostu kolejowego na szlaku chojnickim. 
B., który stał między dwoma torami nie 
zauważył 4 mijających się parowozów do­
stał się pod koła, ponosząc ciężkie okale­
czenia. Odstawiono go natychmiast do 
szpitala św. Wincentego w Tczewie, gdzie 
jednak wkrótce zmarł. B. pozostawił żo­
nę i dwoje nieletnich dzieci

— Drugi wypadek wydarzył się w po­
bliżu Suchostrzycy w pow. trzewskim To­
warzystwo Powstańców i Wojaków ze 
Suchostrzycy urządziło w niedzielę wy­
cieczkę do lasu spęgawskiego na wozach 
drabiniastych. Wieczorem, gdy wracano 
spadł z wozu niejaki Wielgoszewski z Su­
chostrzycy tak nieszczęśliwie, że doznał 
złamania kręgosłupa Nieszczęśliwy zmarł 
w szpitalu rano.

— W Woli w pobliżu Pelplina utonął 
podczas kąpieli w stawku 9 letni syn ro­
botnika Błażeja. Zwłoki dziecka wydobyto.

wszystkich rzemieślników i drobnych 
przemysłowców.

Dlatego winniśmy się tem silniej 
zorganizować i to nie w słabych, ma­
łych organizacjach, lecz w jednej silnej 
i zwartej organizacji, skupiającej w so­
bie całe rzemiosło i drobny przemysł, 
bez względu na przekonania polityczne 
jednostek, a mimo to — pod naszem 
starem hasłem „Bóg i Ojczyzna14.

Taką organizacją, która już tylo­
krotnie zdała egzamin swej sprężysto­
ści, i która posiada chlubne karty swej 
działalności, jak również bądź co bądź 
niemałe zasługi około rozwoju wielko­
polskiego rzemiosła i drobnego przemy­
słu jeszcze z czasów zaborczych, jest 
Związek Tow. Przemysłowych i Rze­
mieślniczych w Poznaniu i jego Towa­
rzystwa Przemysłowo-Rzemieślnicze po 
wszystkich miastach i miasteczkach 
naszego województwa.

Nie wszyscy jednak rzemieślnicy są 
w naszych szeregach. Zaledwie bowiem 
jedna czwarta rzemiosła i drobnego 
przemysłu jest zorganizowaną, lecz ci, 
którzy myśl organizacji zrozumieli, to 
charaktery i ludzie wypróbowani w or­
ganizacji i dla rzemiosła zasłużeni. Dziś 
stają przed nami zadania nowe i po­
ważne. Nie wystarcza więc do tego 
szczupła gromada kilku tysięcy, lecz 
cale rzemiosło i drobny przemysł mu­
szą z konieczności stanąć razem z nami 
w szeregu do walki o swój byt, o lepsze 
jutro!

Przy zbliżających się nowelizacjach 
usthw muszą nasi przedstawiciele znać 
opinję wszystkich i muszą mieć popar­
cie wszystkich — wówczas bowiem do­
piero możemy liczyć na powodzenie.

Dlatego apelujemy do Was, Bracia i 
Koledzy, ażebyście zerwali z dotychcza­
sowym letargiem i zasilili nasze szere­
gi! Wszyscy do Towarzystw Przemy­
słowo-Rzemieślniczych! Wszyscy do 
czynu! Nie żałować kilku groszy na 
składkę miesięczną, bo opłacą się one 
nam sowicie. Więc nie zwlekajmy! Lo­
sy rzemiosła się ważą! Stańmy ramię 
przy ramieniu — wszyscy zgodnie w 
jednej organizacji — a wówcza« — do- *

czekamy się lepszego, słoneczniej szego 
jutra!

Poznań, w czerwcu 1931 roku.

Zarząd Związku Tow. Przemysłowych 
i Rzemieślniczych w Poznania

Poseł Franciszek G ó r c z a k, mistrz 
szewski, prezes. Poseł Piotr Lasota, 
mistrz rzeźn. i wl. ceg., II. wiceprezes. 
Wincenty Bartkiewicz, mistrz kra­
wiecki, zast. sekretarza. Leon Urbań­
ski, mistrz kołodz., radny. Kazi­
mierz Strzeliński, mistrz cho- 
lewkarski, radny. Antoni Mar­
kiewicz, mistrz malarski, rad­
ny. B. pos. Adam Piotrowski, re­
daktor, I. wiceprezes. Władysław K >- 
ś m i c k i, mistrz kowalski, sekretarz. 
Stanisław Libera, radny m„ mistrz 
stolarski, skarbnik. Franciszek Ti .Ry­
biński, mistrz krawiecki, radny. Jó­
zef E 1 i ń s k i, mistrz szewski, radny. 
Tadeusz Piotrowski, syndyk i kie­

rownik biura.

Uroczystość rzemieślnicza 
w Gnieźnie

500-lecie Chrześcijańskiego Wolnego 
Cechn Krawieckiego.

Chrześcijański Wolny Cech Kra­
wiecki w Gnieźnie obchodził w nie­
dzielę 5 Jipca rb. bardzo uroczyście ju­
bileusz 500-Jetniego swego istnienia. 
Na rzadki ten obchód przybyło dużo 
delegatów i gości z woj. poznańskiego, 
pomorskiego, również z Warszawy i 
Wilna. Z lokalu zebrań p. Różyckiego 
udano się w pochodzie, z orkiestrą na 
czele, na nabożeństwo do kościoła św. 
Trójcy, gdzie z stopni ołtarza przemó­
wił w podniosłych słowach ks. dziekan 
Zabłocki, Po ukończonem nabożeń­
stwie odbyło się w sali Hotelu Euro­
pejskiego uroczyste posiedzenie jubi­
leuszowe.

Uroczystość zagaił cechmistrz p. 
Boroński, witając w serdecznych sło­
wach przedstawicieli władz państwo­
wych, samorządowych i bratnich ce­
chów. Na marszałka posiedzenia wy­
brano jednomyślnie p. Franciszka Dra- 
hętowicza z Poznania, 2-gim marszał­
kiem został p. Juniszkiewicz z War­
szawy, ławnikami zaś pp, Konieczny z 
Warszawy, Zieliński z Bydgoszczy i 
Nowicki z Wilna.'

. Nastąpiły przemówienia przedsta­
wicieli władz. Przemawiali kolejno 
prez. miasta p. Barciszewski, Szcze­
pański, Zakrzewski, Kasprowicz, Ju­
niszkiewicz, dyr. Fischer, dyr. Śrnie- 
lecki, a w imieniu ks. biskupa Laubi- 
tza przemówił serdecznie ks. dziekan 
Zabłocki, udzielając Cechowi błogosła­
wieństwa pasterskiego.

Sprawozdanie przedłożył sekretarz 
Cechu p. Łabuziński, w którem zobra­
zował działalność Cechu. Wedle tego 
referatu, do najstarszych Organizacyj 
w grodzie Lecha należy Cech krawiec­
ki, zawiązał się bowiem 21 września 
1420 r. . 500-letnia uroczystość przypa­
dała więc już w r. 1920, lecz z powodu 
najazdu bolszewickiego odłożono uro­
czystość na czas późniejszy. Cech nie 
posiada cennych dokumentów, jakie 
posiadają inne miasta, gdyż Gniezno 
nawiedzały często zawieruchy wojen­
ne, jak również liczne pożary, więc do­
kumenty padły z pewnością pastwą 
płomieni.

Cech krawiecki występował jako 
bractwo świeckie a także i kościelne, 
tradycja utrzymała się po dziś dzień* i 
posiadał swą kaplicę w kościele św. 
Trójcy — dzisiejsza kaplica św. Anto­niego,

Przed wiekami, gnieźnieński Cech 
krawiecki wysyłał na wyprawy wo­
jenne konno swą chorągiew. Życie 
Cechu zaczęło zamierać w latach 
1800—1870 o czem świadczą protokóły.

Gdy w Poznaniu w roku 1848 po­
wstało Tow. Przemysłowe, ruch ten 
przenosi się na inne miasteczka na 
prowincji jako,pierwsze po Poznaniu 
Zakłada Gniezno w r. 1851 Tow. Prze­
mysłowe; do założycieli należy mistrz 
krawiecki p. Bobowski.

W okresie powstania styczniów’ego, 
członkowie Cechu krawieckiego w, 
Gnieźnie wzięli wybitny udział w wal­
kach, w' których — Coiński Wojciech, 
krawiec z Gniezna lat 50, mimo cięż­
kich ran otrzymanych pod Ignacewem 
po opatrunku rzuca się ponownie na 
Moskali, którzy go porąbali szablami 
w kawałki. Szulczewski Wincenty kra­
wiec lat 20 z Gniezna zmarł wskutek 
otrzymanego pbstrzalu pod Ignace­
wem.

Następnie wicepr. Izby Rzemieślni­
czej w Bydgoszczy p. Zakrzewski z 
Gniezna, wręczył w imieniu Izby dy­
plomy honorowe Józefowi Boruszew- 
skicmu, Leonowi Koszucie, Ignacemu 
Gawrychowi, Franciszkowi Nitce, Wa­
wrzynowi Cierżniakowi, Stanisławowi 
Świętkowi, Józefowi Wlazińskiemu i 
Franciszkowi Nawrockiemu. Cech o- 
f i aro wał swemu sekretarzowi Łabu- 
zińskiemu również dyplom za położo­
ne trudy w rozwoju Cechu. .

Nastąpiła podniosła chwila składa- • 
nia życzeń i gwoździ przez delegatów 
bratnich cechów, których liczba była 
bardzo wielka. Na tem marszałek p. 
Drabętowicz solwował posiedzenie.

Po zebraniu nastąpiła wspólna fo­
tografia, poczem wspólny obiad, w cza­
sie którego wygłoszono szereg toastów 
oraz odczytano liczne telegramy.

Z Teatru Wielkiego
Dziś przepiękna „Iris“

Dziś, w środę 8 bm. arcydzieło Ma- 
scagni'ego „Iris". Przepiękna partję 
Iris śpiewa primadonna P- Żmigródy 
Fedyczkowska, partnerem jej w partji 
Osaki p. Roy, dalsze dwie efektowne 
aktorsko part je odśpiewa p. Czekotow- 
ski i Urbanowicz, który równocześnie 
reżyserował, kierownictwo muzyczne 
spoczywa w rękach dyr. Wojciechow­
skiego, dekoracje stylizowane na drze­
worytach japońskich projektu p. Dol- 
życkiego.

Jutro „Księżna cyrkówka“
Jutro w czwartek operetka króla 

operetki współczesnej Kalmanna 
„Księżna cyrkówka“. Wystawa wspa­
niała, obsada znakomita, dyrekcja p. 
Zygm. Latoszewski.

Występ gościnny Jadwigi Dębickiej 
i dyr. Stermicza Valcrociaty, Dyrekcji 
opery udało się pozyskać znakomitą 
primadonnę operową Jadwigę Dę­
bicką i dyrektora Stermicza Val- 
crociatę na występ w operze Pucci- 
ni‘ego „Cyganerja“ w sobotę 11 lipca 
rb.. partję Mimi zalicza znakomita 
śpiewaczka do swych najlepszych kre- 
acyj, przy pulpicie kapelmistrzowskim 
znakomity gość dyr. Stermicz Valcro- 
ciata.

Teatr Wielki
DZIŚ — „Iris“.
Czwartek 9. 7. „Ortów“ w Parku Wilsona, 

w razie niepogody „Księżna cyrkówa“ 
w Teatrze Wielkim.

Piątek, 10. 7. „Księżna cyrkówka".
Sobota, 11. 7 „Cyganerja“ występ gościn­

ny Jadwigi Dębickiej i Stermicha Val- 
crociat.y.

Niedziela 12. 7 ..Czar walca“ — Premjera. 
Poniedziałek 13 7 „Cyrulik Sewilski“.

Początek o godzinie 8 wieczorem. 
Przedsprzedaż biletów w Teatrze Pol­

skim od godz 10—17. Ceny biletów od 75 
groszy.

Teatr Polski
DZIŚ — „W nocy z środy na czwartek" —.

premjera.
Czwartek 9. 7. W nocy z środy na czwartek 

Sensacja.
Piątek, 10. 7. W nocy z środy na czwartek, 

Sensacja.
Sobota, 11. 7. W nocy z środy na czwartek, 

Sensacja.
Niedziela. 12. 7. „W nocy z środy na czwar­

tek“, Sensacja.
Poniedziałek 13. 7. „W nocy z środy na 

czwartek“, Sensacja.
Początek o godzinie 8 wieczorem.

Teatr Nowy
DZIŚ -— „Burza w szklance wody“ _

występ Solskiej.
Czwartek. 9. 7 ..Burza v, szklance wody“«

. występ Solskiej.
Piątek, 10. 7. „Burza w szklance wody“« 

występ Solskiej.
Sobota, 11. 7. „Gołębie Serca“ — występ 

Teatru „Ateneum“ z St. Jaraczem.'
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DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
CHABER, GŁOWACZ I GOŁĄBEKZYCIE KULTURALNE

POLOHIGA WŁOSKIEODZNACZENIE ZNAKOMITE GO ARTYSTY
Jak się dowiadujemy, spotkało znako­

mitego artystę- plastyka, Leona Wyczół­
kowskiego, nowe odznaczenie, Prot. Wy­
czółkowski został zamianowany zagra­
nicznym członkiem czeskiej Akademji 
■Nauk i Sztuk.

Znakomity malarz mieszka, jak wiado­
mo, stale w Poznaniu, pracując ostatnie- 
mi czasy nad grafiką z młodzieńczą ener- 
gją i zapałem. Jego Teka Pomorska wzbo­
gaciła sztukę polską o (.meto najwyższej 
miary. Łączymy się ze światem kultural­
nym polskim w najszczerszych życzeniach 
dla świetnego twórcy, który jest ozdobą 
i zaszczytem naszej plastyki.

KU CZCI ZNAKOMITEGO UCZONECO
Ze Lwowa donoszą nam:
Uroczystość, mająca na celu uczczenie 

prof. dr. Władysława Abrahama — o któ­
rej pokrótce już donosiłem — zgromadzi­
ła przedstawicieli nauki z całej Polski. 
Przybyli oni, aby złożyć hołd pracy i za­
sługom świetnego znawcy prawa kościel­
nego i uczestniczyć we wręczeniu mu księ­
gi pamiątkowej, na jego cześć wydanej, 
o której Dział Kultury i Sztuki pomieścił 
był obszerne fachowe sprawozdanie.

Odbyła się uroczystość w Uniwersyte­
cie Jana Kazimierza. Wśród podniosłego 
nastroju zabrał głos pierwszy prof. Prze­
mysław Dąbkowski imieniem komitetu 
jubileuszowego, dalej przemawiał prof. 
Balcer, imieniem Lwowskiego Tow. Nau­
kowego; rektor Witkowski, imieniem 
Uniw. Jana Kazimierza; prof. Kostanecki
— Polskiej Akademji Umiejętności; Uni­
wersytet i Towarzystwo Przyjaciół Nauk 
Poznańskie były zastąpione przez prof. T. 
Silnickiego; Uniw. i Tow. Nauk. Warszaw­
skie reprezentował prof. Gubrynow.cz; 
Uniwersytet Jagielloński i Akadem ję 
Umiejętności — prof. Kutrzeba; Pol. Tow. 
Historyczne — prof. S. Zakrzewski; Ko­
misję Kodyfikacyjną i wydział prawny 
Uniw. Lwowskiego — prof. Longchamps; 
Tow. Teologiczne — ks. prof. Klawek; 
Uniwersytet i Tow. Przyj. Nauk w Wilnie
— prof. Modelski; Uniwersytet Tow. Przyj. 
Nauki j Tow. Wiedzy Chrześcijańskiej w 
Lublinie — ks. prof. Wiślicki; Tow. Przyj. 
Nauk w Przemyślu — prof. Pilch i Re­
dakcję „Przewodnika historyczno-prawne- 
go — doc. Koranyi. P. J. Loho wręczył 
Jubilatowi adres pamiątkowy „Koła hi­
storyczno - prawnego studentów U. J. K. 
Wszystkim mówcom odpowiedział prof. 
Wł. Abraham, dziękując za udział w opra­
cowaniu „Księgi“ i za przybycie na uro­
czystość. Wspomniał też serdecznie dwu 
zmarłych współpracowników „Księgi“ — 
śp. prof. Kadłeca z Pragi i śp. prof. Ptaśni- 
ka. Na uroczystość nadeszło wiele depesz 
i listów z życzeniami z Polski i zagranicy.

Była to piękna i poważna uroczystość 
godna znakomitego uczonego, o którym 
słusznie powiedział prof. Balcer w swem 
przemówieniu, że jest łącznikiem międz> 
trzema pokoleniami uczonych — trzy bo­
wiem pokolenia kolegów i uczniów złoży­
ły swoje prace w księdze pamiątkowej na 
jego cześć wydanej. L. K.

MUZYKA
Włoski muzyk z Krakowa w swej oj­

czyźnie. Z Krakowa donoszą nam: Jak już 
pisałem w swoim czasie, odbywa podróż 
artystyczną po Włoszech O. Bernardino 
Rizzi, Franciszkanin, Włoch z pochodzenia, 
w Krakowie zaaklimatyzowany, dyrygent 
i kompozytor. Z okazji zjazdu jubileuszo­
wego w Padwie, wystawił tam swoje orato­
rium ku czci św. Antoniego, zatytułowa­
ne „II Santo“ i to z dużym aparatem. W 
orkiestrze zasiadało 200 „professori" (jak 
nazywa się we Włoszech każdego muzyka 
orkiestrowego), chór mięszany z Rzymu był 
odpowiednio liczny. Oratorjum odniosło 
niemały sukces, dzienniki są pełne po­
chwał, które wyrażają się w wybuchowych 
nieraz przymiotnikach i określeniach. 
Odliczywszy coś niecoś na znany i w tym 
zakresie włoski temperament (przecież i 
primadonna dostaje często tytuł „diva“, 
czyli: boska) zawsze zostanie faktem, że 
,J1 Santo“ spodobał się słuchaczom i kry­
tyce, a cząstka tego spada i na Kraków, 
gdzie O. Rizzi stałe i z zapałem pracuje.

(tk)

OCH REGJOMALISTYCZMY
Nowe dzieła regjonalistyczne. Sekcja

rcgjonalistyczna Związku Nauczycielstwa 
Polskiego przygotowuje obecnie dwa nowe 
wydawnictwa. Ma to być ciąg dalszy przer­
wanej przed kilku laty „Bibljoteki regio­
nalnej“. Jako torb 4 tego wydawnictwa u- 
każe się zbiorowa praca autorów krajo­
wych i zagranicznych p. t. „Ruch regjona- 
listyczny ú nas i zagranicą“ — jako tom 
5 „Wędrówki regionalne“. Również będzie 
to praca zbiorowa na którą złożą się arty­
kuły naszych badaczy i miłośników regio­
nalizmu, omawiające zabytki, kulturę i 
ruch regjonalny poszczególnych dzielnic. 
Praca nad obu wydawnictwami jest już 
rozpoczęta i życzyćby należało aby jaknaj- 
prędzej została ukończona. Oba bowiem 
wydawnictwa będą cennym nabytkiem dla 
naszej literatury regionalnej. <J- SL)

K. Tetmajer po włosku. Nie można po­
wiedzieć, aby o K. Tetmajerze całkiem by­
ło głucho we Włoszech. W 1928 r. szereg 
jego utworów drobnych ukazał się w anto­
logii miesięcznika „I nostri ąuaderni" w 
przekładach p. L. Garosci, Walewskiej i 
Beniamino („Ksiądz Piotr“), Dotem E Da- 
miani ogłosił parafrazę „Gazdy halnego". 
Teraz zaś w „Rivista di letterature slave“ 
miłą niespodziankę sprawił Drof. P. E. Pa­
solini. ogłaszając kilka drobnych erotyków 
w pięknej wierszowanej parafrazie, przy- 
czem obok przekładu włoskiego umieszczo­
no tekst polski. W tym. e zeszycie G. Cla- 
rotti stawia bardzo wysoko erotyki Tetma­
jera wspominając o jego dramatach. (P).

TEATR
Co grają w Warszawie? Z Warszawy 

donoszą nam: Niezwykły charakter miała 
próba generalna z „Ludzi hotelu“, któ­
rych dyr. Szyfman wystawił w Teatrze Ma­
łym post tot discrimina rerum, mianowi­
cie po ich odwołaniu, z powodu że pp. Ka­
mińska, Samborski i Grabowski nagle by­
li. „zachorowali“ w przeddzień „general- 
ki“. Chorzy wyzdrowieli na szczęście po 
przeprowadzeniu przez dyr. Szyfmana sta­
nowczej rozmowy z Zaspem, który tak nie 
cieszy się z utworzenia Związku Dyrekto­
rów Scen Polskich i z tego, że dyr. Szyf­
man stanął na czele tej organizaci.j. prze­
ciwstawiającej się uroszczeniom pie­
niężnym Zaspu. Próba więc odbyła się w 
porządku, trwała do czwartej nad ranem, 
zaś o piątej dyr. Szyfman stał już na me­
cie pojedynkowej z p. Jul.janem Woioszy- 
nowskim, sprawozdawcą teatralnym „Ga­
zety Zach. Polskiej“. Wymieniono strzały, 
poczem przeciwnicy podali sobie ręce i po­
szli każdy do swojej pracy. „Ludzie w ho­
telu“, wyreżyserowani kapitalnie przez p. 
L. Borowskiego, ukazali się w pełni formy 
teatralnej i na letnią porę powinni prze­
ciwdziałać skutecznie kryzysowi gospodar­
czemu, obcięciu płac urzędniczych, upa­
łom i wyjazdom które to czynniki zgod­
nie spełniają wobec teatrów rolę pompy 
pneumatycznej, opróżniającej widownię.

(tw)

ZASP JAKO DYREKTOR
Z Wilna piszą nam:
Nasze teatry miejskie zamknęły sezon 

niedobrze pod względem budżetowym, 
mimo że ZASP, który je od miasta prze­
jął, płaci artystom gaże minimalne, w 
przeciwieństwie do nakładanych przez sie­
bie ciężarów na dyrekcje miejskie i pry­
watne. Aktorzy dostawali — jak słychać 
— ledwie pewien prccent przyobiecanych 
gaż podobno 30—40. ZASP może prowa­
dzić przedsiębiorstwo w ten sposób, nato­
miast gdy tylko dyrektor prywatny za­
lega chociaż trochę z gażą, grozi się mu 
strajkiem aktorów, a jeżeli nie wypłaci 
wszystkiego za rok poprzedni, do ostatnie­
go grosza, to nie będzie mógł na następny 
aktorów angażować, gdyż ZASP nie udzie­
li mu pozwolenia.

Smutny ten stan naszych teatrów gro­
zi najpoważniejszemi następstwami. Pro­
wadzący je z ramienia ZASPU p. Zelwe­
rowicz wrócił wprawdzie do Wilna — a 
miał podobno nie wrócić więcej, aby kto 
inny wzdął do trzymania tę rozpaloną ku­
lą — lecz stawia co do przyszłego sezonu 
swoje warunki. I to bardzo proste. Uj-i dą różnice
mują się one krótko w słowach: zwięk- ...........
szone subwencje, zmniejszony personel.
Między innemi ma dać subwencję i to po­
ważną, skarb państwa. Pisałem już, ja­
kie wrażenie wywarła ta wiadomość, z 
której wynika, że mimo kryzysu gospodar­
czego, mimo rosnącej nędzy i mimo obci­
nania pensyj urzędnikom mają się zna­
leźć jeszcze pokaźne kwoty na to, aby 
ZASP mógł dalej próbować swych sił jako 
przedsiębiorca teatralny.

Na zmniejszeniu personelu podobno się 
nie skończy. Jak donoszą dzienniki, p,
Zelwerowicz zamierza otworzyć w jesie­
ni (przy zwiększonych subwencjach!) tyiko 
teatr Polski, natomiast- teatr w Lutni ma 
być zupełnie zamknięty. Znaczy to prak- 
tycznie, że personel obetnie się o połowę, 
w pozostałej połowie zaś będą mogli do­
minować „adepci“ czy wogóle debiutanci, 
którym znów przyrzeknie się 150 czy 175 
złotych miesięcznie, z tem zastrzeżeniem 
że dostaną tyle, ile będzie można wypła­
cić. Jakiś procent. Łatwo zrozumieć, jak 
te plany ZASPU odbijają sie u zasiedzia­
łych w Wilnie, starszych aktórów, którym 
grozi wtrącenie przez ZASP w bezrobocie.
Co prawda jest to w dużej mierze ich 
własne dzieło. Tu Tas voulu, George Dan- 
dm! ZASP żyje z ich wkładek, bardzo 
wysokich, które są ściągane z całą bez­
względnością, a jako podstawa finansowa 
dają ZASPOWI możność sięgać po dy­
rekcje teatrów. Teraz dopiero zaczynają 
orjentować się teatralni „podatnicy" żs za 
swoje ciężko zapracowane pieniądze mogą 
w' takim razie otrzymać — bezrobocie.

W chwili gdy to piszę, nic nie zostało 
jeszcze rozstrzygnięte co do przyszłego se­
zonu. Zamęt jest zupełny. (tr)

Poznaniak szak zna swój pieszy o- 
bowiązek,' gdy mu Elżbieta nad życie 
drosza, krakowiak natomiast jak 1 
warszawiak wszak zna sfój pierszy o- 
bowiązek, gdy mu Elżbieta nad życie 
droższa: tę różnicę między wymową 
poznańską, a krakowską i warszawską 
snadno każdy stwierdzić może przy 
odrobinie uwagi i dobrej woli; jest to 
szczególny wypadek różnic między- 
dzielnicowych w obrębie wymowy pol­
skiego języka wspólnego, czy — jak się 
to jeszcze inaczej w nauce nazywa — 
polskiego dialektu kulturalnego. Wo- 
góle wymowa żadnego języka wspól­
nego czyli dialektu kulturalnego nie 
jest jednolita, ale polskiego jednak 
więcej niż np. francuskiego lub 
niemieckiego, gdzie między wymową 
wiedeńską a berlińską zieje przepaść. 
Nie tylko wymowa nie jest jednolita, 
także środki słowotwórcze bywają róż­
ne, tak np. podczas gdy w Poznaniu 
chłopyszek, ce niedawno opuścił wózik 
dziecięcy, ubrany w piękne spodzienki 
bawi się dzbanyszkiem pełnym ka- 
myszków, to w Krakowie i Warszawie 
chłopczyk, co niedawno opuścił wózek 
dziecięcy, ubrany w pięknę spodeńki 
bawi się dzbanuszkiem pełnym ka­
myczków. W zakresie odmiany wyra­
zów różnic prawie niema, tem więcej 
ich zato w zakresie słownika, j znowu 
u nas mniej niż indziej, niż np. w 
Niemczech, gdzie według Kretschmera 
co trzeci wyraz jest inny we Wiedniu 
niż w Berlinie. Tem nie mniej te róż­
nice na polskiem terytorjum języko- 
wem są; zestawiono je przed kilkuna­
stu laty w drugim roczniku Języka 
Polskiego, a mianowicie Danysz i 
Nitsch zestawili cały szereg wyrazów, 
różnych w Poznaniu a Krakowie i 
Warszawie, na oznaczenie tych sa­
mych przedmiotów wzgl. czynności i 
właściwości najpotoczniejszych. Tak 
np. poznaniakowi, co latową porą są­
dzi pod krzem macoszki, po których 
snują się petronelki, dziwią się krako­
wiak i warszawiak, co letnią porą sa­
dzą pod krzakiem bratki, po których 
snują się biedronki.

Później tenże prof. Nitsch rozsze­
rzył swoje studja geograficzno-słowni- 
kowe, wyszedłszy poza obręb języka 
wspólnego głównych centrów kultu­
ralnych, na całe terytorjum językowe 
polskie w rozprawie „Z geografji wy­
razów polskich", zamieszczonej w 
„Roczniku Slawistycznym“ t. VIII, 
r. 1918, gdzie się pokazuje, że geogra­
ficzne rozłożenie nazw polskich dla 
pewnych przedmiotów kultury mate- 
rjalnej popiera podział dialektyczny i 
plemienny Polski, ustalone na podsta­
wie innych kryterjów; tak np. Mazow­
sze ma swoje „klepisko", Małopolska 
„boisko“, Wielkopolska „bojewicę“, 
Ślązak „gumno“, Mazowsze ma „strop“ 
Małopolska i Śląsk „kalenicę“, Wiel­
kopolska „kalonkę“ etc. Że terminy 
z zakresu kultury materjalnej mogą 
stanowić i stanowią ważne kryterjum 
podziału dialektycznego, to jest rzecz 
zrozumiała; zwłaszcza zrozumiałe bę- 

w tym zakresie między 
dzielnicami rozwijającemi się nieza­
leżnie od siebie, w różnych warunkach, 
jak np. między Mazowszem z jednej 
strony a resztą Polski z drugiej: wia­
domo, że dopiero w XVI w. straciło 
Mazowsze samodzielność polityczną, 
zaczem w ściślejszy weszło związek z 
resztą Polski.

Ale odrębność słownikowa między 
dzielnicami zaznacza się i w innych 
zakresach, także w zakresie nazw przy­
rodniczych. Badał je prof. Nitsch już 
dawniej, a rezultaty podał we wspo­
mnianym wyżej tomie „Roczpika Sla­
wistycznego“. Teraz zabrał się do ich 
systematycznego zbadania, którego 
wyniki ogłasza w „Ludzie 'Słowiań­
skim“, piśmie wydawanęm od r. 1929 
w Krakowie, którego jeden zeszyt chcę 
tu omówić. W zeszycie tym1 znajduje­
my między innemi artykuł p. t. „K. 
Nitsch i E. Mrozówna; Mazowieckie 
nazwy przyrodnicze“ z działami: ,,1) 
Gryka (Dodatek), 2) Chaber (Centaurea 
Cyanus) z mapą“. Wynik analizy ob­
ficie zebranego materjału dialektycz­
nego jakqtezí danych historycznych) 
jest taki, ze Polska wschodnia i po­
łudniowa t. j. Mazowsze, Małopolska i 
Śląsk nazywały pięknie modry chwast 
zbożowy „chabrem“, a Polska zachod­
nia, Wielkopolska i Pomorze „modra- 
kiem“. We wczesnem polskiem śre­
dniowieczu gdzieś w centrum północ­
no-wschodniej Małopolski powstała 
dla naszego chwastu nowa nazwa 
„głowacz“, który rozerwał pierwotną 1

geograficzną jednolitość „chabru“. W 
epoce nieco późniejszej, w w, XIII do 
XIV przyjęła się w Matopolsce wschod­
niej nowa nazwa, obcego pochodzenia 
„bławat“, wyraz oznaczający pierwot­
nie jakiś wytworny materjał tkacki 
(nazwa od koloru, niemieckie: blau); 
nowa ta nazwa rozszerzyła się w Ma- 
łopolsce południowej i wschodniej, 
zwężając także terytorjum starszego 
„głowacza“, który dziś zajmuje Malo- 
polskę środkową i północną. Zapewne 
o wiele później powstała przenośna 
nazwa „gołąbek“, używana dziś na sa­
mym zachodzie Wielkopolski. W po­
łudniowo - zachodnim kącie Polski, 
który w w, XIV zerwał z nią łączność 
polityczną, zaczem powoli także kul­
turalną, pierwotny „chaber“ zaczął się 
różnicować: chabrek, chabryk, fabryk, 
farbek (adideacja do farby), chabrecht 
etc., tak że „chaber“ charakteryzuje 
dziś Mazowsze w stosunku do sąsiadu­
jących z niem innych części Polski, 
równie dobrze jak „gryka“, której cha- 
rakterystyczność dla mazowieckiego 
regjonu została ustalona przez Nitscha 
w Ludzie Słowiańskim“ t. I, zesz. 2 — 
mazowieckiej „gryce“ przeciwstawia 
się małopolska „tatarka“, wielkopol­
ska „taterka“, śląska „poganka“, ka­
szubska .bukwita".

W tym samym „Ludzie Słowiań­
skim“ rozpoczął fiński slawista Eino 
Nieminen druk przyczynków do histo­
rycznej dialektologji polskiego języka; 
buduje on tę historyczną dialektologię 
w oparciu o analizę rot przysiąg sądo­
wych, przechowanych w wielkiej ob­
fitości, z różnych stron Polski i od epo­
ki stosunkowo wczesnej, bo od końca 
XIV w. Tym razem zajmuje się autor 
dwoma terminami prawnemi: „trzy­
mać“ i „dzierżeć“, mającemi znaczenie 
identyczne, ale rozprzestrzenienie 
pierwotne różne: „trzymać“ było wła­
ściwe prowincji wielkopolskiej, „dzie­
rżeć“ — Małopolsce i Mazowszu. Z 
czasem synonim wielkopolski wyparł 
słowo „dzierżeć“ zupełnie z użycia, tuK 
że dziś znamy „dzierżenie“ w literac­
kiej polszczyźnie tylko jako archaizm.

Jeszcze na jednym artykule zatrzy­
mam się chwilkę, mianowicie na W. 
Harhali „Gwarze polskiej okolic Ko- 
marna“ (z mapką w tekście) — jest to 
„pierwsza próba systematycznego opi­
su jednej z gwar polskich na teryto­
rjum mieszanem (mało) rusko - pol­
skiem. . O niektórych z wiosek bada­
nych wiadomo, że istniały w drugiej 
połowie XV w., a ludność ich była pol­
ska. Zachowała ona do dziś język oj­
czysty, ale rozumie się, że nie mógł on 
nie ulec wpływom małoruskiego oto­
czenia, jego fonetyka, morfologja, słow­
nik. W zeszycie omawianym dano
część I pracy: głosownię, która, mię­
dzy innemi, wykazuje wpływy mało- 
ruskie w zakresie fonetyki dwojakie: 
jedne nieliczne, właściwe opisywanej 
gwarze, inne charakteryzujące wogółe 
język Polaków, zamieszkałych na kre­
sach południowo - wschodnich mało- 
ruskich. Do tej drugiej kategorii na­
leży np. zwężanie samogłosek nie ak­
centowanych o, e, za które częstokroć 
występują wprost u, i, wzgl. y: puni- 
wirka (poniewierka), pocałuji (pocału­
je), ubrenczy (obręcze) etc. Jest to 
konsekwencja większej energji akcen­
tu u Polaków kresowych, przejętej od 
otoczenia małoruskiego, za czem idzie 
przedłużanie zgłoski akcentowanej, 
tak, że wymowę np. wyrazu „porówna­
nie“ w ustach Polaka kresowego moż- 
naby oznaczyć: puruwnaani; zgłoska 
akcentowana odznacza się przytem 
większą wysokością tonu, co jednak 
oznaczyć nie da się już środkami na­
szej zwyczajnej polskiej pisowni. Prócz 
streszczonych zawiera omawiany ze­
szyt między innemi jeszcze ciekawą 
rozprawkę G. Iljinskiego „Z dziedziny 
słowiańskiej demonologji“, w którem 
rosyjski . slawista w wyrażeniu-prze- 
kl.eństwie małoruskiem: „pek tobi 1“ 
widzi szczątkowo przechowaną bałtyc- 
ko-słowiańską jeszcze nazwę djabla 
— dodam, że przekleństwo to przejęli 
także Pojący na kresach południowo- 
wschodnich — znam je w brzmieniu: 
„pek ci bełu (tj. było)!“ Dział B już 
dla braku miejsca muszę pominąć.

Dr. Edward Klich.
Poznań.

*) „Lud Słowiański“. Pismo poświęco­
ne dialektologii i etnografii Słowian z za­
siłku Funduszu Kultury Narodowej wyda­
ją: Dział A. Dialektologię Kazimierz Nitsch, 
Dział B. Etnografię Kazimierz Moszyński- 
Tom II. Zeszyt 1. Kraków Gebethner i 
Wolff 193L

Gubrynow.cz
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Łatwa łamigłówka

Jak radzić sobie
na letniskach bez lekarza 

i apteki?
Rozumny zwyczaj spędzania całego la­

ta na wsi ma jednak i pewne ujemne 
strony. Najgłówniejszą jest brak w wielu 
letniskach lekarza i apteki. Brak ten daje 
się odczuć w razie nagiego zasłabnięcia, 
nieszczęśliwych wypadków, a o to nie 
trudno, zwłaszcza tam, gdzie są dzieci.

Należy więc być przygotowanym, aby 
radzić sobie w takich wypadkach.

Najpospoflitszemi zasłabnięciami pod­
czas letnich miesięcy z ich obfitością owo­
ców i upałami, powodującemi picie wiel­
kich ilości zimnych napojów, są rozstroje 
gastryczne, wyrażające się w postaci 
nagłych, silnych bólów żołądka, biegunki, 
mdłości i wymiotów, a także podniesionej 
temperatury. Pierwsza domowa pomoc w 
tym razie powinna polegać na środkach 
łagodzących, na zastosowaniu surowej 
diety, ograniczającej się do przecedzo­
nych, bardzo mało słonych i równie mało 
kraszonych kleików z kaszy owsianej czy 
jęczmiennej, odwarów z ryżu, z czarnych 
jagód oraz do podawania cieplej, lekkiej, 
mało ocukrzonej herbaty. Z leków można 
dawać conajwyżej, i to tylko w razie sil­
nej biegunki i bólów — parę kropli opium 
czy Ihoziemcowa. Konieczny jest przytem 
spokój, leżenie w łóżku, oraz zastosowanie 
ciepłego okładu na brzuch.

Moda opalania s'ę i wystawiania twa­
rzy, obnażonej szyi i ramion na działanie 
palących promieni słońca naraża na bo­
lesne zapalenia skóry, a nawet niebezpie­
czeństwo udaru słonecznego. Bolesne opa- 
rzeliny skóry leczy się najlepiej przez 
smarowanie dotkniętych miejsc wazei.ną 
i posypanie pudrem talkowym; przy wy­
pryskach, do jakich często dochodzi, na­
leży smarować maścią cynkową.

W razie udaru słonecznego, wyrażają­
cego się ciemno - szkarłatnem zabarwie­
niem skóry, utrudnionym oddechem, uczu­
ciem bliskiem omdlenia, często zupełną 
utratą przytomności, należy bezzwłocznie 
ułożyć chorego w miejscu zacienionem 
(Koniecznie na otwartem powietrzu) zdjąć 
z niego wszystkie ciaśniej przylegające 
części ubrania; tułów i głowę unieść nieco 
wyżej. O ile niema worka z lodem do po­
łożenia na głowę, należy obficie oblewać 
zimną wodą głowę, twarz i szyję; jeżeli 
chory jest w stanie łykać, dawać mu 
zimne napoje: lemonjadę lub lekko osło­
dzoną zimną herbatę, także krople Waler­
ianowe. Podczas wszystkich tych zabie­
gów wachlować nieustannie twarz chore­
go, aby mu zapewnić dopływ świeżego po­
wietrza; dla pobudzenia normalnego obie­
gu krwi rozcierać mu nogi i ręce. W razie 
przedłużającego się utrudnionego oddy­
chania zastosować oddychanie sztuczne 
Przez podnoszenie ujętych w łokciu rąk 
Pacjenta aż do wysokości jego głowy. Po­
tem, po krótkiej pauzie (policzyć zwolna 
ao trzech), opuścić ponownie ręce wdół aż 
do klatki piersiowej, silnie je do niej przy­
ciskając, co powoduje wydech.

Te same zabiegi stasować należy przy 
ratowaniu wyciągniętych z wody topiel­
ców, co nierzadko zdarza się na wsi przy 
Biedostatecznem zabezpieczeniu miejsc dla 
kąpiących się. W tych wszelako wypad­
kach należy przedewszystkiem opróżnić 
Damę ustną i gardzielową, a także żołądek 
? płuca, od nagromadzonej w nich wody 
c szlamu. Jamę ustną i gardzielową opróż- 

się przez wprowadzenie możliwie głę- 
»oko do jamy ustnej owiniętego w czystą 
Płócienną szmatkę palca. Potem ratujący 
kładzie topielca brzuchem na dół po przez 
«woje kolano tak, aby klatka piersiowa ra- 
“OWanego zwisała swobodniei, głowę odchy- 
,a,rrni nieco w tył, wywierając przytem 
pką ucisk na plecy, co przyspiesza i uła­
twią odpłynięcie resztek wody, jaka dosta­
ła się (j0 ¿rzucha i dróg oddechowych. Ura- 
JrnManeg0 nalepy położyć do łóżka i pod 
otdrą rozcierać mu ogrzaną flanelą człon- 
■’ uPPóki całe ciało zupełnie się nie roz- 

rn^e,e' Dobrze jest w tym celu położyć mu 
i, Z1 stóPy worek gumowy czy kamionkę z 
p.. . wodą. Do wąchania dawać nru sole

^wiące, eter czy amonjak.
- ?v wypadkach ukąszenia przez owady,

łaszczą osy i pszczoły, stosować okłady 
ś’i?p,rytusu. W wypadkach oparzeń oczy-

“• oparzone miejsce możliwie delikatnie

i dokładnie ciepłą wodą czy spirytusem, 
poczem nałożyć opatrunek, używając do 
tego płatków gazy, zwilżonych z mieszani­
ną z oleju lnianego i wody wapiennej. W 
razie mocno krwawiących skaleczeń, silnie 
podwiązać miejsce powyżej krwawienia 
ręcznikiem czy chustką, obmyć samo miej­
sce skaleczone pod bieżącą wodą, zajody- 
nować je, położyć sterylizowaną gazę, watę 
i zabandażować.

Z powyższych wskazań jasno wypływa 
konieczność zabierania z sobą na wieś ma­
lej podręcznej apteczki, zawierającej naj­
niezbędniejsze środki lecznicze: kwas bor­
ny, płyn Burowa. olej lniany z wodą wa­
pienną, wazelinę, talk i z zewnętrznych: 
aspirynę, krople walerjanowe, Inoziemco- 
wa, także materiały opatrunkowe, aby w 
razie nagiego zasłabnięcia nie być bezrad­
nie zaskoczonym i móc zastosować wszyst­
ko, czego stan chorego wymaga. Dr. Ś. C.

Indianie z Peru nauczyli 
Europę budowania warowni 

obronnych
W jednym z dzienników szwedzkich u- 

kazał się ostatnio niezmiernie interesujący 
artykuł pióra znanego architekta, prof. 
Erlanda Nordenskioeld‘a z Gothenburga z 
dziedziny budowy twierdz i walów obron­
nych.

Jest rzeczą dowiedzioną, iż Grecy, ani 
Rzymianie nie znali sposobu budowy for­
tec, polegającego na łamaniu linji walów 
obronnych, co zmusza nieprzyjaciela do 
strzelania w kilku kierunkach, przez co 
osłabia napór ataku. Tego rodzaju wały o- 
bronne pojawiły się w Europie dopiero z 
końcem XVI w., a plany ich budowy przy­
wiezione zostały z południowej Ameryki 
przez konkwistadorów hiszpańskich.

Do dziś dnia zachowane twierdze pe­
ruwiańskie w Paramonga. Iucallaccta 
i Saksahuaman, zadziwiają niezwykłą po­
mysłowością budowy i odpornością, nieu- 
stępującą w niczem dzisiejszym fortecom 
europejskim. Budowano je w Peru na zbo­
czach gór niedostępnych z trzech stron. 
Łamana w liczne zygzaki linja fortów 
zmuszała armję nieprzyjacielską do grupo­
wania sił w kilku kierunkach. Zbudowana 
w ten sposób forteca jest nie do zdobycia, 
a jedynym nieprzyjacielem, przed którym 
zdolna jest kapitulować — jest głód. Wie­
my też, że właśnie głodem zmuszali Hi­
szpanie te twierdze do kapitulacji.

Apu Hualpa Rimachi, budowniczy tych 
fortec, był niewątpliwie jednym z "na.jge- 
njalniejszych architektów świata. Aczkol­
wiek rodacy jego walczyli jedynie lukiem, 
dzidą i proca, jednak twierdze peruwiań­
skie — dzieła jego genjuszu, oparły się 
działom hiszpańskim w kilkaset lat po je­
go śmierci.

Sędziowie jako szoferzy.
Inowacja ta odbyła się w Pradze, gdzie 

30 sędziów ukończyło kursy dla szoferów. 
Sędziowie ci wchodzą w skład sądów dla 
spraw o wypadki z autami, autobusami i 
motocyklami, jako fachowcy. Również 
żandarmi i policjanci czescy obowiązani są 
uczęszczać na kursy fachowe szoferstwa, o 
ile pełnią funkcje służby bezpieczeństwa 
ruchu w mieście i na szosach.

Suchy lód z kwasu węglowego
wzorem Ameryki poczynają fabrykować 
specjalne zakłady chemiczne w Pradze. 
Lód ten jest suchy, daje się krajać na cien­
kie arkusze i wydziela więcej zimna, niż 
lód sztuczny lub naturalny.

Światowa produkcja złota.
Od czasu odkrycia Ameryki wydobyto 

na całym świecie jeden miljard uncyj zło­
ta (uncja = 30 gramów). Z tej sumy przy­
pada na Amerykę Północną 281 milj. uncyj 
(28 proc.), na Afrykę 27 proc., na Australję 
17 proc., na Amerykę Południową 12 proc., 
na Azję 12 proc., na Europę 4 proe.

KTO KUPUJE TOWARY ZAGRA­
NICZNE, ODBIERA 

CHLEB ROBOTNIKOM POLSKIMI

Z różnych stron Polski
Z Uniwersytetu Lubelskiego.

W ostatnich dniach czerwca rb. odbyły 
się na wydziale teologicznym Katolickie­
go Uniwersytetu Lubelskiego egzamina 
stopniowe. Wobec komisji, złożonej ze 
wszystkich profesorów wydziału, przez 
dwie godziny bronili swych tez i uzyskali 
stopień licencjata św. Teologji księża stu­
denci: Emil Weber (diec. pińska), Zdzi­
sław Goliński, Jan Bogudziński (z diec. 
lubelskiej) i Lenczewski Kazimierz (z diec. 
łuckiej).

W terminie jesiennym (w październiku) 
stanie do egzaminu licencjackiego jeszcze 
czterech studentów oraz pięciu do egza­
minu na doktorat.

Na wydziale prawa kanonicznego uzy­
skali licencjat ks. Józef Kozlowski z diec. 
pińskiej, ks. Stanisław Krynicki i ks. Win­
centy Łapkiewicz z diec. lubelskiej, ks. 
Jan Kolak i ks. Wincenty Młodożeniec 
z diec. sandomierskiej, ks. Stanisław Sob­
czak z archidiec. warszawskiej i ks. Cze­
sław Ochnicki z diec. łódzkiej.

Imponujące manifestacje ludu śląskiego 
z okazji 40-lecia encykliki „Rerum Nova- 

rum“,
Już dawno Śląsk nie oglądał takich 

tłumów, jak ubiegłej niedzieli w Król.- 
Hucie, w święto zaś Apostołów Piotra i 
Pawła w Tarnowskich Górach. Ze wszyst­
kich parafij przemysłowego centrum na­
pływały procesje, pielgrzymki, banderje, 
większe i mniejsze delegacje ze sztanda­
rami i orkiestrami na stadjon w Królew­
skiej Hucie. W środkowej części pawilo­
nu na stadjonie wznosił się ołtarz, przy 
którym JE. ks. biskup Adamski odprawi! 
pontyfikalną mszę św., wygłaszając na­
stępnie do zebranych tłumów podniosłe 
kazanie. 70 000-na rzesza ludu, zapełnia­
jąca stadjon, z zapartym oddechem wsłu­
chiwała się w te jasne wskazania, jakie 
Kościół w encyklikach ..Rerum Nowarum“ 
i Quadragesimo Anno“ przez usta Leona 
XIII i Piusa XI podaje ku urzeczywistnie­
niu.

Następnie przemawiał prezydent mia­
sta Spaltenstein, wskazując na olbrzymie 
znaczenie obu encyklik, docenianych 
obecnie' nawet przez wrogów Kościoła, 
Pod koniec ks. kan. Gawlina odczytał te­
legram do Ojca św.

Równocześnie podobne uroczystości od­
były się dla katolików niemieckich. Mszę 
św. celebrował ks. inf. Kasperlik w koście­
le św. Barbary, przemów’enia zaś wygło­
sili ks. biskup Adamski, ks. prał. Gawlina 
i senator Poret.

Tymczasem ze stadjonu ruszy! następ­
nie ku rynkowi olbrzymi pochód, do które­
go przyłączyli się niemieccy katolicy. W 
półtoragodzinnej defiladzie manifestowa­
ły wielotysięczne rzesze przed swym arcy- 
pasterzem, przedstawicielami władz i du­
chowieństwem.
Nie mniej imponująco wypadły uorczysto- 
ści w Tarnowskich Górach. Jedno z naj­
starszych miast górnośląskich, mające za 
sobą chlubną tradycję górniczą, wykazało, 
że potrafi należycie docenić znaczenie wie­
kopomnej encykliki Leona XIII „Rerum 
Novarum“. Te 40-000-ne szeregi męż­
czyzn o twardych, spracowanych dłoniach, 
jakoteź hufce dziarskiej młodzieży, wkra­
czające wraz ze swymi duszpasterzami na 
rynek grodu Tarnowskiego, były dowodem, 
że hasła, jak „chcemy Leona, nie Lenina!“, 
„Cześć Leonowi XIII i Piusowi XI!“, 
„Niech żyje biskup społecznik“, były to 
nie gołosłowne, bez treści frazesy, ale pro­
gram, o którego wartości i doniosłości głę­
boko jest przekonany katolicki robotnik 
śląski. (KAP)

Kradzież 92 tysięcy z kasy dworcowej 
we Lwowie.

Dochodzenia, prowadzone przez policję 
w sprawie kradzieży 92 tysięcy złotych 
z kasy na dworcu kolejowym przy pomocy 
podrobionego klucza, trwają w dalszym cią­
gu. Władze policyjne zarządziły przytrzy­
manie dwóch funkcjonariuszy kolejowych 
aż do czasu wyświetlenia sprawy. Prasa 
przypomina, że identycznego włamania 
przy pomocy podrobionego klucza do tej 
samej kasy dokonano w r. 1928, kiedy to 
skradziono 50 000 zł, a sprawca do dziś 
dnia pozostał nieujawniony.

Echa pobytu Ks. Prymasa 
w Gościeszynie

Podniosłą uroczystość przeżywa’i w 
tych dniach mieszkańcy Gościeszyna, ma­
jętności p. kr. Zygmunta Kurnatowskiego, 
położonej w pow. wolsztyńskim.

Już od 15 lat odbywają się w Goście­
szynie rekolekcje zamknięte dla gimnazja- 
atów, którzy po ukończeniu swych stu- 
djów gromadzą się w zaciszu tamtejszego 
dworu, by w skupieniu ducha zastanowić 
się nad sobą i przygotować się na daitzą 
drogę życia akademickiego. Zbożne to 
dzieło zapoczątkowała wielka działaczka 
na polu kościelnem i narodowem śp. hr. 
Marja Kurnatowska. Kiedy z chwilą odro­
dzenia naszej ojczyzny i powstania pań- 
stwa polskiego zaczęły się organizować 
przy szkołach średnich eodalicje Marjań- 
skie, mające na celu ugruntowanie reli­
gijne i wyrobienie duchowe naszej mło­
dzieży gimnazjalnej, rekolekcje gościeszyń- 
skie przybierają nieco innej formy, bo od 
r. 1922 (a więc w b. roku po raz dziesiąty) 
urządzane są specjalnie dla maturzysiów- 
scdalisów. Z początku korzystała z nich 
młodzież całej prowincji kościelnej, a więc 
oprócz archid. gnieźn. i pozn. także z diec. 
chełmińskiej i włocławskiej,-—później, gdy 
sodalicje szkolne się rozrastały i wskutek 
tego trzeba było pomyśleć o rekolekcjach 
diecezjalnych, w Gościeszynie gromadzą 
się tylko maturzyści-sodalisi z Wielkopol­
ski; było ich w tym roku 84. Gościnnie 
przyjmuje ich rok rocznie dwór pp. hr. 
Kurnatowskich, a po śmierci inicjatorki 
prowadzi dalej to zborne dzieło jej córka 
Marja, wkładając w nie niezmiernie dużo 
pracy i poświęcenia. Trudu’ wygłaszania 
rekolekcyj podejmuje się od początku ich 
istnienia miejscowy proboszcz ks. Graszyń- 
ski, który w żarliwych naukach potrafi za­
grzać młode dusze do lotów podniebnych.

Bardzo uroczyste było zakończenie te­
gorocznych rekolekcyj, gdyż uświetnił je 
swą obecnością J. Em. Ks. Kardynał-Pry- 
roas Dr. Hlond. Przybył do Gościeszyna w 
czwartek d. 25 czerwca wieczorem o g. 7 
iprzyczem od granicy parafji eskortowała 
Dostojnego Gościa banderja Sokołów go­
ścieszyńskich. Po powitaniu ze strony p. 
hr. Kurnatowskiego odebrał J .Em. raport 
zebranych przed dworem sodalisów matu­
rzystów, poczem w pałacu odbyło się przy­
jęcie w zamkniętem gronie gości. Późnym 
■wieczorem przy dźwiękach orkiestry zebra­
ły się przed dworem liczne organizacje 
społeczno-kościelne, oraz rzesze parafjan 
gościeszyńskich. Po okolicznościowej de­
klamacji małej dziewczynki nastąpiły po­
pisy dzieci szkolnych, sokołów, młodzieży 
męsk. i młodych polek, a w imieniu para­
fjan przemówili p. Przybylski, dyrektor 
dóbr gościeszyńskich, na co odpowiedział 
J. Em., zachęcając wiernych do dalszej 
pracy dla dobra Kościoła i Ojczyzny. Od­
śpiewaniem pieśni „Wszystkie nasze"., za­
kończono nastrojowy wieczór.

Nazajutrz odprawił J. Em. Ks. Kardynał 
w kościele parafialnym Mszę św. w asy­
ście swego kapelana ks. szamb. Mędlew- 
skiego oraz moderatora prow. sodal. szk. 
ks. prof. Wróblewskiego z Inowrocławia, 
podczas której młodzież sodal. przystąpiła 
gremialnie do Stołu Pańskiego. Po Mszy 
św. J. Em. wygłosił do młodzieży dłuższą 
przemowę, dając im wskazówki na dalszą 
drogę życia akademickiego.

Na zakończenie odbyła się podniosła u- 
roczystość w wielkiej sali pałacowej, gdzie 
wobec najbliższej rodziny i zgromadzonej 
młodzieży J. Em. wręczył p. Marji Kurna­
towskiej order papieski „Pro Ecclesia et 
Pontifice“, nadany jej przez Ojca św. Piu­
sa XI, za zasługi, położone na niwie speł.- 
kcścielnej, a szczególnie za trudy i prace 
podjęte przy organizowaniu rekolekcyj dla 
maturzystów. Młodzież w dowód uznania 
urządziła swej opiekunce żywiołową owa­
cję oraz złożyła serdeczne podziękowanie 
J. Em. Ks. Kardynałowi, p. hr. Kumalrw- 
skiemu i ks. prób. Graszyńskiemu. Wśród 
szczerych uczuć synowskiego przywiązania 
żegnała młodzież oraz ludność miejscowa 
swego Najwyższego Pasterza, który okcło 
godz. 10 opuścił Gościeszyn.

Piękne dni wizyty arcypasterskiej pozo­
staną w miłej pamięci młodzieży abitu- 
rjenckiej, a złotemi głoskami zapisza się 
w kronice staropolskiego i szczerze reli­
gijnego dworu pp. hr Kurnatowskich, na 
którego froncie widnieje wzniosie hasło 
„Ora et labora“, S o d a 1 i s.
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Z życia Towarzystw

Z Towarzystwa Młodych Przemysłow­
ców, Zwyczajne walne zebranie Towa­
rzystwa odbyło się w ubiegły poniedzia­
łek pod kierownictwem prezesa p. Jana Za­
błockiego.

Na wstępie uczczono osobnem przemó­
wieniem prezesa, oraz powstaniem z miejsc 
zmarłego członka zarządu śp. Stanisława 
Tucholskiego.

Po odczytaniu i przyjęciu protokółu, 
wygłosił, z powodu nieobecności w Pozna­
niu prezydenta Izby Rzemieślniczej p. Wł. 
Stopy, uproszony w ostatniej chwili red. 
dr, M. Chełmikowski niezmiernie ciekawy 
i aktualny referat n. t. „Sytuacja gospodar­
cza na ziemiach zachodnich Rzeczypospo­
litej“.

Prelegent przedstawił w barwnych sło­
wach, uwidaczniając liczbami statystycz- 
nemi, położenie gospodarcze poznańskiego 
i Pomorza, podkreślając zbyt małe zwraca­
nie uwagi na doniosłe znaczenie tych ziem 
w przeciwstawieniu do Niemców, którzy 
dla swoich rubieży wschodnich poświę­
cają już nie miliony ale miliardy. Prele­
gent zwraca uwagę na niebezpieczeństwo 
niemieckie, kryjące się w wykupywaniu 
ziemi polskiej za pieniądze niemieckie, 
pochodzące nietylko od Niemców zamie­
szkałych w Polsce. Referat przyjęto burz- 
liwemi oklaskami.

W obszernej i ożywionej dyskusji prze­
mawiali m. in. pp.: Żurawski, Danielewski, 
Tad. Piotrowski, Błotny, Nowak, wicepre­
zes red. Piotrowski, Dąbrowski i jako o- 
statni prelegent.

Po przyjęciu kilku nowych członków, 
komunikatach zarządu, wnioskach i wol­
nych głosach solwował prezes dwugodzin­
ne obrady.

Udział w zebraniu był mimo upału na­
der liczny. (in)

SPORT 
Piłka nożna

Drużyna „Ruchu“ pod względem tech­
nicznym i kombinacyjnym znacznie się 
poprawiła, a ponadto Górnoślązacy znani 
są ze swej ambitnej walki do końca gry i 
już nieraz najlepszym zespołom ligowym 
dali się we znaki. Zatem w niedzielę spot­
kanie z „Wartą“ będzie należało do jednych 
z ciekawszych.

P. Józef Kałuża znakomity i bodaj że 
niezastąpiony nasz dawny gracz reprezen­
tacyjny,. przebywający obecnie w Pozna­
niu, gdzie prowadzi kurs piłkarski — od­
wiedzi! naszą redakcję. Omawialiśmy 
szczegółowo obecny kryzys, jaki przechodzi 

. polskie piłkarstwo, oraz powody wy­
bitnego spadku formy wszystkich drużyn 

fi z przyjemnością stwierdzamy, że byliśmy 
zgodni co do podstawowych przyczyn. Gdy­
by PZPN zechciał już w zeszłym roku 
przedsięwziąć środki, proponowane przez 
p. Kałużę, niewątpliwie wiele wyjaśni­
łoby się i zyskanoby również na czasie. A 
należy się śpieszyć, gdyż sytuacja jest na­
prawdę groźna i atmosfera ogromnie nie­
zdrowa.

O mistrzostwo kl, A PZOPN grają w 
niedzielę na boisku Cegielskiego o godz. 
16: „Warta“ i „HCP“; o tej samej godzinie 
na prowincji: „Polonja“ i „Ostrowja“ w 
Lesznie oraz „OKS“ i „Stella" w Ostrowie. 
Inne spotkania zostały przełożone z powo­
du udziału graczy z reprezentacji okręgu 
przeciw Śląskowi w Katowicach.

Pływanie
„Międzymiastowy“ wyścig organizowany 

przez T. S. „Unję“ o puhar inż. Hapkegó, 
odbędzie się w br. po raz siódmy w sobotę 
o godz. 19. Start zawodników w klasach: 
panów, pań i junjorów odbędzie się koło 
pływalni saperów; meta zaś wyznaczoną 
została koło przystani Tow. Wiośl. Tryton. 
Zgłoszenia do tego biegu dostępnego rów­
nież dla niestowarzyszonych przyjmuje 
f-ma Orwat, Wrocławska 13 (skład tapet) 
do piątku.

Lisewski dostał zwolnienie od „Unji“ 
i pierwszy raz startować będzie w barwach 
„HCP" w sobotnich oraz niedzielnych za­
wodach „Unji“.

Bocheński u szczytu formy. Niedzielne 
„domowe“ zaw'ody warszawskiego AZS wy­
kazały dobitnie, iż mierne czasy Bocheń­
skiego na mistrzostwach nie były spraw­
dzianem jego formy. Mistrz Polski uzy­
skał bowiem bez żadnego widocznego wy­
siłku czas 2:25,5 na 200 m, zbliżony o uła­
mek Sekundy do rekordu, i stojący na naj­
wyższym poziomie europejskim. W pól go­
dziny później osiąga Bocheński na 50 m, 
czas 26,6, mierzony w sposób nie budzący 
wątpliwości, lepszy od póloficjalnego re­
kordu Europy Baranyego. Tak świetna 
forma na 50 i 200 m dowodzi, że na setkę 
Bocheński jest również na poziomie rekor­
dowym, co oznacza czas około okrągłej mi­
nuty. Wynikałoby z tego,, że jest on moc­
nym faworytem na setkę na meczu z Cze­
chami, z których Steiner i Medricky są w 
nieszczególnej jeszcze formie. Nie wiadomo 
jednak zupełnie, jak będzie 400 m. Fenome­
nalny bowiem ostatni wynik Czecha Ge- 
treuera (5:08), o 9 sek. lepszy od naszego na 
rekordu, stawia szanse Bocheńskiego na 
tym dystansie pod znakiem zapytania. 
Bocheński znajduje się jednak w wyjątko­
wo dogodnych warunkach treningowych i 
nie ulega wątpliwości, że osiągnięcie cza­
sów poniżej 5:10 na 400 m leży w jego mo­
cy, skoro dotąd nigdy poważnie tego dy­
stansu nie trenował, a. mimo to osiągnął 
5:17.

Pięściarstwo
„Sokół“ i „Dr. Błękitna“. Zawody o mi­

strzostwo drużynowe kl. B. okręgu pomię­
dzy temi zespołami odbędą się w sobotę o 
godz. 20 na boisku „Sokola“. Obie drużyny 
wystąpią w swych najsilniejszych skła­
dach, to też walki zapowiadają się cieka­
wie.

Tennis
W turnieju organizowanym przez „Go- 

planję“ w Inowrocławiu weźmie udział ca­
ły szereg wybitniejszych naszych zawod­
ników. P. i. zgłosił się mistrz Polski p. 
Ignacy Tłoczyński. Turniej zapowiada się 
b. ciekawie.

Wioślarstwo
Regaty międzykiubowe w Poznaniu.

Wczoraj zamknięto listę zgłoszeń do regat 
które odbędą się w niedzielę na jeziorze 
Witobelskiem pod Stęszewem, Komitet or­
ganizacyjny zastanawiał się pierwotnie, 
ćży imprezę urządzać z uwagi na nikłą 
ilość Zgłoszeń zamiejscowych. W ostatniej 
chwili wpłynęły jednak zgłoszenia klubów 
warszawskich, które tym sposobem zre­
wanżowały się klubom poznańskim za licz­
ny udział w tegorocznych regatach stołecz­
nych. Uczestniczyć będzie w niedzielnych 
zawodach 12 towarzystw czyli startować 
będą poza zespołami wszystkich miejsco­
wych klubów osady z Warszawy, Wło­
cławka, Kalisza i Wilna w ogólnej liczbie 
48 z 209 zawodnikami.

RADJO
Programy radiofoniczne:
Czwartek, dnia 9 lipca 1931 r.

Poznań (335 m) godz. 13.05 koncert gra­
mofonowy; godz. 14.00 komunikaty; godz. 
18.09 koncert popołudniowy (transmisja, z 
Warszawy); godz. 19.00 „Humor“ (wygł. 
p. Zygmunt Noskowski, art. T. P.); godz. 
19.15 feljeton rolniczy p. t. „Wyniki poka­
zowe żywienia*; godz. 19.30 interludjum 
gramofonowe; godz. 19.45 „Przemysł lu­
dowy na Pomorzu“; godz. 20.05 „Co zrobić 
z niedzielą — dokąd jechać“ (wygł. p. dyr. 
Jan Kilarski); godz. 20.30 wieczór serenad 
w wyk. Kazimierza Czekotowskiego, bary­
tona op. pozn.; przy fotępianie p. Jadwiga 
Komorowska; godz. 21.10 recital wokalny 
w wyk. Łucji Pieprzówny (sopran); godz. 
21.30 słuchowisko p. t „Imieniny“ pióra

Nella (transmisja z Warszawy); godzina 
22.00 sygnał czasu i komunikaty.

Warszawa (1411,8 m) godz. 12.10 muzy­
ka z płyt gramofonwych; godz. 14.50 ko­
munikat gospodarczy; godz. 15.25 „Kon­
serwy i zapasy na zimę“ — wygł. Elżbieta 
Kiewnarskä; godz. 16.00 muzyka z płyt 
gramofonowych; godz. 16.50 odczyt ze Lwo­
wa; godz. 17.15 muzyka z płyt gramofono­
wych; godz. 17.35 odczyt z Wilna; godz. 
18.00 koncert kameralny. Wyk.: Emma 
Szabrańska (msopr.), Mieczysław Flieder­
baum skrzypce) i Ludwig Urstein (fort.); 
godz. 19.20 muzyka z płyt gramofonowych; 
godz. 19.40 giełda rolnicza, oraz urzędo­
wy komunikat meteorologiczny; godzina 
20.10 komunikat sportowy I-szy; godz. 20.15 
muzyka lekka. Wykonawcy: Chór Warsa, 
Maryla Jonasówna (fortep.), Wacław Rosz­
kowski (saxofon) i Ludwig Urstein (akom­
paniament); godz. 21.30 słuchowisko p. t. 
„Imieniny“ pióra Nella; godz. 22.00 felje­
ton; godz. 22.20 komunikaty; godz. 22.30 
koncert solisty ze Lwowa; godz. 23.00 mu­
zyka lekka i taneczna.

Programy zagraniczne. Koenigswnster- 
hausen (1635 m) 12.05 i 1.00 koncert gramo­
fonowy, 16.00 koncert, 20.00 koncert kame­
ralny, 21.30 transmisja z Hamburga; Ham­
burg (372 m) chór kozaków kubańskich; 
Langenberg (472 m) 20.00 koncert symfo­
niczny; Tuluza (385 m) od 19.45 koncert, 
muzyka taneczna i operowa, 23.30 koncert 
symfoniczny; Mediolan (500 m) 20.45 trans­
misja opery; Rzym (441 m) 21.00 koncert 
symfoniczny; Wiedeń (516 m) 19.30 „Tru­
badur“ opera; Bukareszt (394 m) 20.30 
koncert symfoniczny.

RMSH W TOWARZYSTWACH
— Zw. Tow Fam. Fryzjerskich Z.Z.R.P.

Filja Poznań zwołuje miesięczne zebranie 
na 8 bm. godz. 20 w sali p. Jarockiej, Ma- 
sztalarska 8.

_— Tow. Kobiet „Wspólna Pomoc“ na
Wildzie. Zebranie plenarne odbędzie się
9 b. m. o godz. 19 w salce parafjalnej. — 
12 bm. odbędzie się u p. Grotowskiego przy 
Dolnej Wildzie 71 „Wieniec“.

Żeńskie Tow. Przemysł. Zebranie ple­
narne odbędzie się 9 b. m. o godz. 19,30 na 
dużej sali Domu Królowej Jadwigi.

— Tow. Uczniów Handlowych Sekcja 
Związku Pracowników Kupieckich w Po­
zn aiu. Zebranie* plenarne odbędzie się 9 
bm. o godz 20 w malej sali Domu Królo­
wej Jadwigi, Al Marcinkowskiego 1.

— Klub Sportowy „Grom“. Poznań. Ze 
branie plenarne odbędzie się 12 bm o godz
10 na sali p. Tomczyka, ul. Wroniecka 13.

KSIĘGI STANO CYWILNEGO
Z g o d v :

Ludwik Wojtyniak, plut. podchorąży re­
zerwy, 23 1 Józef Pachowicz, uczeń rzeźni- 
cki 19 1. Stanisława Pepińska z d. Wali- 
szewska 59 1. Pelagja Sikorska 2 1. 6 m. 18 
dni. Cecylja Rorytowska, bez zawodu 18 1. 
Stanisława Stronczyna z d. Dąbrowska 55
1. Teodor Piątkowski, właściciel drukarni 
49 1 Willi Haupt, bez zawodu, 20 1. Artur 
Szafflik, dyrektor fabryki, 35 1.
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Latowe podróże morskie Transatlantycfeiemi okrętami 
„POLONIA“, - „PUŁASKI“ - „KOŚCIUSZKO“

na fjordy Norwegji — od 18 lipca do 2 sierpnia r. b. Bilety od 500 zł; do Kopen­
hagi — od 25 lipca do 29 lipca r. b. Bilety od 175 zł; do Stanów Zjednoczonych 
Ameryki — od 29 lipca do 26 sierpnia r. b. Bilety od 1975 zł; do Sztokholmu 
Rygi, Visby — od 3 sierpnia do 9 sierpnia r. b. Bilety od 225 zł; do Londynu, 
Rotterdamu i Kopenhagi od 6 sierpnia do 17 sierpnia r. b. Bilety od 375 zł.

Bliższe informacje i sprzedaż biletów w biurach aPw 731
Linji Gdynia-Ameryka w Warszawie, Marszałkowska 116, tel.547-46 
oraz w biurach Wagons-Lits-Cook, Orbis, Francopol i Ligi Morskiej i Kolonjalnej.

1 dolara za każdą żywą pluskwę
znalezioną po przeprowadze­
niu dezynfekcji preparatem „Fumigatore Clmea przy
zastosowaniu się do sposo­
bów użycia wypłacimy na­
tychmiast. „Fumigatore Gi. 
mex“ jest świeca dezynfek­
cyjna, topiącą radykalnie w 
ciągu 5 godzin wszelkie in- 
sekty, (pluskwy, wszy, mole, 
karaluchy) i mikroby cho­
robotwórcze po wypadkach 
chorób. Tw 1547

Zak'ady Chemiczno-Dezynfekcyine 
„SALVATOR“, Katowice, ul. Teatralna 10. Teł. 29.«

Do nabycia we wszystkich aptekach i drogeriach. 
Biuro dezynfekcyjne w Poznaniu: Roman Kur. 
czcwski. Chełmońskiego 9, tel. 71-14. Ponadto we 
wszystkich większych ośrodkach biura dezyn­

fekcyjne p. f. „Fumigatore Oimex“.

Składki i pokwitowania
Na pomnik Serca Jezusowego: W. G.

2,— zł, Jasińska zamiast wieńca na tru­
mnę śp. Ludgardy Jochimowicżowej 10,— 
zł; Marja Janicka z podziękowaniem za 
otrzymaną laskę z prośbą o opiekę 35,— zl, 
St. Kuczmerowicz 5 zł; J. J. z prośbą o u- 
zdrowienie rąk 10,— zl; I. P. 2,— zl; D. W. 
10,— zł; razem z poprzednio pokwitować 
nemi 113,— zl.

Na chleb św. Antoniego: W. G. 5,— zł;
razem z poprzednio pokwitowanemi 50 zł. 

Na biednych parafji farnej: Antonina
Małecka 3,— zł; Stanisława P. 10,— zł.

SKRZYNKA DO LISTÓW
— 100 M. B. Szamotuły. Korespondent 

nasz wyjechał, więc nie możemy się teraz 
tą sprawą zająć. — W sprawie polsko-nie­
mieckiej umowy waloryzacyjnej mają 
wyjść przepisy wykonawcze; po ukazaniu 
się ich będzie wiadomo, jak postąpić. (K)

— Lotnik. Nie znamy adresu. (K)
— K. W. M, Za pierwszą hipotekę, 

przeliczoną na 15 proc, równowartości, ra­
zem z zaleglemi odsetkami 1594,10 zł., zą 
drugą prezliczoną taksamo, 1328,40 zł. (K)

— S. K. Obowiązek ubezpieczenia ist­
nieje w stosunku do pracowników zatru­
dnionych na podstawie umowy o pracę 
(kontraktu), natomiast nie w stosunku do 
urzędników zatrudnionych na podstawie 
prawa o państwowej służbie cywilnej. (K)

— Stały czytelnik nr. 2 604. Obecnie w 
Poznaniu niema. (K)

— Stały czytelnik. Sądzimy, że 40 zł. 
za pusty pokój, w stosunku do komornego 

1 jakie lokator płaci za całe mieszkanie, jest 
ceną dostateczną; ewentualnie radzimy 
zwrócić się do Urzędu Rozjemczego dla 
spraw najmu. — W sprawie kasy chorych 
radzimy zwrócić się do Wyższego Urzędu
Ubezpieczeń Społecznych. (K)

— Stała Czytelniczka. Jest to obowiązek
tak prawny jak moralny, oczywiście jeżeli 
Pani posadę zamierza opuścić. (K)

— P. Silski. Oczywiście taksamo 18% 
procent. Czyni to wraz z zaleglemi odset­
kami 1461,25 zl. (K)

— P. Stefan Kani. W sprawie renty ra­
dzimy zwrócić się pisemnie do Wyższego 
Urzędu Ubezpieczeń Społecznych w Po­
znaniu. (OK)

W poniedziałek, 6 lipca 1931 r., zmarł długo­
letni opiekun społeczny, ś. p.

Stanisław Tucholski
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 9 b. m., 

o godz. 17-tej, z kostnicy szpitala miejskiego.
Opiekunowie społeczni

zw 10 085 Okręgu VIII.

Dnia 6 lipca 1931 r., o godz. 9,15, zasnął w Bogu, po krótkich i ciężkich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., mój najdroższy mąż, nasz najuko­
chańszy i troskliwy ojczulek, kochany brat, kuzyn, szwagier, stryj i wuj, ś. p.

Stanisław Tucholski
. • /'

przeżywszy łat 57.
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 9 b. m., o godz. 17, z kostnicy szpitala 

miejskiego, na cłnentarz parafjalny w Dębcu. Msza św. żałobna za spokój duszy 
ś. p. Zmarłego, odbędzie się nazajutrz, o godzinie 9 w kościele Bożego Gfala. 
O modlitwę proszą w smutku pogrążeni

Poznań, Kwiatowa 3. Żona, dzieci i rodzina,
Osobnych zawiadomień nie wysyła się. 10084

lii
Dnia G b. m. zmarł członek Towarzystwa na­

szego, ś. p. zw 10 078/9

Mairja Bugaj ewska
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 9. VII. 

b. r., o godz. 6 po poł., z Zakładu Św. Józefa na 
cmentarz Famy.

Tow. „Pielgrzym“ pod wezw. Maiki Bożej 
Wypadek 180 w Poznaniu.
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Dnia 6 lipca 1931 r., zmarł członek-jubilat Towarzystwa 
naszego, długoletni członek Zarządu, ś. p,

Stanisław Tucholski
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 9 b. m., o godz. 17, 

z kostnicy szpitala miejskiego. „ 1009t)I
O liczny udział członków w pogrzebie prosi

Towarzystwo Młodych Przemysłowców
Wypadek 213 w Poznania.

Kodak
lecz bez uroku dla 
tych, którzy nie po­
siadają własnego apa­
ratu fotograficznego 
z firmv:

W dniu 7. b. m., o godz. 7 rano, zakończył żywot do­
czesny, opatrzony Sakramentami św., w 80 roku życia, ś. p.

Roman Śliwiński
nasz najdroższy ojciec, teść i dziadzia, o czem donoszą 

w ciężkim smutku pogrążeni
syn, synowa, wnuki.

Bydgoszcz, 7. VII. 1931.
Złożenie zwłok do grobu rodzinnego w Poniecu, 

nastąpi w piątek, o godzinie 6 po południu. íw 56ü

„Foto - Greger“
(Kazimierz Greger)

Poznań 3 - ul. 27 Grudnia 20.
Największy w Polsce magazyn aparatów i przyborów foto­
graficznych. Założony i w niezmiennych rękach od r. 1910.

Wysyłka obszernych katalogów na rok 1931/32
nadesłaniem 50 gr w znaczkach poczto- 8jg>j

wych na koszta portoryjne. g & j

DROGERJA
z urządzeniem, bez towaru, 
w Poznaniu, korzystnie 
na sprzedaż. Zgłoszenia 
Matejki 56, mieszkanie 2. 

¡^Telefon 70-65 Z

ZnMy Ogrodnicze 10.1. R.
w Janowcu, pow. Żnin, mają 

a sprzedaż około 300 ctr

Stenowsska kasjerki w cukierni lub kawiarni w Poznaniu
poszukuje zaraz, lub później, młoda, b. przystojna, ele­
gancka, inteligentna panna.

Posiada za sobą poważną praktykę w branży cukier­
niczej i jako kasjerka, pisze na maszynie, zna księgowość, 
włada perfekt językami polskim i niemieckim. Z poprzed­
nich stanowisk posiada bardzo dobre i poważne świade­
ctwa, ma za sobą pierwszorzędne polecenia i na żądanie 
stawi odpowiednie gwarancje. Prócz prowadzenia kasy 
może zastępować właściciela w ogólnym naozorze interesu. 
Przyjmie również posadę kasjerki i w każdej innej branży 
w Poznaniu. Łaskawe oferty proszę kierować do Kurjera 
Poznańskiego pod zw 10 081.

ii trochę czarnych.

Dnia 7 lipca 1931 zasnął w Bogu, po krótkich 
lecz ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 
św., mój najdroższy mąż. nasz ukochany ojciec, syn, 
brat, szwagier i wujek ś. p

Wszystkim tym, którzy złożyli nam 
dowody współczucia, z powodu zgonu, ś. p.

dr. Leona Mieczkowskiego
składają serdeczne

Dom Handlowy 
ul. Woźna 12.

Pw 5322-27,31

W moim nowoczesnym 
domu handlowym przy ul. 
Woźnej 12, narożnik Wiel­
kich Garbar (2 minuty od 
Starego Rynku) wolne

l. piętro ta. 400 mtr. □ 
ta. 200 mli. □

Ignacy Rausch li Bóg zapłać!
przeżywszy lat 44. Pogrzeb odbędzie się w piątek, 
10. b. m., o godz. 5 po poi. z kaplicy Sióstr Miło­
sierdzia przy ul. Sielskiej w Górczynie, na cmentarz 
parafjalny, o czem donosi

w smutku pogrążona 
żona z dziećmi i rodzina. 

Poznań, 8. VII. 1931.
i Zakład Pogri. Bracia Nowak. PI. Nowomiej'ki 10. teł. 1046.

żona, córka i rodzina.
Poznań, dnia 8. 7. 1931. Pw 53i«-55,458

Dnia 6 lipca 1931 r., o godzinie 10.50, zasnęła 
w Bogu, opatrzona Sakramentami św., w 55 roku 
życia, nasza najukochańsza matka, siostra, te­
ściowa, ś. p.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 9. 7 
1931 r., o godz. 6 wiecz., z kostnicy św. Józefa 
na cmentarz Farny.
zw 10082 W ciężkim smutku pogrążona

Poznań, Szkolna 7/8. rodzina.

Autobus
Świeżo z remontu gotowy do jazdy, Chevrolet 16 oso­
bowy, do sprzedania. — Zgłoszenia uprasza się do 
„Par“, Poznań, Aleje Marcinkowskiego 11, pod 27,8. 

Pw 5 298-27,8

Bardzo jasne, suche, higie­
niczne iokale na handel, 
przemysł, biura. Centralne 
ogrzewanie, lift dia osób i to­
warów, portjer, siła, światto 
elektryczne i gazowe, lino­
leum, toalety, hydranty i t.p.
Kazimierz KUŻAJ

Centrala Dywanów 
ulica 27-go Grudnia nr. 9.

Korzystna okazja!
Wydzierżawię w dniu 11 lipca 
1931 o godz.. 10-te.i przed poi. na

apel ío Hallerczyków!
Wszyscy Hallerczycy, którzy 
służyli w I. dywizji we Francji

Pierwszorzędna siła kierownicza

branży graficznej
poszukuje posady. Znajomość: typografji, ofsetu, litogra- 
fji, naukowej organizacji pracy. Oferty do „Par“ Polskiej 
Agencji Reklamy, Warszawa, Bracka 17, pod „Typograf“.

Pw 5 321-62,254

miejscu najwięcej dającemu: o-'(obecna 13. D.KR.j, zechcą pó- 
gródek. sad owocowy i lakę, polo- - - • - ■ -
żonę na terenie Parowej Garbar- 1
u: Janozewski i Witecki w Po­
znaniu. Tama Berdychowska 6.
Zawiadowca masy upadłościowej 
kupca p. Tadeusza Jarczewskiego
A. Kiebba, Matejki 65a.

zw 10 092

dać swoje adresy w celach 
historycznych dw 559 

por. rei. J. Malto. Gniezno, 17 p. a. p.

8 pokojowe
mieszkanie na I piętrze w pobliżu zamku zaraz do 
wynajęcia. Zgłoszenia uprasza się do „Par“. Aleje 
Marcinkowskiego, pod 27,9. Pw 5 299-27,9

asa '

Lokale biurowe
(5 pokojowy i 3-pokojowy) w najruchliwszym punkcie, 
centrum Poznania, narożnik ul. 27 Grudnia i ul. Kantaka, 
I piętro, nadające się na każdy cel, do wynajęcia wprost 
od gospodarza. Zgłoszenia „Par“, Poznań, Al. Marcinkow­
skiego 11, pod nr. 27,32. Pw 5 319-27,32

JPOJKOCA71KJL.
Do mego handlu żelaza, ma 
terjalów budowlanych i spi zę- 
tów kuchennych poszukuję 
młodszego pomocnika zaraz 
lub od 15. 7. r. b. Zgłoszenia 
tylko wyuczonych żelaźniaków, 
z życiorysem, świadectwami 
oraz podaniem wymaganej pen­
sji przy wolnym stole i stancji

przyjmuje j« igoss 
FR. BALCERSKI, handel żelaza,

Wąbrzeźno (Pomorze). 
UCZEŃ lub WOLONTARIUSZ 

może się również zgłosić.

w najruchliwszym punkcie, centrum Poznania, przy na­
rożniku ulicy 27 Grudnia, parter, ca 150 m2, nadający się 
na każde przedsiębiorstwo, specjalnie na kawiarnię lub tp. 
do wynajęcia wprost od gospodarza. Oferty do „Par“, Po­
znań, Ał. Marcinkowskiego 11, pod nr. 27,33. Pw 5 320-27,33

Licytacja 
sadu owocowego grubego 
odbędzie się w sobotę, dnia 
11 lipca r. b., o godzinie 15 
w Adolfowie, stacja Rosta- 
rzewo. Sad posiada około 1000 
drzew pierwszorzędnych ga­
tunków. Warunki przeczytane 
będą przed licytacją. Bw 4 8« 
Franciszek Matysiak, 
Adolfowo, pow. Wolsztyn

LEKKIE a ciepłe
PLEDY i KOCE 
do podróży — 
KOŁDRY' dla 
spodziewanych

i miłych gości, przeście­
radła, inlety, OBRUSY 
poleca:

„RZETELNIE i TANIO*

F. WOŹNIAK
POZNAŃ, ut Kramarska 16

“Pw'53iT27'.2’

na jeziorze 
©itobelsWm

WIOŚLARSKIE
IW IinfKiWHUUKWIUI11•]£ IlplO® a Stosie

Udział biorą 
zawodnicy 
klubów z
Warszawy, 

Włocławka, 
Kalisza, Wil­
na, Poznania

iŁd.

Dogodna 
komunikacja 
odj. pociągów

z dworca 
głównego 

o godz. 10,15 
14,20 15,25 €

Przedsprzedaż 
biletów i in­
formacje w 
biurze ogło­
szeń „Par“, 

Aleje Marcin­
kowskiego 11.

Pw 5314-27.28.
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Z dniem 1 sierpnia r. b. przenosimy nasze przedsiębiorstwo z ul. 27 Grudnia do olbrzymich lokali w własnym 
domu przy ulicy Woźnej 12, narożnik Wielkich Garbar. — Celem możliwego zmniejszenia przed przeprowadzką 
zapasów, urządzamy przez miesiąc lipiec

Wielką Wyprzedaż
z której to okazji należy skorzystać, gdyż ceny zniżamy bezprzykładnie.

Przez czas trwania wyprzedaży udzielamy upustów:

na towar regularny do 20% -- na towar lekko uszkodzony i resztki 30 do 50%
| Partia kilimów najlepszego gatunku w przepięk-

niTiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiininiiiiiiuiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiitiiiiiiiiiiiiiiiiiin

| Partia ręcznie, gęsto wiązanych dywanów smyr- i 
| neńskich krajowej produkcji, I. gatunek zamiast | 
f 160,— zł po 120,— zł za metr kwadratowy. |
iMiiiiiiriiiiiitiimiiiiiiiiiiiHuiiiiiiiiiiiiiiiiiiEiiiiiimiiiiuiiiiiiiiiiiiiimiiiniiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiit

| nych wzorach ludowych i stylizowanych zamiast | 
| 80,— zł po 49,— zł za metr kwadratowy.
riimiwiiiiiiMmiiiiiiiiiMiiiwiiimiiMiiiiniiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiwliiiiiiiinniiiiiiiwiiiiiiiniiniiiiniimii

Dom Handlowy ul.Wożna 12 
narożnik Wielkich Garbar 
(2 minuty od Starego Rynku) 

Własność firmy K. Kużaj.
Pw 5162/3-27,19/20

JST sbzim. i erz K/UZ.A.J Centrala - Dywanów
ul. 27 Grudnia 9

Największy specjalny magazyn dywanów, kilimów, chodników, materjałów meblowych i dekoracyjnych, narzut, serwet i t. p.

1.
2.
3.
4.
5.
6.
7.
8. 
9.

Walne Zgromadzenie 
członków Urzędniczej Kasy Pogrzebowej 

w Poznaniu
odbędzie się

w piątek, dnia 24. 7. 1931 r., o godz. 18-łej, w sali Królowej 
Jadwigi, Al. Marcinkowskiego nr, 1, w razie braku kom­
pletu odbędzie się następne zebranie o godzinie 18.30, bez 
względu na ilość obecnych członków.

Porządek obrad:
Zagajenie.
Odczytanie ostatniego protokółu Waln. Zebrania 
Sprawozdanie Z czynności za rok 1930. 
Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej.
Dyskusja i udzielenie Zarządowi bsolutorjum. 
Wybór 3 członków Zarządu.
Wnioski bez uchwał.
Wolne głosy.
Zakończenie. zw 10 089

Zarząd:
(—) K. W. Juszczak. (—) K. Hoffmann.

JAGOLIN______ _ _ <<
99
mieszanka do wyrobu napoju orzeźwia­
jącego jest preparatem nie podlegającym 
„W myśl orzeczenia Urzędu Badania Ży­
wności z dn. 12. 7.1930. 1. dz. K. A.'397/30' 

żadnym zakazom sprzedaży. 
Każdemu, kto za sprzedaż, mieszank 
„Jagotin” doznałby jakichkolwiek przy­
krości ze strony urzędników akcyzowych, 
ustawa zapewnia całkowitą ochronę prawną. 
Przeciw prawnie nieuzasadnionym groźbom 
i zarządzeniom wystąpiłem na drogę sądowa
Fabryka Kawy Słodowej „Jagolin“

Władysław Jagodziński, Września.

(lillllilllllllllllilllllllilllllllllllllllllllllllllillilil  
Oprawy książek, 
wszelkiego rodzaju 

Introligatornia 
Drukami Toruńskiej 

T.A. w Toruniu 
uU św. Katarzyny 4.

Illiüülüiltllíllllíiililillllililllllllllllllllllllilllll

Zakład
fryzjersko - perukarski

prowadzony od roku 1922 z • do­
brem powodzeniem w mieście 
przy najruchliwszej ulicy z powo­
du wyjazdu sprzedam za cene 

przystępna. Zgłoszenia Orędownik 
Wielkopolski z.d 41 357

Napisowe słowo (tłusto) 30 groszy, każde dalsze 
słowo 20 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 
i, w, z, a = każde stanowi 1 słowo.

Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.

L. cz. 3. N. 4/31. POSTĘPOWANIE UPADŁOŚCIOWE. 
Co do majątku rolnika Jana Iwańskiego z Bnina wdraża 
się z dniem dzisiejszym, t. j. z dniem 4 lipca 1931 r., o go­
dzinie 16-tej. postępowanie upadłościowe, ponieważ dłuż­
nik zadłuża wnioskodawcy Bankowi Ludowemu w Bninie 
Spółdz. z odp. nieogr w Bninie, zast. przez pelnom, adwo­
kata Mierzejewskiego w Śremie, kwotę 23.241,00 zł. i jest 
niewypłacalny. Zarządcą masy upadłościowej mianuje się 
zaprzysiężonego rewizora ksiąg Feliksa Maćkiewicza w 
Śremie. Wierzytelności należy zgłaszać w Sądzie ęajpóź- 
niej do dnia 14 sierpnia 1931 r. Do powzięcia uchwały, czy 
mianowany zarządca masy ma pozostać, ewentualnie ce­
lem wyboru nowego zarządcy, dalej celem ustanowienia 
wydziału wierzycieli, a także celem powzięcia uchwały co 
do kwestyj, wymienionych w § 132 ustawy o upadłościach, 
wyznacza się w niżej wymienionym Sądzie termin na dzień 
24 sierpnia 1931 r., o godz 10 przed poi., zaś celem zba­
dania zgłoszonych wierzytelności termin na dzień 30 wrześ­
nia 1931 r„ o godz. 10 przed poł Wszystkim, którzy po­
siadają jakiekolwiek rzeczy, należące do masy upadłościo­
wej, lub którzy tej masie są cokolwiek dłużni, zakazuje 
się owe rzeczy wydawać dłużnikowi upadłemu względnie 
uiszczać się z długu, a nawet poleca się im, aby najpóź­
niej do dnia 10 sierpnia 1931 r. donieśli zarządcy masy o 
posiadaniu takich rzeczy i o tern, czy przysługują im ja­
kie wierzytelności, z powodu których mieliby prawo żądać 
odrębnego zaspokojenia z owych rzeczy Sąd Grodzki.

nw 4 037
POSTĘPOWANIE UPADŁOŚCIOWE. W majątek Wiel­

kopolskie] Hurtowni Szklą Sp. Akc. w Poznaniu wdrożono 
z dniem dzisiejszym, t. j z dniem 1 lipca 1931 r., o godz. 12 
w południe, postępowanie upadłościowe. Zarządcą masy 
upadłościowej mianowano p. Zygmunta Gizellę w Pozna- 
n:u, Spokojna 11. Wierzytelności należy zgłaszać w Są­
dzie najpóźniej do dnia 16. 9. 1931 r. Do powzięcia uchwa­
ły, czy mianowany zarządca masy ma pozostać, ewentual­
nie celem wyboru nowego zarządcy, dalej celem ustano­
wienia wydziału wierzycieli, a także celem powzięcia uch­
wały co do kwestyj, wymienionych w § 172 ustawy o upa­
dłościach, wyznaczono w niżej wymienionym Sądzie ter­
min na dzień 30 lipca 1931 r., o godz. 10 przed poł., zaś 
celem zbadania zgłoszonych wierzytelności termin na dzień 
30 września 1931 r., o godzinie 11 przed poi., pokój nr. 23. 
Wszystkim, którzy posiadają jakiekolwiek rzeczy, należą 
ce do masy upadłościowej, lub którzy tej masie są cokol­
wiek dłużni, zakazuje się owe rzeczy wydawać dłużnikowi 
upadłemu względnie uiszczać się z długu, a nadto poleca 
się im, aby najpóźniej do dnia 16 września 1931 r. donieśli 
zarządcy masy o posiadaniu takich rzeczy i o tern, czy 
przysługują im jakie wierzytelności, z powodu których 
mieliby prawo żądać odrębnego zaspokojenia z owych rze­
czy. Sekretariat Oddział 2-a Sądu Grodzkiego w Poznaniu, 

nw 4 034

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 60 groszy

W postępowaniu upadłościowem nad majątkiem upa­
dłego dłużnika kupca Jana Szczecha w Poznaniu, uL Pa­
trona Jackowskiego 17, wyznacza, się na skutek doleconej 
przez dłużnika przymusowej ugody termin ugodowy na 
dzień 22 lipca 1931 r., o godz. 10 przed poł., który się od­
będzie w Sądzie Grodzkim w Poznaniu, pokój 23. Wnio­
sek z doleceniem ugody i oświadczenie wydziału wierzy­
cieli mogą interesowani przeglądnąć w Sekretariacie Sądu 
upadłości. Poznań, 20 czerwca 1931 r. Sekretariat 2-a 
Sądu Grodzkiego._________________ ________ nw 4 035
~~PRZETARG PRZYMUSOWY. Nieruchomość położona
w Wirach przy drodze miejskiej i w chwili uczynienia 
wzmianki o przetargu zapisana w księdze gruntowej Wiry 
powiat Poznań Zachód, tom V karta 94 na imię Włady­
sławy Gramza z domu Olejniczak i męża jej Władysława 
Gramza, ślusarza w Żabikowie, jako współwłaścicieli na 
zasadzie wspólności majątkowej małżeńskiej, zostanie w 
drodze egzekucji dnia 10 lipca 1931 r., o godz 11-tej przed 
południem, wystawiona na przetarg w niżej oznaczonym 
Sądzie, pokój nr. 23 Wzmiankę o przetargu zapisano w 
księdze gruntowej dnia 28 stycznia 1931 r. Poznań, dnia 
5 lipca 1931 r. Sąd Grodzki II-a.______________ nw 4 036

L. cz. 3. k7"8/3O. PRZETARG PRZYMUSOWY, Nieru­
chomość położona w Lesznie i w chwili uczynienia wzmian­
ki o przetargu zapisana w księdze gruntowej Leszno 
tom XXX wykaz L. 1071, na imię Leszczyńskiej Fabryki 
Sprzętów Żeiaznych Tow. z o. p. w Lesznie, zostanie dnia 
18 września 1931 r„ o godz. 10 przed poł., w drodze egze­
kucji wystawiona na przetarg w niżej oznaczonym Sądzie, 
pokój nr. 13. Nieruchomość obejmuje dom mieszkalny z 
podwórzem i ogrodem domowym w obszarze 13 a. 42 ms, 
dom tylny, fabrykę, kuźnię, drewnik oraz warsztat ślu­
sarski i jest oznaczona nr, 150 matrykuły podatku grun­
towego, a nr. 857 księgi podatku budynkowego. Roczna 
wartość użytkowa wynosi 1367 mk., a roczna kwota podat­
ku budynkowego 36,50 mk. Wyciągi z matrykuły oraz treść 
księgi gruntowej mogą być w tutejszym sekretariacie 
przejrzane. Wzmiankę o przetargu zapisano w księdze 
gruntowej dnia 27 sierpnia 1931 r. Leszno, dnia 30 maja 
1931 roku. Sąd Grodzki._________ nw 4;t38

LICYTACJA PRZYMUSOWA.
W piątek, dnia 10 lipca b. r., o godz. 10-tej, przy ul. 

Poznańskiej 51, u f-y Pnłewski, odbędzie się sprzedaż za 
natychmiastową zapłatą:

samochodu ciężarowego i osobowego.
Następnie o godz. 11-tej przy ul. Wólnica 2 (w pod­

wórzu): samochodu (mała ciężarówka), regałów i stołów 
składowych, leżanki, zegara, kanapy, lustra, róż­
nych przyborów do rowerów, biurka, skrzypiec, 
wagi dziesiętnej, pieca żeL, windy do samochodu
i garderoby męskiej.

Obejrzeć można 15 minut przed sprzedażą, nw 4 339

Znak oferty (naprzykład: n2395, z 21205, d 1811 
l t. d. = 1 słowo.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 10.

Nagłe ogłoszenia

WieCZOrem po zamknięciu
ekspedycji (godz. 18,30) do wydania tylko porannego 
przyjmuje portjernia. Wejście bramą św. Marcin 70 — dzwo­
nek nocny przy bramie na prawo. Telefon portjerni nr. 35-25
Portjernia nie jest upoważniona do przyjmowania ogłoszeń 

do wydania wieczornego. 
SPRZEDAŻE

Morele
zaieszczycki'1 pierwszej jakości 
skrzyneczka 5 kg. 20 zł., 10 kg. 38 
zi. za zaliczeniem wysyła E. Zie­
lińska, Firma „Morela“ w Zale­
szczykach. hurtownikom oferty 
ca żądanie. Firma posiada, wła­
sne największe sady. Istnieje lat 
20. zdw 40 i 37

Zakład fryzjerski
nowocześnie urządzony, 6 obstu 
5.000 złotych. Marszalka Foch 
06 zdw 41

J Tferen
Brama Warszawska 7 500 m’ — 
sprzedam także częściowo. Oferty 
Kurjer Tw 1551

Łóżka
mywalki. stoły, kanapy szesla- 
owe. materace włósienne. urzą- 
zenie hotelu Składowa 4. sklad- 
ica 4—6. telefon 21-10,

zdw 41/247

Wózki
dziecięce teraz tanio. Gumby. 27. 
Grudnia 15. podwórze. 
__________ zdw 40 324__________

Willa
na sprzedaż centrum Poznania 
przy promenadzie dwa mieszkania 
18 pokoi z przyległa parcela bu­
dowlana (ogród) razem 1400 m 
kw Zgłoszenia Kurjer Poznański 

zdw 41140
Fabrykę kafli

w ruchu, materjał i zapęd wod­
ny na miejscu. Pomorze, z powo­
du Btarości sprzedam ewentl. — 
przyjme wspólnika. Zgłoszenia 
do Kurjera Poznańskiego

zdw 40 780
Restauracja

z ogrodem wycieczkowym, pełna 
koncesja urocze położenie z cal- 
kowitem i bardzo dobrem urzą­
dzeniem lokalowem i ogrodowem 
jest do sprzedania. Całość 5 nbi- 
kacyj lokainych. salka i trzypo­
kojowe mieszkanie. Oferty Ku­
rjer Poznański ad w 41194

Zakład dentystyczny
w Poznaniu w centrum miasta, 
dobrze prosperujący z komplet- 
nem urządzeniem okazyjnie do 
sprzedania. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdw 41 WSI

Samochód Ford
rocznik 1927 w dobrym stanie go­
tów do jazdy za 1500 zł sprze­
dam. Olszewski, Ge,n. Kosińskie- 
go 17._________ ___zdw 49 775

Sypialnie
ładne, solidne bardzo tanio sprze- 
daje Stolarnia. Kwiatowa 6.

zdw 40 741
Pierwszorzędne

gdańkie
jadalnie i pokoje męskie z powo­
du likwidacji składnicy mebli ta­
nio na sprzedaż R. Pfeiffer. Po- 
znań. Mickiewicza 9. zdw 41105

Maszynę
okrągłe czółenko, gitarę rosyjska, 
trąbkę sprzedam. Poznańska 38, 
mieszkanie 7 ' zdw 4Ł296

Domek
jednopiętrowy w Poznnain z o- 
grodem. sprzedam za gotówkę. 
Oferty Kurjer Poznański pod

zdw 41 189
Dom

2 morgi ogrodu owocowego sprze­
dam. mieszkanie 7 pokoi, przy 
Wolsztynie, cena 12 090 wplata 
4 500 zł. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański zdw 41108

Parcelę
pod wille 723 . m. kw., Poznań, 
centrum. najlepsze położenie 
sprzedam. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański zdw 41139

Elegancki
materjał na ubranie, nowy smo­
king. Dąbrowskiego 24. mieszka­
nie 13 zdw 41209

Fiat 501
po gruntownym remoncie na do- 
godycb warunkach sprzedam e- 
wentuałnic za hipotekę. Ewentl. 
różnicę wypiacę gotówką. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 412(812(8

Koń ’ t
roboczy na sprzedaż. A. Lepe- 
rowski, Al Marcinkowskiego 2.

zdw 41230 '
Dom

nowy przy wpłacie 20000 z? 
sprzeda Kucharska Focha 71, 
Poznań / ________ zdw 41 243

Saroleyę
3% KM tanio spiesznie sprzedam 
Wielkie Garbary 33. wypożyczał- 
nia rowerów _____41,207/8

Ford
5 osobowy, otwarty, gotów do 
jazdy korzystnie sprzeda War­
sztat Samochodowy Gewiss Bu­
kowska 9, tel. 71533. zdw 41234

Kolon j alkę
sprzedam tanio. Woźna 21 

zdw 41 236
Toaleta

z krzesełkiem na sprzedaż Ofer­
ty de Kuriera zdw 41 221

Klika tysięcy
szklanek. — Kilka tysięcy słoi — 
aparaty, gumy, sprężynki, szkło 
kryształowe, porcelanę, alpake, 
fajans poleca i sprzedaje każde­
mu po najniższych cenach wprost 
Hurtownia Porcelany Wroniecka 
24, podwórze. zdw 41 269

Restauracja
z 4 pokojowem mieszkaniem w 
Poznaniu w miejscu ruchliwem 
korzystnie na sprzedaż zaraz. Zgł. 
Kurier Poznański zdw 41 281

Meble
najtaniej poleca „Dom Mebli“, 
Woźna 12. zdw 40 495-6s Na pończochy

wielka zniżka cen — 
A, Szymański. Spe­
cjalny magazyn poń­
czoch. Poznań. św. 
Marcin 1 przy placu 
Św. Krzyskim.

Pw 3122/3-25.131/2

Wyprzedaż
mebli z powodu likwidacji po 
bardzo zniżonych cenach Szpryn- 
gaez, Wielka 13. Pw 11539

Rower
nowy, elegancki sprzedam na­
tychmiast za 135. Jackowskiego 
17, mieszkanie 16._______ jw 1037

Samochód
pótciężarowy nowa karoseria, o- 
kazyjnie sprzedam. Ratuszowa 31. 
restauracja. rw 2084

Konserwator
do lodów nadający się do kawiar­
ni lub restauracji korzystnie 
sprzedam Zgłoszenia Kurjer Po­
znański zdw 41 322___________ .

Samochód
Fiat model 509 dobrze utrzymaj? 
sprzedam zaraz. Ludwiczak bor­
na Wilda 115.________zdw 41 g

Piekarski młynek
do bułek mielenia sprzedam — 
Ludwiczak, Górna Wilda U®.

zdw 41 324 
Sprzedam

jadalnię, kuchnię. Działyńskicn 
m 5. zdw 41

Skład
wódczano - tytoniowy ,a^B/nnO 
towarem sprzedam Cena ca, .< uw 
zt Oferty Kurjer Poznański

zdw 41 332 .
Kocioł

kornwałij-ski budowy 1928 
pow. ogrzewalne 30 na 10 ’
sprzedam. Zgłoszenia Kurjer r 
znański zdw-41 341___________ •

Okazja!
Sypialnię dębowo fornie 
nową tanio sprzedam Grobla „ 
II. lewo. zdw41“Z

Filateliści!
Zbiór znaczków polskich sprt 
dam w całości lub częściowo ar 
serje banknotów i bon .
nią Kurjer Poznański zdw 4JJg.

Morele tJ
zaleszczyckie wyborow-e I. WL 
20 zł. Morele dziczki na pa’e^„ć 
marmelady 15 zl Miód kurac., 
ny lipcowy 19 zł. Pomidory 
wysyła 5 kg opakowanie 
zaliczka Spółka Owocarska 
leszczyki, zdw
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Wyźisł
tryjski Setter 1 pole okaz na 

rzetlaż. Oferty Kurjer Poznań-
>4 zdw41_3M_________________
pośredniczy - Sprzedaż
,aroiane. kupno..dzierżawy wszel­
kich realności solidnie G-ozimirski 
jpowroclaw, Mikołaja 30.

zdw 4J 358
Maszyna drukarska

(pospieszna) rożni. 84X.116 Pla-
Fiszio Rapid fabr. Dresdner 

s bnellpressenfaJoirik, natych­
miast do sprzedania. Zgłoszenia 

yjmuje Maks Nelke, świecie
i \V' (Pomorze)., ul. Klasztorna, 

zdw 41 364)
Maiszysię

Singera“ ladina bardzo tanio 
Rorzedam. Woliaica 4i5. I. lewo.

zdvf 41
Pow&zkę

lekka na gumPifih. sprzeda Popow­
ski Marsz, i/nelia 105.

ził'« 41 379
Młyn, turbinowy

pod Łodzią ładna okolica sprze­
dam tanio. Adres: Zaczyński. — 
Wronki zdw 41380

2 domy
z ogrodem. razem lub oddzielnie, 
blisko Poznania, przystanek au­
tobusowy. stacja kolejowa sprze­
dam. Cena według ugody. Adres 
Orędownik zd 41 235

Willę
6 pokojowa w Puszczykówku za 
18.000 sprzedam. Oferty Kurjer 
Poznański jw 102b

Zamienię
piękna wille w mieście powiato- 
wem na zachód od Poznania, be« 
długów, na inny objekt lub przed­
siębiorstwo w Poznaniu z ewtl, 
dopłata. Bez pośredników. Oferty 
do „Par". Al. Marcinkowskiego 11 
pod 55,451. Pw 5312-55.451

2 pokoje
kuchnię, łazienkę poszukuję do 
dwóch lat zgóry dzierżawa, moż­
liwie początek Łazarza. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 40 918

Słonecznego
3 pokojowego, komfortowego, no­
we wille wykluczone Oferty Ku­
rjer Poznański zdw 41177

Matejki 4. m.
Pokój

jw 1Q34

Pokój
Słowackiego 29 I prawo, 

jw 1035

Pokój
umeblowany zaraz. Wysoka 11.I- 
lewo. adiw 41282

Folwark Mistrzyni
elka krawiec-

objecie 16.000. Óyraniak. Poznań. 
Kozia 12. tel. 40-17. zdw 41 263 Coś dla Pan 

Wszelkie rysunki ao robótek ręcz­
nych wykonuje szybko 1 tnte 
\\ ytwOrnia robótek Stary Ryńsk 81) zdw 41 ¿9»K15 UZDROWISKA

2 000—3 000 zł
Poszukuje na 1 rok 12 proc, pla­
ce zgóry. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 41 020

2 — 3
pokoi, kuchni, poszukuję. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 41242 ----------------------------------------- j

Poszukuję
dwóch pokoi, kuchni za półroczy 
Dym czynszem tylko od gospoś 
darzą. Zgłoszenia Kurjer Po 
znański zdw 41235

Skromny
czysty pokój wolny. Kraszewskie­
go 14. I. w>prost. jw 1038

Dwuosobowy
dobrze umeb’owany solidnym. 
Kraszewskiego 5. m. 5,

zdw 41 S1Ä)
Pokój

ologanoki 1—2 osobom Bukowska 
9. U. zdw 41 320

Zaryte
koło Rabki. Pensjonat GrHżyna. 
Pokoje sl jneczne. kuuhnia obfita 
i wykwintna. Pp 5156-70.119

Zakopane „Januszek"
ul Chałubińskiego, pensjonat ad 
wokatowej Rychlickiej z Pozna 
ma Kuchn-n pierwszorzędna —! 
Piokny. duży park świerkowy 
Cena 8.50 upiec sierpień 10—11

zdw 30 603

3,90 zł
prima jedwabne 
pończochy poleca 
Specjalny Magazyn 
pończoch J. Schu­
bert Poznań ulica 
Wrocławska 3

Pp 11576-22.10!

Ofeazjia
Kantówka, łaty, blacha cynkowa 
rynny, i/elaz-ne rury kanalizacyj­
ne, gotc/we schody płyty Oelołez 
przeciec zmianie temperatury, z 
rozbió/ki. ceny znacznie obniżone 
Gmurowski. Matejki 00.

zdw 41 386

30—40 000 zł
poszukuje krótkoterminowo do­
brze sytuowana firma poznańska 
15 % hipoteka dolarowa i gwa­
rancja. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański zd w 41141

J edno ,p okopowego
lub dwupokojowego z kuchnią! 
dam dzierżawo naprzód lub od-i 
stąpnę. Oferty Kurjer Poznański 

zdw 41110

Obszerny
pokój na dwie osoby lub malżeń-- 
stwo zaraz mniejszy od 1 8. —i 
Skryta 1/4. m. 3. zxłw4l33C

Nad pełnem morzem
4 pokojowe umeblowane mieszka­
nie w Dąbkach. Cena 180 złotych 
miesięcznie Wiadomość: Solecka' 
14 Poznań. zdw 40 659

TraktoT
Danza sprzedam tanio. ®i?tosze- 
nia Kurjer Poznański zdw 39 899

4 000 zł
objecie zaraz zapewnionej egzy­
stencji z wyszynkiem 'i mieszka­
niem inwalida pierwszeństwo. — 
/Oferty Kurjer Poznański 

zdw, 41 3S2
Gcspofiaistwo 

232 morgi. ziemia buraczani 
jednym planicA zabudowania 
sywne, inwentarze kompletne 
komorniczy. od miasta 2 km., 
na 110.000. wpłaty 75.000 zarai 
sprzedaż. Zgłoszenia Jońc 
Gniezno, Warszawska 15. L

nw 4340
Kanapa

sprzedaż. Marszałka Focha 77 
mifyśzikanie 8. ®dw 41 304

Maszyna
Dutkiewicz, Chwali-szewo 70. 

zidw 41 308
Wilia

Swanzedau 22.000. 
Ghwal.i«zewo 70.

Bom
piętrowy ogrodem masywny ,__
wna) 19.000, wpłaty ugodowo. O- 
ferty Kurjer .Poznański 

zdw 41 314

Kupię
przy walacie 35 tysięcy doi___
îolwar'czyk. Proszę wyczerpują­
ce Oferty do Kurjera Po 
W/o zdw 40 003

Majątki
ziemski» kupuje sie najk 
niej we firmie Agrarjue 
mań, Nowy Rynek 14/15.

zdw 40 126
Młyn

wodny łub tartak z m: 
uroczej okolicy, kupi 
dzierżawie. Oferty: 
-Kurj Pozn.“ Katon 
scytowa 38.

domek .
dw 7 000. Oferty 
sfa zdw 41195/6

Kupię

, . Wózek
lekki o 2 kołach w 1 
orym stanie kupię. Ad] 
foznański. zdw 4-1174

Żelazną

zdw 41 ISO
FíiatóuiO

dobrymi stanie -kuplę. Pro 
™daó markę fabryczną Ofe 
Kurjer Poznański zdw 41186

. Bcraek
Í Poznaniu, wartość:

klipie gotówką 
’GWuezeui. Oferty E
Sknski_ adw 41 186

MctOT
-£~/wad stały kupli 
2ST Poznański zdw 41193

de
16.

Z-eipaT
zdw 41251

„ Kupnie
40 "^bwiJkowśki, ś>'

Robrze Jezior®
ozieizawie. Ofe 
¿anski rw 2633

dem : KupSę

zdw 41342

dc „„ • Maszynę 
GssmZS® .^obrą używana km 

Ww«ba _ Jaskółcza Ma.
zdw 41 349

................................ ......................... zv»
Kto uc

pożyczy 6 060 zl oddam 3 pokoje, 
kuchnię za procent. Cichocki, 
Oborniki, Zamkowa 7. zd 41)153

2
Pożyczki ki

9 900 złotych, I hipoteka, wyso- 
ki procent, zabze-pieczenie dola­
rach. 1 rok. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 41187 pc

Pożyczki ze
100—1000 zi, zastaw, wysoki pro- 
cent. Oferty Kurjer Poznański 

zdw 41 237
l<<8 DO WYNAJĘCIA j(

Pokój
z kuchnia umeblowany dla mał­
żeństwa. Bzowa 9. zdw 40 105 ę

Miesakani©
3 pokojowe na parterze bez ła- 
zienki do wydzierżawienia wprost 8 
od gospodarza, czynsz miesięcz- E 
nie 140 zł, dzierżawę dwa lata “ 
zgóry. Marszalka Focha 186.

zdw 40 767
3 c

pokoje, łazien-ka, duży holi, bał- r 
kon, komfortowe zaraz Focha 
187. Krukowski. zdw 41166

Pokój «
z elektrycznem oświetleniem mał­
żeństwu bezdzietnemu lub 2 oso- - 
bom zaraz lub od 1. Adres wska- 
że Kurjer Poznański zdw 41219 .

Próżne i
i dwa pokoje wynajmę Adres Ku- r 

rjer Poznański zdw 41233
Wolne 2

3 pokojowe, komfort. Adres Ku- , 
rjer Poenańeki zdw 41283

2 pokoia
frontowe próżne z kuchnią odstą- T 
pię w moim komfortowym miesz- 1 
kaniu. Małe Garbary 4, m, 8. 

zdw 41317
Mieszkanie

pokój, kuchnia, objęcie 200 »ło- 
“ tych (Łazarz), 2 i 4 pokoje kuch­

nia z łazienką za czynszem na
, rok spiesznie wynajmie „Pawi- ( 
- łon". Marszalka Focha 15. <
a zdw, 41306 ’_ ' - s
4 Mieszkanie

pięctopokojowe na Wildzie do wy­
najęcia zaraz. Pośrednicy wyklu-

0 c-zeni. Oferty <io Kurjera Poznań- 
i- skiego pod zdw 41’ 335 <

Mieszkania
pięcio-pokojowc w SródmieScłu do 

i- wynajęcia. Oferty Kurjer Po- 
r znański zdw 41 336

Próżny
samotnym wynajmę. Wskaże Ku- 

ę rjer Poznański zdwl 41349
ci •Wir.Pckój
“ kuchnię dla bezdzietnego małżeń­

stwa wynajmie gospodarz. Wierz- 
e bięcice 2 zdw) 41 ®2
y

Dwupokajowe
” jednopokojowe 390. Krzyczyński. 

Łukaszewicza 6. zdw 41366
y Mieszkanie
> siedmio-fpoikojowe z kuchnia, ła­

zienka wszelkiemi wygodami przy 
ul. Siemiradzkiego 2, II piętro 
naprzeciw Parku Wilsona do wy- 

l1- najęcia. Informacyj udziela: „Pol­
skie Biuro Snrzednży Szkła" Ma-

- te Garbary 7a. telefon 28-63.
Pw 5313-55,455

„i Dwupokojowe
Mroczkowski, żydowska L 

zdw 41 331.
s Oddam

3 pokoje dzierżawa 60 z/1. warunek 
objęcie mebli. Adres Kurjer Po- 
znański zdw 41292

°", Mieszkanie
jednopokojowe zaraz. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdw 41285

m Mieszkania
8 po&. z meblami centrum 250 
mieś. 7 — 300 mieś., 5 *— 200 mieś.

— 3 — Dębiec i 2 pok. poleca Cy- 
ramWk, Poznań. Kozia 12.

zdw 41 267

Komfortowe
JE 6 pokojowe mieszkanie, słoneczne 
® od gospodarza. Marynarska 9.H zdw 41 299

Mieszkania
3—4 ¡pokojowego spokojnego poło­
żonego poszukuje bezdzietny prze­
mysłowiec punktualny płatnik za 

dzierżawę. Teodor Ko 
ruikarnia. ul. Mylna 20. 

zdw 41 250

Pokoje
dla panów wdlne. elektryczność, 
Grobla 20 a, I. lewo zdw 41 348

Telefonem
dwa pokoje balkonowe I. ptr. ra­
zem. oddzidtnin wynajmę Adres1 
Kurjer Poznański zdw 41 350

Letniska
szuka inżynier 3 osoby we dworze- 
las, woda, wymagania skromne. 
Spieszne zgłoszenia Kurjer Po-j 
znańśki ïdw 411¡68

Mieszkania

zdw 41281

rw 2081
i pokojowe

Pekoje
czas krńtszy. dłuższy. Pńłwiejskn 
2, m. 6. zdw 41 351

Poszukuję
trzy panienki na letnisko sier-l 
pień, okolica lesista, dobre utrzyj 
manie. Oferty Kurjer Poznański 

zdw 41182

Urzędnik
poszukuje mieszkania

Pokój
Św Marcin 18. Tl. lewo. 

zflwi41 308
Pokoje

1—8 osobowe tanio wynajmie 
Małeckiego 19. mieszkanie 3.

zdwl 41 370
Panu

wspólny dwadzieáciapieó. Wroc­
ławska 13 m. 11. zdw 413"“

Mechowo
folwark letnisko do wynajęcia, 
stacja Kobylnica. zdw 41334/

„Miłowody“ Zakład 
przyrodoleczniczy

leczy nerwy i choroby wewnętrz­
ne ceny niskie. Poozta stacja 
Oborniki Wlbp. zdw 41 368

Jednoosobowy
przy Parku Wilsona. Grottgera 2 
m. 2. zdw-41'388

Zakopane
pensjonat „Blite“ ul. Zamojskiego 
poleca pokoje wygodne — słonecz­
ne z werandami — woda bieżąca 
ciepła i zimna. Ceny bardzo przy­
stępne. nw 4344

Dla 2 panów

Pokój
i sypialnia dwom osobom Wierz 
bięcice 41b. m. 11. zdw 41 293

LOKALE

zdw 41 060
Pokój

zdw 38 854
Pokój

Podgórna
zdw 40 971

zdw 40 867

Duży

zdw 40 943
Pokój

ręta 4, m. 1( 
zdw 40 057

Pokój balkonowy
inteligentnego pana blisko 
rca i poczty do wynajęcia, 
browskich 10. II. mieszkanie 

zdw) 41106
Elegancko

wynajęcia. Słowackiego 37, 
szkanie 2. wysoki parter

zdw 41136
1 pokój

z wejściem

Pokój

prawo.

Dwupofeojowe
śródmieście, zwrot kosztów ,1300. 

(■rimna- ! dzierżawa 70: pokoj kuchnia za A . --A-7:n.w>nuro AgGDCja
w nteś/w ” Pokoje z ogrodem
ziutń) «7® Powiatowem (gimna-,----- .----- „ .tys zi 16 009 zł wpłaty 12 miesięczna dzierżawę.
fc'Wice Poznań Wiera- ; Kurjera Poznańskiego

“-1- zdw 40 6661 la.

Ubikacje fabryczne
wzgl. handlowe wydzierżawię ul. 
■Pólwiejska 22. zdw 40 571

Ubikacje
przemysłowe parter piętro wy­
dzierżawi gospodarz Dąbrowskie­
go 88. zdw 40 915

<8 m. na
wprost z

Wynajmę

Poznań, Stary Rynek 85 
Doskonałej jakości 
jedwabie Bemberga

tylko najmodniejsze wzory: Cto- 
pe meteor dawn. 22 zl.. teraz 14.50 
zl Crepe -Georgette ręczny druk 
dawn. 24 zł., teraz 16,50 zi. Crepe 
Malvega (jedwab ; wełną) dawn. 
21 zl.. teraz 14 zl. Chiffon ręcz­
ny druk dawn. 17 zł., teraz 11.50 
zl. Ninon piękne wzory dawn lö 
zl., teraz 9,50 zl. tylko podu-AS 
wyprzedaży posezonowej do dnia 
18. 7. b. r. Pw 5158-26,60

Zgubioną
książkę wojskową unieważniam 
St. Maćkowiak. zdw 41231

Która
pani polecić mi może oso-bc lepszą 
rozsądna w zastępstwo matki na 
letnisiko do dzieci dorastających. 
Kurjer Poznański zdw 41274

Szyję
1 przerabiam rozmaitą bieliznę 
po bardzo przystępnych cenach. 
TT1 Grunwaldzka 20 b, un. 03.

zdw 41377
Przyjmę

dziecko na wychowanie pod do­
bra opiekę. Adres Kurjer Po­
znański zdw 41 249 

Papierośnicę
srebrną monogramem i dedyka­
cją zgubiłem w niedzielę—ponie­
działek w nocy. Oddawca otrzy­
ma nagrodę. Słowackiego 8. m. 
12. po godzinie 18. zdw 41244

Lokal
zajazd, mieszkanie jako skład ko- 
łonjatny w większem mieście po- 
wiatowem. miejsce pryncypalne, 
do wynajęcia. Oferty Kurjer Po­
znański zdpw 40 673

Paul
M. Pawlikowska List spóźniony, 
proszę ponownie. L. P. zdw 41 290

Zagubiiomę
książkę wojskowa unieważniam. 
Stanislaw Makowski, Poznań,

jw 1036

Poznań. Stary Rynek 85
Pozostałe jedwabie 

za bezcen
Crepe de chine gł. kilkarn. kol. 
5,75 zl., Crepe de chine des. (ol­
brzymi wybór) 9,50—12,50 zł., fou­
lard jedw. ładne wzory b,75—9 zł.. 
Chiffon I-a ciężki gatunek (do 
prania) 11.50 żł„ Chiffon desenio­
wy 12,50 zł., tylko podczas wy­
przedaży posezonowej do dnia 18. 7, r. b. Pw-5164-26.b2

zdw 41111

zdw 41183
Pokój
do wynajęcia. Wa 

11. m. 9. zdw 41190

Do wynajęcia
270 kw. m. jasne, suche, ubika­
cje, w których 25 lat znajdowała 
się fabryka mebli, nadająca się 
na każde przedsiębiorstwo i 
światłem elektrycznem w cało­
ści lub oddzielnie, nadają się spe­
cjalnie dla rzeźnictwa względnie 
liekarstwa. równocześnie może 
jyć urządzone mieszkanie. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdw 41164

Lokalu
na mała składnicę i biuro poszu­
kuję w śródmieściu. Oferty Ku­
rjer Poznański zdw 41197

2 .pokoje
na biuro wydzierżawi gospodarz 
W śródmieściu. Zgłoszenia Ku 
rjer Poznański zdw 41209

Poszukuję
pókoju na pracownię złotniczą dla 
jednej osoby Oferty Kurjer Po­
znański zdw 41 376

Dzierżawy
gospodarstwa poszukuję. Oferty 
Orędownik zd 4ff 932

Restanraeja
sala, mieszkaniem, urządzeniem, 
mieście, tanio wydzierżawię No­
wak, Poznań, Kramarska 15, 
pierwsze piętro. zdw 41214

SołMncaau
pokój. Św. Józefa 9 a, parter, 
prawo. zdw 41238

Wierzbięcice 51
mieszkanie 2. niekrępujące 1-
osoby. zdw 4124®

Słoneczny
duży ■ miekrepujący wazelkiemi 
wygodami wynajmę. Śniadeckich 
30. mieszkanie 6. zdw 41 248

Pokój
wynajmą. Szwajcarska 23. m. 11 

zdw 41235
Klatki 

schodowej frontowcy pokój, św. 
Wojciech 25, OT. lewo.

zdw 41261

©strzeżeni® .
Ludwik Waehner który ukrywa 
się w mieszkaniu Tasiemskich, 
Wierzbięci-ce .13, nie ma rozwodu 
za jego długi nie odpowiadam. — 
Seweryna Waehnerowa, 8 Maja 
3 a. zdw 41 325

Obelgę
na p. Beierlein cofam i przepra­
szam. St. Olszewski, Pusz-czyków- 
ko. zdw 41 391

20 LICYTACJE

masy upadłościowej sprzedaje się 
dziennie od godz. 10—12 na śpi 
chrzu św. Wojciecha 1, w Po­
znaniu różne części do rowerów 
A. Klebba. zawiadowca masy up. 
firmy „Titania“. T. z. o. -p

zdw 41.258

Zgubioną
obrączkę z diamencikami dnia 29 
czerwca dużą nagrodę da Dom 
Komisowy. Ratajczaka 32.

zdp40 650

Dzierżawy
piekarni poszukuję. Kurjer Po­
znański zdw 41515

Stajni i remizy
na 8—5 koni poszukujemy zaraz. 
Łaskawe oferty z podaniem wa­
runków do Kurjera Poznańskie­
go zdw 41 220

Skład

wydzierżawienia.

Skład

wak, Śrem, ul. Kościuszki 15. 
______ zdw 41 356

Skład
w ktörym mieścił sie < 
skład skór surowych

Ładny
-pokój od 15. bin. wynajmę na 
krótki czas. Wrocławska 
szkanie 10. zdw 41268

Balkonowy, fortepian
utrzymaniem lub bea. Dąbrów- 
skieg© 23, m. 7. idw 41276

Pokój
Wroeta-wHka 38. m. 31. zdw 41277

Klatki
schodowej elegancki. Adres Ku-
rjer Poamańfiki adw 41273

Śuia-deckich 13, skład obuwia. 
 « dw 418 6i
Folwark

Zgłoszenia Jończyk.

Stolairsikie .
prac© naprawianie, bejcowanie, 
polerowanie wykonuje B. Głó<® 
Poznańska ii6. III., lewo.

żel w 41239/40
Garderobę

damską na sezon letni wykonuję 
wykwintnie tanio. Słowackiego 
39. III. prawo. jw 1033

?3 OŻENKI

Kawaler
lat 25. rolnik. 135,mórg pod Po- 
znianiem poszukuje żony z go­
tówką. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański -zdw 40 960 .

Panna
lat 34, przystojna, posiadająca 
dobrze prosperujący skład bła­
watów bez długów, wartości 40 
tysięcy, wyjdzie zamaż za kupca 
d-0 lat 40, Łaskawe oferty z foto­
grafią. która się zwraca uprasza 
się do Kurjera Pozn zdw 4121)3

Wdowa
bezdzietna z towarzystwa. S po­
kojowe mieszkanie, kilka tysięcy 
gotówki, pragnie wyjść zamaż za 
wyższego urzędnika państwowe­
go w wieku 50—00 łat. Zgłosze­
nia do Kurjera Poznańskiego

zdw 41,208
Zwracam nwagę 

szoferowi
który mnie odwiózł z Górnej Wil­
dy na Dworzec Główny w nie­
dzielę dnia 5. 7. 31. o godzinie 8.45 
wieczorem, żeby pozostawioną te­
kę w samochodzie z aktami i go­
tówką w kwocie zł 298.92 i inne 
przedmioty zwrócił właścicielowi. 
Poznań, ni. Wybickiego 14. w 
przeciwnym razie zrobię z tego 
użytek. Pw (5316/17-27,29/30

Kawaler
lat 37. katolik, urzędnik na wyż- 
szem stanowisku, poślubi w krót­
kim czasie pannę z towarzystwa, 
milą, łagodnego usposobienia, do­
brze zbudowana. Wyczerpujące 
zgłoszenia z fotografią do Kurje­
ra Poznańskiego zdw 41 266. Za­
pewniam bezwzględną dyskrecje. 
Fotografię natychmiast zwrócę

Brunetka
inteligentna przystojna lat 31. — 
biedna pragnie, poznać starszego 
zamdżego pana, cel matrymonial­
ny. Oferty Kurjer Poznański 

zdw 41( 318

gg 22 ROZMAITE

Patent
przedmiot gospodarczy — tanio 
sprzedam Kamiński. Bydgoszcz, 
Warszawska 15. zdw 40 91.1

Panna
lat 34. przystojna jasno - blon­
dynka posiadająca 3 560 zl gotów­
ki pozna w celu matrymonialnym 
inteligentnego urzędnika lub pa­
na na pewiem stanowisku. Ofer­
ty możliwie z fotografią do Ku­
riera Poznańskiego zdw 411359

Obrazy
Fałata. Malczewskiego. Wywiór- 
sk.ego inne wyprzedaje Wystawa 
3 Maja 3, podwórze, zdw41096

Na wyjazd
niezbędne kostjumy kąpielowe, 
tenisówki, swetry, garsonki wy­
konuje. przerabia „Tricot“ Szy­
mańskiego 10 przy świętokrzy 
skim, mieszkanie 12

Pw 11 575-22.99

Pana
przystojnego prawego charakteru 
zapoznam. Posiadam matą osz­
czędność Cel matrymonialny. — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zd w 41 396

Reparację
zegarków i wszelkiej biżuterii 
wykonuje prędko i solidnie F. 
Tarkowska. Poznań. Plac Wol­
ności 11. Pw 12 992-24,15

24 NAUKA J/l

Esiążkowości
wyuczamy szybko, tanio. Po 
wyuczeniu sfaramy się o posady. 
„Postęp“. Plac Sapieżyński 2 a. 

zd 40 929Czyszczę
przerabiam krawaty po 89 groszy 
sztukę. Grunwaldzka 20 b, m. 11 

zdw 41 3178 Bngłish Ie&sons 
Leçons de français

M Dolgow. Kręta 24 II. lewo.
Zgłoszenia 6—8 wieczorem, 

wi w.41371

Obiady
kresowe, smaczne. Kantaka 8-9, 
brama, prawo LU. zdw 41291



Strona ■= Korjer PoznaSsB ^ro'rfa, g fipca Í93Í ■= Numer 308

Pięknie pisać
wyucza 15 lekcjach Kaligraf, 

Kreta 6. m. 1. zdw 40 843
Udzielam

wszelkiej pomocy naukowej, tłu­
maczenia, referaty, przygotowa­
nia opracowywania tematów itp. 
Glatzel, Poznań. Pólwiejska 1, 
mar. Strzeleckiej, m 8, wchód z 
Strzeleckiej._________ zdw 41172

Panna
inteligentna po kilkoletnim poby­
cie we Francji udziela tanio kon­
wersacji francuskiej. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdw 41188

Nauczyciel psycholog
specjalista dla dzieci opóźnionych 
w rozwoju umysłowym udziela 
>lekcyj, wyjedzie również na ma­
jątek Zgłoszenia do Kuriera Po­
znańskiego zdw 41227

Konwersacja
francuska dla 2 uczennic gimna­
zjalnych potrzebna. Zgłoszenia z 
cena Kurjer Poznański zdw 41286

Kroju
damskiego wyucza w letnich mie­
siącach 25 zniżki. Salon paryskich 
modeli z dyplomem akademii fir­
ma Jankowskich, Kreta 23.

zdw 41272/3
Panienki

przyjmuje na kurs ondulacji. — 
Adres wskaże Kurjer Poznański 

zdm41382
Lekcji

rysunków, malarstwa i zdobnic- 
twa udzielam początkującym. O- 
ferty Kurjer Poznański zdw 41296

25 MUZYKA

Dobrze
zgrane trio muzyczne do dancin­
gu 1. 8. 31. potrzebne. Oferty 
Kurjer Pozn pod zdw 41206

^27 SZUKA PRACY

Ogłoszenia do 30 słów dla poszu­
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

drobnych.

Dyplomowany
mistrz stolarski

samodzielny kalkulator, rysow­
nik, obeznany z nowoczesną or­
ganizacją w dziale meblowo-bn- 
dowlanym, poszukuje posady 
werkmistrza. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 40 104

Książkowa
z trzyletnią praktyka, znająca 
wszelkie prace biurowe, dobremi 
świadectwami, będąca w krytycz- 
nem położeniu szuka jakiejkol­
wiek posady. Łaskawe zgłoszenia 
do Kurjera Poznańskiego

zdw 40 732
Trzeźwy szofer

bez nałogów z prawem jazdy, i 
jako podróżujący poszukuje za­
raz łub później zajęcia ewen­
tualnie może przyjąć przedstawi­
cielstwo na Górny Śląsk i Zagłę­
bię Dąbrowskie. Oferty uprasza 
do Kurjera zdp 40 681

Z powoda
śmierci chlebodawcy S. p. Gusta­
wa Raszewskiego, poszukuje od 
1. VIII 31 samodzielnej posady 
rządcy gospodarczego jako kawa­
lera, na obecnej 3 lata z pierw- 
szorzednemi referencjami. Łaska­
we oferty uprasza A. Szczawik. 
Jasień p. Kościan. zdw 40872

Gospodyni
poszukuje posady u samotnej oso­
by od 1. 8. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdw 41086

Chcesz
otrzymać posadę? Musisz ukoń­
czyć kursy fachowe koresponden­
cyjne im. prof. Sekulowicza. — 
Warszawa. Żórawia 42. Kursy 
wyuczają listownie: buchalterii 
rachunkowości kupieckiej, kore­
spondencji handlowej stenografii 
nauki handlu prawa, kaligrafii 
pisania na maszynach, towaro­
znawstwa angielskiego, francu­
skiego. niemieckiego, pisowni 
gramatyki polskiej, ekonomii Po 
ukończeniu egzamin. Żądajcie 
prospektów nw 11 421

Fryzjerka
ze strzyżeniem szuka posady na 
prowincji, ma dłuższa praktykę 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdw 41171

DZISIAJ W KINIE
Apollo: „Parada Miłości“. 
Anrora; „Pat i Patachon jako 

Pogromcy wilków“. 
Colosseum: „Po zachodzie 

słońca“.
Corso: „Klub czarnej ręki“. 
Edison: „W piaskach 

Sahary“.
Metropolis: „Maskotka domu 

gry“ i rewja p. t. „Zapra 
szamy do nas!“

Odeon: „Łzy Ukojenia“. 
Renaissance: „Królowie be:

korony“ i „Biały Kieł“. 
Słońce: „Syn białych gór“. 
Tęcza: Grzesznica z Montpar­

nasse.
Wilsona: „Jej pieprzyk“.

Posłngaczka
poszukuje posługi przedpołud­

nia. Oferty Kurjer Poznański
zdw 41173

Kucharka
szuka, posady u samotnej osoby. 
Oferty Kurjer Pozn zdw 411T5

Posług aczka
poszukuje posługi po południu. 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 41176

Inteligentna
panienka przyjmie posadę do 
dzieci, pomoc w nauce. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 41178

Praktykant
zbożowy z ukończona szkoła han­
dlową poszukuje posady. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 41179

Dziewczyna
poszukuje posługi. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 41184

Kwalifikowana
stenotypistka biuralistka z prak­
tyka szuka posady. Adres Kurjer 
Poznański zdw 41199

Szofer
1% roku praktyki pierwszorzęd­
ne świadectwa, poszukuje posa­
dy za skromnem wynagrodzeniem 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 41201

Szefer służący
poszukuje posady zaraz za ni- 
skiem wynagrodzeniem Jan Wi­
liński, Budziska poczta Połajewo, 
powiat obornicki. zdw 41202

Maszynistka
pieząca biegle na maszynie Adler 
poszukuje posady. — Zgłoszenia 
Kurier Poznański zdw 41 204

Student farmacji
mający 1% letnią praktykę w 
aptece poszukuje od 15 lipca do 
15 września zastępstwa w aptece. 
Łaskawe zgłoszenia z podaniem 
warunków Kurjer Poznański 

zdw 41200
Panienka

z wykształceniem licealnem i 4- 
łetnią praktyka kancelaryjna w 
Instytucji Naukowej, pisząca bie­
gle na maszynie, szuka odpowied­
niej posady także w poważnej in­
stytucji. ewentualnie w innem 
dużem mieście. Zgłoszenia Ku­
rjer Poznański zdw 41205

Gospodyni kucharka
z dobrem gotowaniem od 15. łub 
1. 8.. matem wynagrodzeniem.
Oferty Kurjer Pozn. zdw 41207

Dziewczyna
szuka posady do wszystkiego z 
gotowaniem, z zaprawianiem u 
lepszych państwa. świadectwa 
dobre. Zgłoszenia do Kurjera Po­
znańskiego zdw 41210

Wyjeżdżam
na wieś, szyję ładnie tanio, 
przyjmuję w dom. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdw 41211

Dziewczyna
poszukuje posady od 15 lub za­
raz do wszelkich prac domowych. 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 41217

Gosposia
starsza, zaufana, poszukuje sa­
modzielnej posady świadectwa 
długoletnie. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 41222

Dziewczyna
do dzieci i lekkich prac domo­
wych z szyciem szuka posady. 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 41223

Dziewczyna
z gotowaniem do wszystkiego, 
długoletnie świadectwa szuka po­
sady od 1)5. 7. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 41224

Praczka
czysta, sumienna poszukuje pra­
nia. Oferty Kurjer Poznański 

zdw 41 245
Posłngaczka

poasukuje całodziennej posługi- 15 
sierpnia. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdw 41252

Książkowa
samodzielna (żur. ameryk.) siła 
pierwszorzędna, znająca dokład­
nie wszelkie sprawy podatkowe, 
socjalne, wypłaty, korespondencje 
(znajomość bilansów) szuka po­
sady od 1 8. ewentl. później. Do­
bre świadectwa. Referencje. — 
Miejscowość obojętna. Łaskawe 
zgłoszenia Kurjer Poznański 

zdw 41 253

Uczciwa
dziewczyna szuka posady simo 
dzielnem gotowaniem, dobremi 
świadectwami. 16 lipca. Oferty 
Kurjer Poznański zdw41257
Apfekarz dyplomowany
przyjmie’ dzierżawę wzgl. admini­
stracje apteki, także zastępstwo 
na czas dłuższy lub krótszy Ła­
skawe zgłoszenia Kurjer Poznań­
ski dw 558

Wykwalifikowany
mistrz fryzjerski poszukuje posa­
dy. Oferty Kurjer Poznański 

zdw 41271

Dziewczyna
samodzielna z gotowaniem do 
wszystkiego poszukuje posady 15. 
7. Oferty Kurjer Poznański 

zdw 41 279 
Dziewczyna

samodzielna z gotowaniem poszu­
kuje posady do samotnej osoby 15. 
Oferty Kurjer Poznański 

zdw 41 280
Gospodyni

a z dlugoletniemi świadec- 
i, znająca skromną kuchnie 
ilno-ść chów drobiu rasowe- 
>szukuje posady w majątku 
lub później. Z-głoszenia do

Bufetowa

zdw 41316
Pomocnik

Służąca

Szofer - murarz
ną samochód lub traktor przyj- 

posade najchętniej w.mająt- 
ku. Łaskawe oferty Kurjer Po­

znański zdw 41345 
Dziewczę

Poznański zdw 41353
puniuuj Ki»«.* ”
Oferty Kurjer

Pomocnik
rzeźni-Cki początkujący poszukuje 
posady, miejscowość obojętna. — 
Adres wskaże Kurjer Poznański 

zdw 41 362
Pani

starsza znająca języki poszukuje 
miejsca do towarzystwa lub zać­
mie sie mniejszem gospodar­
stwem domowem. Oferty Kurjer 
P oznańsk-i zd w141 364

1 000 zł kaucji!
Poszukuje posady magazyniera, 
inkasenta. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 41 365 

Dwie
panienki inteligentne, młode, po- 
sukują posady do bufetu, ewen­
tualnie do biura. Oferty Kurjer 
Poznański nw 4332

Asystenta
(ki) farm młodszego rutynowane­
go (ej) wład. jeżykiem niem. po­
szukuje 1. 10 Apteka w Poznaniu 
Referencje. wymagana pensja 
Kurjer Poznański zdw 40 790

Potrzebne
młode, przystojne, tancerki parki®, 
towe, najehetmej z prowincji 
pensją. Halaś. Marszalka Focha 
23. zdw 4J. 054

Małopolanka
czysta, pracowita posiada dobre 
Świadectwa i polecenia poszuku­
je jakiejkolwiek posady od 1. 8. 
z skromnem gotowaniem, pra­
niem. prasowaniem i do wszyst­
kich prac domowych. Zgłoszeni* 
Kurjer Poznański zdw 41 369

Praczka
szuka PTania lub posłu-gi. Szwaj­
carska 13a. Kamińska.

zdw 41 372
Dziewczyna

wiejska uczciwa poszukuje posa­
dy do wszystkiego zaraz. Oferty 
Kurjer Poznański,®d-w,41375
Książtoowa-maszyniistka
poszukuje posady, małe wynagro­
dzenie. Oferty Kurjer zdw 41 381

Bufetowa
dzielna poszukuje posady. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 41294

Posłngaczka
czysta, sumienna, szuka posługi. 
Oferty Kurjer Poznański 

zdw 41 300
Dziewczyna

Inteligentna

zrański zdw 41 312
Posłngaczka

Poznański zdw 41313
Dziewczyna

umiejąca cośkolwiek goto 
szukuje posady. Oferty 
Poznański zdw 41 078

Kuchmistrz
samotny, dobremi referencja 
większych domów znajacy i 
doskonale na zaprawach, pragi 
zminić posadę od 15. lub 1 
prywatnie lub w restauracji. 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdw 41149
Potrzebne

młode przystojne tancerłri 
kietowe, najchętniej z prov 
za pensją. Halaś, Marszałki 
cha 23. zdw «

Uczciwa
dziewczyna, szuka posad 
z gotowaniem. Oferty 
Poznański zdw 41057

Krawcowa
pierwszorzędna poza do 
dzie na wieś. Oferty Kt 
znański zdw 41 058

2 panienki
poszukują pracy w fabryce. 
Zgłoszenia Kurjer zdw 41061

Sierota
nawskroś uczciwa, znając*Służąca t______ _ ___ ___

wiejska nawskroś uczciwa posau- na gospodarstwie domowem z do­
kuje posady z gotowaniem do i brym charakterem poszukuje po-'____ J 5■? c n c ? l «• neroAfn.-i: fhoztrw łeslhi irnwszystkigo do mniejszej rodziny i sady u samotnej osoby It 
łub posługi 15. 7. lub 1. 8. Oferty' starszych państwa. Oferty
Kurjer Poznański zdw 41321

Praczka
szuka prania. Oferty Orędownik 

zd 41071
■ —.......... p

Kwalifikowana
wyręczycielka
pani domu p

przyjmie posadę od 1 sierpnia rb. P 
Oferty Kurjer zdw 39 926 “

Szukam *
posługi prz»d lub po południu. L 
Oferty Kurjer zdw 39 636

Służąca gosposia u
osoba zaufana, do lepszego domu a 
poszukuje posady. Oferty Kurjer h 
Poznański zdw 40 412

Absolwent z
szkoły średniej i liceum handlo- cr 
•wego, dobrze orientujący sie. po- z 
siadający chlubne świadectwa, 
szuka posady. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 40 345

Kucharka l
dobrze gotuje, zna sie na zapra- s 
wach, dobrze polecona poszuku- i 
je posady. Zgłoszenia Kurjer p 
Poznański zdw 40 991

Dziewczyna
uczciwa, pracowita z dobremi 
świadectwami poszukuje posady 
zaraz lub 15 Oferty Kurjer Po­
znański zdt 40 570

Inteligentna
osoba poszukuje posady jako go­
spodyni domu u samotnej osoby. 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdw 40 930
Dziewczę

ze wsi poszukuje posady do 
wszystkiego zaraz lub 15. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 40 934

Panienka
uczciwych rodziców, znajomością 
szycia poszukuje posady pokojów­
ki łub do dzieci. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 40 935

Dziewczyna
do wszystkiego z skromnem go­
towaniem poszukuje posady 15. 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 40 946

Służąca - kucharka
starsza uczciwa, sumienna, sa­
modzielne gotowanie szuka posa­
dy zaraz łub 15. 7. tylko w Po­
znaniu. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdw 41 002

Szofer
kawaler poszukuje posady naj- i 
chętniej na auto prywatne. —1 
Pierwsze dwa tygodnie bezpłat­
nie świadectwa bardzo dobre. ■ 
Adres wskaże Kurjer Poznański, 

zdw 40 912
Starsza

uczciwa dziewczyna poszukuje 
posługi w skromnym domu z go­
towaniem łub bez. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 40 913

Dziewczyna
lat 17 szuka posady. ITł. Gen. 
Pradzyńskiego 47, a pani Gra­
jewskiej. zdw 40 926

500 — 800 zł
kaucji złoże za otrzymanie posa-■ 
dy inkasenta woźnego łub innej.1 
Zgłoszenia Kurjer Poznański 

zdw 40 921
Pokojowa

poszukuje posady zaraz w lep-, 
szym domu Oferty Kurjer Po­
znański zdw 40 922

Kucharz
wydoskonalony w swym zawo­
dzie poszukuje posady zaraz lub 
1 sierpnia Oferty Kurjer

zdw 40 925

Czeladnik
piłkarski do pieca i cukiernictwa 
z dobremi świadectwami poszu­
kuje pracy. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdw 40 927

Pielęgniarka
starsza do niemowlęcia potrzebna 

Ido domu yymagania skromne. 
¡Zgłoszenia, kopje świadectw Ku- 
i rjer Poznański zdw 40 019. Nie- 
j uwzględnione bez odpowiedzi.
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Bona - wychowawczyni
i z pozwoleniem nauczania do 1 kła- 

sv gimnazjalnej potrzebna 1 sierp- 
t nia do 3 dziewczynek w wieku 

8. 6 i 4 lat. Zgłoszenia z poda­
niem warunków oraz pensji przyj­
muje Boeningowa, Polażejewo. p.

' Środa. zdw 40 839
Szukasz

zarobku? Idź na Łazarz — Mar­
celego Mottego 2, mieszkanie 12 

zdw 41148
10,-

żt. dziennie! Poważne przedsie- 
. biorstwo przemysłu krajowego, 

poszukuje Pań i Panów do lek- 
kiej pisemnej pracy domowej.
Gdynia Port, skrzynka poczto- . wa 4. dw 549

Chłopiec
do posyłek potrzebny. Zgłoszenia 

onia. Al. Marcinkowskiego 13. 
zdw 41 170

Inteligentny
ąjący młodzieniec lub 
z wykształceniem kilku 
nnazjalnych lub szkoły

zdw 41212
Potrzebna
czysta dziewczyna do 

Mar- 
zd w 41216

Nauczycielkę

zdw 41232

Panie
wymowne

lub u ¡mydła
rjer Poznański zdw 41118

Inteligentne
Panie i Panowie znajdą stałe, do­
brze płatne zajecie. Również z 
prowincji. Zgłoszenia do Kurjera 
Poznańskiego zdw 4.1 288

Chłopiec
do posyłek zaraz potrzebny, 
bryka perfum Violetta. Artyleryj, 
ska 6. zdw 41289

Podróżujący
odwiedzający składy cukierków { 
kioski znajdzie wysoki zarobek 
poboczny Chwaliszewo 2 jadło- 
dajnia._____________rw2085

Kowal
miody potrzebny. Niegolewskich! 
gospodarz_____ zdw 41 339

Uczennica — uczeń
fryzjerski potrzebni. Marszalka 
Focha 84. narożnik SczanieekieJ

zdwi 41 347

znajd«*?
Wyszkolenie bezpłatne — 

zenia osobiste 8 i 9 lipca 
Placu Działowym 3, Higjena

zd w1 49 949

Dobry zarobek

ogłosze- 
oznańskim.

prace z 
P

Służąca
z gotowaniem do dzieci, 
a. Fredry 2. w drogerii.

zdw 41 262

Fryzjerki
pierwszorzędnej siły poszukuje 
zaraz. Zgłuszenia Kurjer PoznaA 
sk i zdw 41 384

Gospodyni
zarań do samotnego, którą etą 
zajmie kuchnia równocześnie za­
stąpi przy bufecie. Adres wskaże 
Kurjer Poznański zdw 41 387

Uczennica
uczeń fryzjerski. Matejki 7. 

zdw 41393
Kucharka

dobra Biła od zaraz potrzebna.— 
Zgłoszenia osobiste Hotel pod 
„Białym Orłem“, Września. Ry­
nek. ______ nw 4315

Kilka pań
inteligentnych, wymownych wa­
runek dobrej reprezencji. poszu­
kujemy natychmiast. Po dwuty­
godniowej próbie posada stal#. 
Oferty „Par" pod 05 467

Pwl 5315-05,457
Potrzebna

raras patynowana ekspedientka 
z branży obuwia. Zgłoszenia upra­
szam pom. grodz. 6—-7. Skład obu­
wia, Woźna 10._______zdw 41301

Pomocnik
fryzjerski damsko-meski potrze- 

Sobczak, Ge: -. Kosińskiego 
zidw 41265

Dziewczę
przychodnie do dziecka. Marcina 
78. II. lewo. zdw 41303

Zbożowiec

Aptekarza

Oferty uprasza De- 
k. pod 399. nw4335

Dziewczyna
potrzebna zaraz

Fabryka
przyjmie przedstawicieli

~Kn-!n* Poznań i prowincje. Baibiń- 
¡«tó. Grodzisk ,fWlkp.). zdw 41192

------------------- 4+-—----------------

O J — ł„ 4 ~ na lipie« 1031. za oba wydania razem włącznie tygodniowego d». i rzedpiata datku iluetr. „Jlustracja Poznańską" i „Nowiny .®Ror2oJ'? F®"*----------  znaniu w eksped. zł 4,00, w agencjach w mieście zł 4,50. z odnoszeniem
do domu w Poznaniu zł 4,70, z odnoszeniem przez poozte Pianiem mieewcznia zł 5J1
kwartalnie zł 15,03. pod opaska miesięcznie w Polsce »¡9,00, w aimjęh krajachal 1X00. 
W razie wypadków spowodowanych siła wyższa, przeszkód w ^kładzie, strajków ł t a. 
wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pism*, a abonenci ¿ie maja praw* domagania 
sie niedostarczonych numerów lub odszkodowania.

Uczennica
któraby sie chciala wyuczyć dła 
siebie kapelusz yi zarazem szycia 
suikien może sie zgłosić. J. Kar­
pińska, Pólwiejska 6, II p. m. 24, 
w podwórzu. zdw 41 3W

Poszukuję
zarau uczciwej -służącej k 
wszystkiego. Zgłoszenia Matejki 
46, m. 10. zdw 41315
Monter samochodowy

samodzielny, specjalista na samo­
chody i motocykle i wykwalifiko­
wany elektrotechnik samochody 
wy oraz wulkanizator do obsług 
nowoczesnej aparatury poszuki­
wani zaraz. Spieszne wyczerpują­
ce zgłoszenia Auto technik a, G dy­
mią. Aleje Słowackiego.

nw 4343

zdw 41 260

Hotel Polski
w Lesznie przyjmie zaraz ucznia 
uczciwych rodziców.

Humor zagraniczny

:jrnka 5 Zdjęcie to przeznaczone pewnie d,a 
nowego filmu podróżniczego? . kfl

Operator: — Nie, dla paryskiego salonu mód, Ja 
pomysł nowej mody.

»tionle 6-łamowieJ 39 gr. na stronie 4-łamowej przy końcu teksW VX lOSZenid redakcyjnego 75 gr, na stronie czwartej 120 gr. na stronie drJ„ieju ° .......... . 150 gr, przed wiadomościami potocznemi 240 gr od 1-łamowego mini“-
Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki. Ogłoszenia do W“» 
nia porannego przyjmujemy do godz. 18.30. w nagłych wypadkach do godz. ¿2 u stróża, 
wydania wieczornego do godz. 10, w dni przedświąt. do godz. 9 przedpoludn. Drobne o„iosz 
nia: słowo napisowe (tłuste) 30 gr, każde dalsze ¿owo 20 gr. Za różnice miedzy 
a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutek matrycowania, wydawnictwo nie oapow.a •

w"wvd^rac7wi7lkoświątecznych7ii uroczystościowych poprzedza normalną codzienną część numeru z reklamami i ogłoszeniami, materjał poświęcony danej uroczystości.
Administracji: 4461, 1476, 3307, 3524, 8525, 4072, w niedzielę, święta i nocą tylko 1476 i 3524, filja Stary Rynek 2305. — P. K. O. Poznań nr. 200 —•_
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